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w. hoclzi coclzi • godzini. .:___; ,c~enn1e o e ..,..._, rano. 

Strach so·Wiecki ma wielkie oczy. 
„ 'un~t-Ho li er" Alarmy bolszewickie . o agresywnych planach · Anglji. 

Koncentracja czerwone; armii na granicy Rumunji. zaatąpi Ci wyjazd do wód. 

Telecram własny „Kuriera Łódzkloco„. 

Bukareszt. 3 czerwca. 
D-On<>sza z Odessy: Wojskowi sowiec 

cv twierdzą kate2orycznie, że atak An
glii na Rosie nastąpi od DOłudnia - na 
oorty rosyjskie od Czarne20 morza t A
ZoWSkiC2o. 

PrawdopOdobnie flota an2ielska bę: 
dzie sie kusiła o całkowite onanvwanie 
Krymu t Kaukazu. W tym druirim wypad 
u sztab rosyjski będzie sie musiał po.waż 
·e liczyć z atakiem od stronv Persji, 

2dzie wPłYWY an2ie\skie sa d<>m.mu.iące. 
Na wOiskowe l)(>parcie Turcja Sowiety 

nie liczą. Cały ich wysiłek dyfJ'JOmatycz
nv bedzie zwrócony w kierunku utrzyma 
nia Turcji w stanie neutralności. Jeżeli te 
20 me os\ą~ą. t<> strata Kaukazu jest 
t>rawcl<>oodobna, ternbardzlei. że narody 
kaukaskie. d<>tychczas teroryzowane 
orzez kOmisarzy sowieckich beda wsOO.f, 
działały z akcja antysowiecka. 

Cbaraktery~tyczne sa równiez nastro 
le na Ukrainie sowieckiei. W śród wyblt, 
nych oołityków ukraińskich panuje prze
konanie, że nawet zwycieski atalc Angffi 
od morza Czarne1!o nie i!Odzi w byt pań, 
stw<>wv sowieckiej Ukrainy. 

Ironicznie twierdzą, że na wOinie an
~elsko-sowieckiei stracić może jedyn1e 
Moskwa. a zyskać Ukraina. 

W neutralność Polski i Rumunii. która 
orzy Pierwszym kroku woJenn:vm straci 
Bessarabie. wierzą tu t>Owszechnie. 

ROLA POLSKL 
Polska Agencja Telegraficzna. 

BerMn. 3 czerwca. 
Organ skra.łnej pra wiiicy „Kreuzziel1turrg" 

w artyikule p. t. „Po'lsilm w konflikde an
g<ielsko-sowieck.im" ośwfadcza. że obe·cne 
Wml()cnieniie, jakieg-o domi.ata PIQl'Ska: w 
swiej sytuacji na terenie oolitykii zag-rani
cz;nej odbije s'ie w nJ.eprzyjemnv dla Nie
miec spnsób na dalszem prowadze,niu ro
kowań handłiowych polsko-niiemieckkh. 

Pol.ska ma obecnie zagwairantowane 
popa-ficie Ang-lii. a z dmlńej sitronv Hczy 
się z uzyskaniem Po·życzki amerykańskiej 
Niemcy muszą wi(}c obecni1e. jes-zcze ba.r
dz.ie.i staowczo, .nii.ż dotąd, podtirzymywać 
swe stanowi1s.ko, gdyż g-rozi, im nacisk ze 
strony An~Ui. 

Spokói i I air play Anglii 
wobec Sowietów. 

Opinja ans~dska uważa, że · 
rząd postępuJe zbyt łagodńie. 

Arencla lelegrąfic~n:i .. Express". 
Lc.ndyn, 3 cre1rwca. 

W Uście wręczonym wczora.i oowiec
kii.emu charg-e d'affa.~ries Roz.enhokowi nie 
ros·tata uczyni-Ona żadina różni1ca tPO+mię
dzy cz.tonkami 'POSel'Stwa i cztonkami mi
s.ii hand.low·ej. Ilość osób, którvm t>0tzwolo 
no powstać w An.ttUi jest dość z.naczna. 
WyWQlalo to wielkie niezadowoileniie w 

części prasy. Prawi<Cowia ,.Da~ Mail" U: 
waża, iż rząd a,ngielskl kderuie się z;byt 
\\<iieJiką :pobtażlii,wością i niepotrzebnie po 
ste'J)Ui}e w tym wypa~u z tak widką kur 
t·uazją'. I'lość osób oputsz.czaią>CVICh Londyn 
w dniu dzisiejs.zym wynos•i od 40 do 50. 
Dotychczas tvhlro .niievnaca:ina ilość urzęd-
11i1ków sowi-eckich ODUśc.ilła Londyn. Z 
liiczb tych „DaHy Maiil'' w.nioskuie, iż w 
An~lji pozostaini1e bairdw znacma iilość u.
rzędn1ików sowLeckicli. 

INTElRPBLACJA. 
Londyn. 3 ~ca. 

Depufuwany Kemvort!hy zapytat dzi 
siaj w Izbie Omtn m~1niis.tra s1praw weWITTę
trz:nych, d1acrego 1r-z-aid nii·e każe areszto
wać i .posifa wić w stan oskaTżenia znane
gio sowieakieg-o szpiiega Anito.na MueHera. 
Odpowiedź miniistra 'Slprnw wew111ętrz
ny.ch wvv,;ołafa żywe zainteresowanie w 
Izbie. Mi;riister spraw wew111etrznych o
świa<lczyt i·ż nije j.est moiLiłwem w dowol 
nej ch:wi'li• aresztowanie i irOZiPO'Czynanie 
Sipr'awv przedwtko sz:pileg-om. Mii.nister n.ie 
jest przyig-otowa1ny na uidziele.niie dokład
nej odPowiedzi dlaczego oozv;r.ala się w 
An'R°~.iti z.o.stawiać szpiegom. Czestokroć 
jesif to .ied.nak bardw pożyteczne„ ponie
waż jeż.e1i svpiiedzv są z.na.ni iako ta.cy, 
możliwe jest rozdągnięde lrontroli na<l 
ich dziala.Lno1śc1a I otrzymanie w ten spo 
sób cennych informacyij. Na zapytanie, 
czv rząd zamiena przedisięwZJiąć .iakiekol 

wiek bądź p.raw:ne środki ;przecLWlko 'P()lii. 
tycznym org-ainizacjom Pozostającym bez
pośrednio pod kontrolą. obcyoh rządów, 
minister s1praw wew111ętrznych odpowie
dziat. że rzą,d rnie zamierza tego uczynić •i 
nie widizl. ażeby to by.to konieczne. hJba 
Gmin odiroczv.ta się do 13 czerwca. 

Cziczerin wśród swych 
najserdeczniejszych. 

Zapowiedi jego przybfcia 
do Berlina. 

BerlW. 3 cz.er.wca. 
Kotn1isarz oowJieoki CZJiczier.iat zak~ 

swą kurację we frnnkiłurci1e w Zołelone 
Świą1tlki i pr.zybę<lzie do BerLioo 8 czerw
ca. 

Ambasador sowieaki w BerMnie, Kres
ti1nskiij wyda z okazH 11)()bytu Cziczerina o.
biad na CZ'eś rządu Rzesty, w lctóry:m u
dz;ial weźmie również i mi.niste!" Shse
mann. War.ew ofi.cja·ln.y:m demerrt'i. że spot 
kani·e mię<lzv Czyczeriinem a kancler1Jem 
Marxem ni1e .iest przewi'dziane. ma o:no 
dojść do skUltku na obiied.zie "fym, w. k'fó
rym rówl!Lież i kainclerz wieźmie udziat 
KresNnStkiif wyjeik:lż.a na pa.re dirrl do Moo 
kwv i· Powraca <lo BerHna na 8-o. aby zda 
żyć na przyjęcie. i:rdvż Stresemanin 11-g<J 
czerw,ca wyj.eżdża do Genewy. 

4 DYWIZ.J1E SOWIECKIE NA GRANICY 
RUMUŃSKIEJ. Losy Pekinu na szalach. 

Bukareszt, 3 czieirw,ca. 

W fiutejszym kotach wo.iskowvch ży
we za.niepokojeni•e wywofa.tv \viadomości 
nadchodza;ce z Odessy o , wiielk~m ruchu 
woisk so~eckich w pobliżu izranicy ru
muńskiej. Podobno trzv dvwiz..łe piecho
ty i dvwiz.ia kawa~ierH sowieckiiet wzmoc
nify g-ar.nizony rozrzucone cd Winnicy a.ż 
oo Che,rsoń. 

Możliwość porozumienia miądzy rządem komunistycznym a Czang-Kai-Szekiem. 
• 
Sciąganie posiłków europejskich do Chin. 

Poza tern nad Dni·estre.m można obser 
wować częste iprzeloty samolotów sowi1ec 
kich. lus'kudacvc.h ~ran:ke ·rumuńską. 

„TEATRALtłA" 
Ha.ratowicza 20. - - Narutowicza IO 

Od l 1 go czerwca r. b. całkowita 
zmiana programu. 

Po raz pierwszy w Łodzi 
Nadzwyczajna Atrakcja z teatru 

Olympia, Paryż 

LEGER LIA 
Ekscenlryc1mo-hnmoryatyc:i:ny duet taneczny. 

GRIT CARLEN 
tanc:erlra 

„Tabarln" Wiedet\, „ApoJlo" R:iym ł w. In. 

Prolongowany 

Henio Domański 

Areac:Ja telerraflczna. „express„. 

Londyn, 3 czerwca. 
Wojska br-0niące dostępu do ttankau, 

które w osta·tnic:h czasach ·przesz.ty do o
fenzyiwv i odpa·rły arm3ę pót:nocną po.za 
rzekę Żóttą, pQ:niosły olbrzymie straty. 
W jednej 1poważ11iejsze.i potyczce armja 
g;enerata Ta.ng--Chen Shi· utiradfa iprzeszto 
2.000 zabitych i okolo 8.00D rainnych, 
których poł<>-Lenie jest ołn·opn1e z powodu 
b.r.a'ku d'Obrze zo.rganiwwane.i służby sa
nitarnej. Powodzenia armji potiudniowej 
w1plynętv demoraHzująco na armję ip&łn'Dc 
111ą. Tym tnaileży thnmaczyć PoŚipieah z ja
kim Japończycy pnes.tatJi <J.o T.sinigtau 2 
tysiące żotllierzy. W Szan.g:haJu u,porczy 
wie kirążą J)O~foslkl o możliWOści oorozu
miemia między Hankau a Nankinem. W 
razie gdyiby fo nastąpiło l-0>s Pekinu mógł 
by być zdecydowany w n.aJ'błiżsizej przy 
szłości. 

W PEKINIE. 
Londyn, 3 czerwca. 

Dyplomatyczny kor.es.p0nde.11t „Dai1ly 
Telegraph" donosi, że .przedstawiciele mo 
ca.rstw w Pekinie w ciągu ostatnich tyg;o
dl[Ji ba-rdz.o ·Poważnie zajmują się s1prawą 
bezpieczeństw.a dzieln icy legac.ii1 i konce
s.ii cudzoziemskici w pórinocnych Chinach. 
Poset ame•ryka1'1ski nic jest za pr.ze.nlcsie-

Nowoi!ić vcperij:uuuu. nfem poselstwa <lo Tien-Tsinu. Jest na-
Aktualności ł6d11kłe. <lzie.ia . że .rząd amcryk.::u1s'ki .po prze jeg-o 

4 
pogląd co nlewąrl}!iwie zrobi <lohre wraże 

~11eiilinlilll•••••'•·•••••„„ nie oo wladza-ch chińskich, 1które spotka-

ja się ze zw.ar.tym fr-01ntem wszystki-ch mo 
ca.rstw. 

WOJSKA ANGIELSKIE. 
Londyn, 3 czet"wca. 

Dy1p1lomatycziny ko.respoode.nt „Chi·ca
go T1iibune" donosi z Szanghaju, że w l})O-

łowie bieżącego miesiąoa d'O Tien-Ts~nu 
.zostanie wysfa,na ca·ta dywizja angielska, 
której będzie towarzyszyć zinaczina Hość 
aeroplanów. Zadaniem samolotów będzie 
wtrzymywa:nie lącZ111ości i zapewnienie 
S:tużby wyiwiado'Wcze.i wz.dluż U.nji koleic> 
wej Pekin - Tim - Tsi1n. 

Finalizacja rokowań o pożyczkę. 
Akt umowy bądzie podpisany w połowie czerwca. 

Teleitram własny „Kuriera Łódzkleito„. 

W arSJZawa, 3 czerv.-oa. 
.Jak sie dowiadujemy, w nocy z środy 

na czwartek. Po dwugoozinttej konferen, 
cji w Belwederze premiera marsziałika Pił 
sudski~o z p. wiceprem,ierem. w.icepre
mjer udał się do p.rezydjum rady mini, 
strów, srdzie do g<>dz. 4 rano odhYWała 
się konferencja z udziałem ministra skar-

bu oraz przedstawicieli banków amery. 
kańskich. 

W cią211 dnia dzisiejszego kOnferencje 
Pożyczkowe trwają dalej. 

Jak się dowiadujemy z dobrze J>GinfOr 
mowanego źródła p0dpisanie kOntraktu 
IJ'Ożyczko.w~o nastąpi w każdym razie 
w pierwszej oOłowie t~o miesiąca, przY' 
puszczalnie OkOło 7 - 10 czerwca. 

Solidarność ~iędzy Francją i Anglją, 
demonstracyjnie podkreślona przez premjera Poincarego. 

Paryż, 3 czerwca. ws00ln<>-ść interesów Francji i Anglii. Po-
r r.ancuskie towarzystwo kolonjalme incare 'Ośwl1adczvit. iż ni1gdy ·pomiędzy 

wydało wczoorąi b.<lnkiet w którym wzięli d'Woma naro<lami nie byto ta1k wi·elkfego 
udzlat Po·incare_. francuski minister kolo- zaufarnfa i za.leżności, jaka fączy obecnie 
nid P eirrfet f ang-i·ełskl mi·nister koloni.i Arne Angilję i frnncjc;. Ainglja l forancja muszą 
rv. Prócz tego obe·c11.i byli li·czri f m.z ęd- się pomzumieć dla ujednostamienia me
nie\'." ur7:<;>d6w koion:ia l.n~ch francuskkh. i tod "!" admflflistrncji kolDuij i dQa wyikorzy 
ang1elsik1ch. Przeiwodrnczący Franco.is stania swych niezwykle bogatych do
Marsał 1poolcr-eśtlił w swem prz.emówiemu świadczeń. 



Rząd przy ~racy. 
Uchwały Rady Ministrów. 

Pokta Acencła Teleaaf!czna. 
Warszaw~ 3 czerwca. 

W ipiąlfek, dnia 3 b. m., w godzinach 
~pnłudnrowyoh odbyto się posiedzenie 
'Rady Minislirów, któremu przewodniczył 
~Cł!n wicepremier, it>r<>f. dr. Kazimierz Bair
.fel. 

Na P'OOiedze111fu lem uchwalooo szereg 
roz,porządzeń donłosłei wagi, jak: 

.projekt ro·ziporządzenfa Prezydenta 
Rzeczy1p0spolitej o mspekcii pracy; 

pitoj,ek't roziporządzenia Prezydenta 
R.zpnteJ o organizacj.i i.z.b 0przemysłOIWQ -
h.aindlowych; 

pro.iek1t roz.porzą<lzenia o za.goSipodairo 
Watllfu lasów, nie stan:o·wiących wtasnoścł 
pańs'fwowej; 

Ostrzeżenie pod 

1ProjeM ro7>porządzenia Prezydenta 
R$1f:f ej w S11>rarw.iie produkcji, .przyWoz.u i 
używa{]i:a b.ieli otawłanej, siarczanu oto
wfu oraz mnycll Ziwiązkmv ofowfu, wresz 
cie; 

projeM ro2JP()!rządzenia Prezydenta. 
R.z;p'li'te.i o ipańs'łiwowym ilnstYtuc!e ge101lo-
gicmym. ~ 

P.ozaitem rada minJs'Urów ud11Wali~a na ·, 
wniosek mfnistm przemystf!.l i handlu 1P'l·o 
jekt roz,po.rządzenia Prezydenta Rzmitel ' 
z.mieniający niek!tóre posta11orwJ.enja usta
wy z <linia 5 ·lulfego 1924 r. o ochronie wy 
nafazików, wzorów i .znaków towairowyoh 
oraz projekt irozporza.·dzenm Prezydenta 
Rz.pMłej w sprawie przedtużeni•a kadencji 
rad Kas Ohorych. 

adresem Berlina. 
Blądne rachub.V niemieckie w sprawie twierdz 

na W schodzie. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Berlin, 3 czerwca. 
,,Vorwaerts" w depeszy z Pa:ryż.a ~

da.ie g.fosy p1rasy friaincusklej, os.6r.zegającej 
Niemcy .przed staiwiarJfem trudności soju
sz,11.ikom w Stprawie kontron zbu.rzonyc:b 
umocnietl. lfla grani.cy wsohodnf e'j, gdyż 

Polska lub i·nne państ•wo może na radzie 
Lii?:l Narodmv p·ostawić oficj~1ny w111:iosel< 
o wdtrożenie dochodzetJ!a inwestygacyj
nego. Zamiast dyskretnej ikonif.roH .przez 
sojusziniczych altaches wojskowych może 
dojść do 'WlJJ<I'Ow.adze,nia w życie po raz 
pie1rwszy iposfanowień tnwestyga.cyjnyoh, 
które dotąd isnnl·aty tyil1ko w leo.rji. 

„Vorwaetts" stwierdza, że pr0wadze
nie zacięfoi wiald o drugo;rzędną sprawę, 
jak°a jes'f SIP'Os6b iJ)rzeprowadzooi,a koo~ro
li, lflfema sensu, skoro irząd ustą.pi1 w gitó
w1nei kv,:esl.ii - z.asa<l'iiie burzenia fortów. 
PQlityka Niemiec ma ,przed sobą dwie dro 
ITT: albo d0iprowadzić oo cichu do un.ikinię
cfa kontroli, albo p.r,z.eprowiaidzić k0.nho1ę 
'fe jalkinajszy.bde.i i bez hatasu. 
_ Doty.chczas. - pisze „Vorwaerts" -
rząd Rzeszy iprzez siwa. Politykę d0;wowa 
dzH do zaognienia j może być zmuszony 
do kapitulacji, o fle Po1:si'Ka wyslą,pi st.a
DO'WCZO, mają.c tPQparciie A1t1głjf f Fira:ncji. 

-:o:--

. ' 

Uańi~ wi~ruua tra~uie uruurtwa. 
Zakaz odśpiewania "Roty" przBz chór polski. 

Agencja Wschodnia. 

Gdańsk. 3 czerwca. 
W zwi,azku z wczo.rajsiZym skandalem 

wywofanvm przez ro. iż wlic.ia g:dańska 
wz.bron.ita odśpi.ewani1a chórowi polskie
mu „Roty" w ha1l1i stocznd gdańskiej, na 
dzislejszem pas.iedziernu Volksta~ prze
wodniczący g:mpy sejmowej oolskiei. Po
seł Moczvń·skii, mrtosi1l ostry protest, pięl
tmją:c zachowanie się ipo1ic.iii g:dańskiej. 

Posef dr. Moczyński st\vl·erdzit, lż za 
stosowane prziez palicie gdańska śrndki 
zapobieg:awc~e były ni.edorrecz.ne i budzą 
ce nieohęć. Sko.nsyginowand.e na uroczys 

· liość oPOlska odd~alf!.l polioc.iantów w si1e 

100 ludizi trndino o.kireśHć jako prawdziwą 
troskę o l)'Okój w w.o1tnem mieście, a me 
tlWażać natomiast z.a wY'bltnie Wll'()lg'ą., 
zbro.,ną diemonis1'rację. 

Tireść „Roty", wedhng- O·świ•adczernia 
pasta MoczyńS!k1.ego, n·ic Jest wroga 
Gdańskowi, jest jedyniie wspormlieniem 
twrun'.ti najeźdźcy i hastern wynrwanoia 
przy palrjotyźmiie. k'tórv wotne mias'to 
zaszkodliwv dla sicbi1e uważać niie mo:że. 
Cate za}ście Powvżsre wywołało w.śiród 

ludtnoścl polskie.i Gdańska niie·s·łvchane o
burzenie. 

Poseł Moctyński żądał 1Pouczen1a Po 
liicjr i uika.rania wiln:tJ:vcll. 

Manifestacja opozycji sowieckie·. 
Zjazd bolszewickich dyplomatów w Berlinie. 

(Agencja Wschocinla). 

Moskwa. 3 cz.er wca. 
Komlsarjat ludowy do spraw zagirani

!znych zatrwoź·ony z·os:tat doniiesieniiami 
~rasy berHńskicL pod.a.iacei o odbyć 'S1ię 
ma.jącym w Berlinie z.ieź.dzi.e dvoilomatów 
sowieckich. w którym - oorócz pirzed:Sita 
wideta Sowietów w Berlini1e. K.restiitńskiie 
g-o, wezmą udział: przedstawiciel sowJoc
l<:i w Paryżu Rozencwajig- oraz dieleigaoi -na 
międzynarodową konf.ere11ic.1e w Gene
w1iie, Ows·iniski i Soko1lrnikow. 

Zja.zd ma oharakter manJ.feistacji ,poli'
tycz.nei i budzi tern Poważn1ieisze z.ani1eiIJ'O 
kojenie. iż jest jednym więcej do·wodem 
protestu przeciw represjom, sllosowa.nym 
przez grupę rządząca WQbec ooozyc.tŁ R. 
K. P. oraz· iż w z}.cźdizie tym wezmą ur 
dziia.'ł nl,etyrko wvbi.und: .puedtstawiciele o
po2ycji, jak Kamieniew, lecz i sympatycy 
ooozyci'i i je.i DOmnii,e.isi1 ·cz.lo.nkowle. Ow
srinski sweg:o czasu. w :rozs:rerzanle „he
rez.ii" t·eo.retvcz.nvch byt już. wvkilicZIOn'Y 
z part!ii. 

Aresztowanie dyplomaty serbskiego pod zarzutom 
szpiogostwa. 

Polska Agencja Telegraficzni 

Biało2ród, 3 czerwca. 

Poseł iugosł-0wiański w Tiranie wrę
ezyt swezo czasu rzaodowi albańskiemu ·no 
te w której Jugosław.ia protestowata pirze 
i;iw airesztowan~u dragomana poselstwa 
iug-0-slowiafrskiel?:O WukasJ.na G.iu'l"kowi
cza. żądając Je.go zwolni·e111ia. Zostar on a
reszto'"·anv z powodu rzekomeiw szp'ie
irostwa na mecz Ju.g"osla\vil. Rząd albań
ski odmów.il temu żądaniu, ponkważ Gjwr 
Jrowicz jesv i00ddanym ałba·ńskfan i nile mo 

że być uznanym z.a przedislawi·c'ieJ:a dy.pito 
matycz.neg-o Ju~ostaw#. ~ ogtasza Mi 
inist·erstwo Spraw Zaig;rainicz.nych komu
nikat, w którym opi:su)e zaaresi,low.anie 
Ojurkow1cza i stwierdza, że cdoowi1edź 
ałbańska .iesf niedost~tecz.na. Rzad jug0-
slowi:ański wobec te~o pon1owiit żądan1ie 
wydania Gjuir1kowiocza. Pos·et J.ug-ostowiań 
ski w Tirnnie otrzyma·l polecenie. aby za 
żądał paszil)'Ortów i zatrawszv a1r·chiwum 
wraz r. całym personelem r,owrócit do Bia 
togrqdu. o ile rząd albański nie uczyni za 
dość ża.dacd·U J~ 

. ZAł.AGODZENJ.E. 

Biaro2ród. 3 ci,erwca. 
Tu'bejszy poseł aliba.ński Cena Beb miał 

dz.:i'ś roznnowe z mirnstrem s.pr, Za.1?1r. Ma
J:'liinikowiczem ro do iillOIW.e.g<> konfl.i1ktu i o
świad~zyt, że ż'Vcze-niem TZadtt a,l1bańskie 
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J?O łes.f zldkwido\vanle tak najszybciej za} 
ścia. Dra'R'Oman O,iu: :rnwkz bedzie jesz
cz,e dziś lub .iutro wvpuszczonv na wolna 
stoPę. Oświadczenie wsta albańskieR'() do 
prowadzMo do złagodze.nla nat>iecia mie 
dz-y Alba·nia a Jug'o~tawją. 

Zdobywcę Atlantyku, Lindbergha, pokonał 
· kanał La Manche. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 

Londyn, 3 czerwca. 
Lotinik Li.ndłJerg'h odleciał dzi·ś z aero

droanu iw KenJey o godz. 625 rano z za. 
miarnm 1J)(lw1rotu do Pa:ryża. 

Lecz '.ittż o godz. 6.59 wyilądorwait 'ff 

Lym1me, gdyż gęsta m~łia nad kauatem 
La Manohe ·PD1wstrz:vm.afa go od przełotu. 

Li11dber,~h odfożyt odlot do ustalenia 
się !cip.szych wairuruków atmosferycznych. 

Kraina Antychrysta w walce z chrystjanizmem. 
Prześladowania religijne w Rosji. 

Telegram własny .. Kurlera ł..ódzklego„. 

Mosklwa. 3 cz>erwt:a. 
W sy!fuJ:aQii. rosyjsikOOj cet1kwi prawo

sławne} nasfaJDiilv nowe oowame zmranJ": 
v.'lladza sowiooka zwołm1a z wńeziienb, vr 
k:tórem przeb'yw.at od końca il'Oku ubłeg
t.eg-o, tłymczasoweg"O zWierzd1indka cerlr
wł rosyj!Slkiej meilropoliitę nito,g-o.rodtzJkieigo 
Sergiusza. Podczas PobYtn metrOIJ)ol:ity 
Ser·gjusza w więziein1iu sowi1ec.kiem zastę
powa·ł ~ arcyibis>ktl!J) w~1tioki1 Serafim. Pod 
.cz.as te.g-o zasfępowainia byt równueż a~e
szfuwany, leaz pobye je~ w wie2'ien.iu so 
wleokiem lrwar tvl1ko 10 dm. obecny 
zwi,erzchnik rosyjskiej oeorkw1i orawostaw 
nej mełro:pol'iita kru~cki Plot!r znaid:uie się 
nadal na wwooniu w gubemłi tobolskiej. 

Wraz z mełtopolóta Piotrem zes,taty 
władze sowiecfile do odd·alonych krań
ców Sybetii - obwodu narlumskleg(), kra 
Ju ruruohańsk:ieR'()· i i1nnyeh - szereg ł>i.s
lrupów i kapłanów prawoslav.mvob.Wszy 
scy orni znajd.uda s1ię tam w o~rop,nych wa 
runkach, ciężko pracując na s·woie wyży-

A 

Polska wobec lit<Jwskich 
pretensyj. 

Agencja telegraficzna „Express". 

KoWno, 3 czel'lwca. 
Niemiecki dziemiik kłajipedd{ti „Me

meler DampfbOt" ~unikuie. Jakoby 
rząd J>Qłskł zwrócił się do mOcarstw z me 
menatem w sprawie wlleńsłde;. Memor
iał rzatl.u t>Olsk~o stwierdza, że Polska 
Odrzuciła żądanla litewskie, oświadczając 
jednOcześnłe, że kwestia Wilna Jest dła 
Polski definitywnie r0zstrzyginięta. 

Nowy lot przez Atlantyk. 
ArencJa telcuanczna "express". 

Nowy Jork, 3 czeriwca. 
Monoplan ,.Columbia" jest gotowy do 

wyruszenia •w lm7,dej 0'lll\vf11 rw .podróż ;po
wielrz.ną p.rzez A1:1.al!ltytk. Według wsze1-
kfei:;o :praiw<lio1podoblieńsitwa fotnicy ocze
ik'u&ą &p.rzyjają.cei pogody. W edliug wfado
rrności ze źródeit rniarodajnyoh, ce~eim qlO

dTóży będzie _Berlirn. Aip.a1rat ik icro>wany 
będz.ie przez Channberlailna. 

Na widowni polityczne1. 
(Od własnego korespondenta). 

NOWI BISKUPI. 
Na stanowisko biskupa kujawskiego w Wło

clawku ma być pcwotany bisiku,p wlowy Gall, na 
jeg<> zaś miejsce biskup Ban<lursiki z WHna. 

U PREZYDENT A RZPLITEJ. · 
p_ Prezyden.t przyjął wczoraj ministra Załe

skiego. Po .pos.iedzcniu Rady Ministrów, min. Za
leski uda! się d-0 Belwederu, gdzie do późne] nocy 
odbywa! konferencje z premle·rem. 

WYBORY NA WSCHODZIE. 
We w~zystki·ch miastach i miasteozkach ziem 

wschodnich zarzą<l zcno wybory do rad miejskich, 
które s.ię odbędą na zasa<lzie ordy111ac}i wyborczej 

Os~ę~_ ·„ 

witenie. Osmunio zezwoliily wtadize sowitec 
kie na udzie1enie 1pew:nei p0m0cy zesłiań
oom. z cziego skorzvsitahr llUtdność i kler, 
które wystaJy na Syberię 'tirans.rorly o
dzńeży 1 t>rowiantów dla zeslatl'Ych ~ 
OO-w. 

W samej Ros.51 wałka z cer.kwi<\. i re& 
ida brwa jednak w da1s.zvm ciąj?U.. W 'Klto 
wite wvsiedlooo osfateczmłe m:tJk:hów pra 
wostawnycih z ·ławry Piecz,ersk1eiW styn 
n::vm klasz.torz.e Sarookim areszrowab· 
władze sowieckie 6 mniiahów. w;vwiozły 
do Moskwv muzeum kfasztorne i. is~ 
bi.blioteke klasztorna.. jako .. wipetnoo niepo 
trnebną dla molel:ariatu". Nasfoon:ie wy
siecMHv wradze sowieckie WSZ'YStikkłt mn.f 
chów z tieg:o klasztoru i zamknetv w ruim 
wszystkie cerkwie. Reltikw1e św. Serafi
ma wywieziono z klasz.lorn do M~. 
sziereg zaś ohrazów świętych i ITT'& świ-ę 
teS?O spailono na stosie ;przed soborem kh 
szl'orn:vm. Również wietkiie soustoozenia 
poczvnily wtadze sowieckie w ilrbnym kla 
smorze rosyjskim - Diwie:iewsldm. 

NOWOMJANOW ANY POSF.L tS'tO~ 
SKI. 

Nowomianowany pose! estoński p, Strandman„ 
dQżyt dziś I.isty uwierzy.teintające p. Pire.zyden
rowi RzeczyJ>QspoliłeJ na Zamkn. 

PODRÓŻ MINISTRA SPRAW wmvNf• 
TRZNYCH. 

P. minister spraw wewnętrzttych, Składkow 
ska, od-lecia! dziś rano samolotem d<> Lwowa, 
gdzie wdmie udzial w moczystośei otwarc!a wJ 
stawy sportowej. 

Z KONGRESU MEDYCYNY. 
Wczoraj, w piątym dniu między<11arooowege 

kongresu medycyny i farmacji wojskowej, na po
siedzeniach 4-ch sekcyj, t<>czyła s.ie dyskusja nad 
tematami, referowanemi w czwartek. 

Dziś o godz. 9 rano odbędzie się posiedzenie 
plenarne kongresu, na którem ,nastąpi zamknięcie 
dborad, a o godz. 8 wiecwre-m - bankiet poie· 

gna lny. 

ODPOWIEDŹ ŻYDOM. 
Dn.ia 3 b. m. ministC'r komun.ikac.ii, ini. Paweł 

Romocki, przyjął na audiencji radmgo stor. m. 
Warszawy, Zyberta oraz prze<lstawideld wydzia
łu żydowsikiei rady krajowej związków zawodo· 
wy.eh: pp. Szafra.na i Zigeleina, którzy przedsta
wili mu sprawę przyjmowania żydów d'O sl11wy 
na polskich kolejach państwowych. 

P. minister oświadczyl, że wskutek istni.ej;i· 
ceg-0 zakazu zwiększa111ia dot:vchczasoweJ liczby 
pracoWltlików kolejowych ka·tegorji słui;by niższej 
i średniej sprawa przyjmowania robotników do 
służ.by jest narazie n,feaktualna. W przyszl<>Ś(i 
po odwołaniu tcg-0 zakam, w Pietwszym rzędzie 
przyjmowa1ni będą byli kolejarze, którzy zostali 
©redukowani oraz pracownicy k-0le}owi, powra· 
cający z wojska. Co się tyczy ,przyjmowania hl· 
żynierów, prawników oraz pracowników z WY· 
ksztaken.iem a.Jcademickiem, w tych wy,padkach 
i!'óżnic.a wyznania nie odgrywa roli, gdyi brane 
są pod uwagę tylk<> fachowe i moralne kwalifikt· 
cje. 

Soplica 
B. Kasprowicz 

wv~ rawna „ 

w Gniełnie. 
I -
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W PIEKLE DOKTRYNY. 
Łódź. 3 czerwca. 

Ciekawe dane, dotyczące wciaż wzra 
~tającej klęski bezrobo-cia w oaństwie so. 
wietów. Jromuniktde moskiewski kore
sp0ndent p0ważne20 ty2i0dnika IOndyń
skłei:m .. Observer". \Vedłu2 danvch tych, 
niewatpliwie ścisłych i zasłu21dacych na 
zupełna wiarę. notowały sclełdy pracy 
Związku Sowietów w pOczatku bieżącego 
roku 1.271.000 zarejestrowanych bezro. 
bOtnych. czyli o 320.000 wiecei. arniżeli w 
p<>ezątku 1926 r. Gdy nadto weźmie się 
Pod uwa2e. że trudna do ustalenia. ale me 
watolłwie znaczna liczba osobników, nłe 
maiacych pracy. nie zadaie sobie trudu 
p<>ddawania saę uciąż!i;wej. a co st()rsze. 
bez<>w<>cnej biurokratycznej formalistyce 
reiestracyjneJ. lub też z tych czy innych 
względów. nie chce się rejestrować -
śmiało fl'Odnieść można cyfre bezrob<>t· 
nvch S{}wfeclcich do 1 t ooł nawet do 2-ch 
młHonów. co Jak na krai wybitnie rolni
czy, iest liczba nader znaczna. 

CvfrY. t>Odane r.rzez i?iełdy pracy_ do. 
tyczą wyłącznie miast. Mnóstwo wieśnia
ków. którzv bądź z J)()w<>du braku bydła 
DOcląi?:Owe2'0 f robOcrei?:O czv maszyn, 
bądź z racji nieekonomicznie drObnych 
działek ziemi do uprawy - DOzbawienii 
są pracy w cłasm macznei cześcl roku, 
ZUDelrue me pOddaje sie rejestracit. dotJr· 
czacei wyłacznie robotników zafotych w 
przemyśle oraz pracowników biur<>wYch. 

Sowieck,ie dane urzedowe stw.ierdza
fą. że oodczas jedne20 roku pracy to zna
czy od września 1926 eto wrześnla 1927 
liczba robottllików fabrycznych wzrosnać 
ma wedle obliczeń o 150.000. Te same da
ne urzędowe stwierdzają jednak zarazem 
w cią2:0 ostatnich trrech lat stałv napływ 
wieśniaków do miast. w liczbie dochodzą
cej do miliona rocznie. l tu właśnie szu
kać należy przedewszystkiem źródła bez 
robOcia. Około 60 proc. bezrobOtnych sta 
i\OWłą niewykwalifikowani t"Ob<>tnicy; na 
następne 20 proc. składają się biuraliści i 
urzednicy, którym dał sie we znaki sy. 
stem oszczędnościowy, wProwadzOny do 
biur i urzedów: 1 O proc. bezrobotnych 
stanowłą fachowi robotnicy, zatrudn,feni 
dawniej przy fabrykacji białych meskich 
kołnierzyków i tym podobnych rzeczy, na 
które niema w ROsii Sowieckie.i zaJ>otr~
bowania. IJIOZOstałe 10 proc. na różne za
wody poza fabrycznemi. 

Władze sowieckie nie wynalazły ża. 
llnvch noWYch met<>d wałk,i ze złem bez
l'ObOcia. oomimo że sumv użytkowane na 
ten cel wzrastają z roku na rok wraz z 
wzrostem 02ólno-państwowes:?:o i lokal
nesro budżetu. OkOło 400.000 bezro
botnych otrzymuje zap0mo2'.i z oaństWo
we2:0 Instytutu Ubezpieczeń SD'Ołecznych 
lap0m()gl te obliczane są na J)IOdstaw.ie 
20-33 proc. zarobków czy pensyj. jaką 
otrzymywał wsJ)lierany i rozciai?:aią słę 
na okres 6 - 9 miesięcy, Przecietne sub
Wdium pierwszej kate20rii (Dłaoone wY· 
kwalifikewanym robotnikom i urzędni
kom) wynosiło 16 rubli miesiecznie. Ogó
lem bezrobOtni otrzymali. w ciąs:?:u 1925/26 
roku roboezee;o zaDOmósz państwowych 
za p-0średnictwem Instytutu - 45 milio
nów rubli. która fo suma zwJekszy sie do 
64 milionów rubli w roku 1926/1927. W 
ctągu 1926-210 roku wypłaciły nadto związ 
ki robOtnicze swoim zrzeszonym bezro-

K I N O Dom Lud'owy ewl 
ul. Przejazd 34. 

llrm«M m:l!6f.Qill!!7 c 

Dz;; ~siąże krV::ziś r I 
przepiękny dramat erotyczny. - W roll 
głównej najpięknilljuy mę.tcsyzna świata 
- pnedwcześnie. zmarły genjalnT artysta -

RUDOLF VALENTINO. 
Ceny miejsc: \Y/ dnie powszednie na 

wszystkie seansy, zaś w sobotę, niedzielę• 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m.60 gr. II m. 30 gr. III m 20 ~r. 
W soboty, niedziele i święta od godz. 3 
po poł. 1 m, 80 gr. lim. 40 gr. III m. gr. 30. 

botnym około 9 mili'Onów rubli. Budżet 
oaństwa na rak obecny asy2mde na pO

moc dla be.wobotnych 8.100.000 rubli prze 
ważnie w nostaci subsydiiowanvch robót 

• 

publicznych. zaś lokalne ciała admmistra
cyine i ors:?:anizacje przemysłowe maia za 
okras:?:lić sume te do 15 milionów. Wszy.st 
ko to wszakże iest kropla w morzu ne-

dzY. iaka stwarza szerząca słe w ZSSR. 
coraz 2waMowniei kieska bezrobooła. 
„Rai bOiszewJcki" stworzył dla robOtnł
ków istne oiekło. 

SWITY POLITYCZrtE. 

Sytuacja polityczna w Rumunii. 
nadzwyczajna sesja parlamentu. Reforma uposalenia pracowników państwowych. Hołd dla 

gen. Averescu. Monety jubileuszowe. Podwyższenie diet poselskich. 
(Od własnego korespondenta). 

Bukareszt, w czerwcu. 
Z o1Cazji 50-fotiniego jubileuszu nlepo

diegfości Rumunjl, fzby ustawodawcze zo
stały zwofiane na dzień li() ub. m. na naid
. z:wyczajne uroczyste posiedzeniie, .poświę
cone obchodowi wielkiego tego święta 
narodorwego. 

w arotac:h .polifycznych sądzono, iż pa1r
łaiment skorzys,fa z ok.azj!, by raz.patrzeć 
na nadzwyczajnej tej ses'.ii projekt noweli 
do ustawy o uposażcni11 pracO\Yl11ikó\v pań 
stwowyc,h. Przeciwko plano,wi takiemu 
wystą1pity j.ednak z całą stanowczościa. 
niektóre stronnictwa Pontyic.z;ne z libera
t.ami na czek domagiaja;c się, by dyskusja 
nad .powyż.szą nowelą odbyła się do·piero 
pcxkzas sesji jesfei11111ej. 

Nie :bacząc jednak na wsze~1kle .prote
sty z;e sbrony opo-zycj!, sesji nadZ'wyczaj
nej nie zamknięto, tak, że .parl1ament zdą
ży~ do dn~a dzisiejszego uchwalić już caty 
szereg n•owych usta w, nie wyfa,czając u
sitawv o „harmoniz.acil.", t. j. refonmi'e u
posażenia ,pracowmlików ipaństwDiwyoh, a 
prawdopodobnfe w najbliższych dniach 
rozpatrzy .iesz,cze otko1to 'Pięciu nowych u
sta w, z kt6ryc<h najważniejszą jest nowela 
do ustarwy 'O organfza.cji ip0czii i ·,tele,gira
fów. 

Dygikusja nad 1projek'tem us'fu.wy o „har
monizacji" pta-c urzędnkzych była bardzo 
ożyiwiona, a o poszczegóLne a1rtykuty u
sta,wv sitacza111e były zacięte watki pomię
dzy stronnfctwami .pomy<:z.ne:mi. Prze
biegu clekawe.i 'tej dyskusji z 1niezwykłem 
zaLn;teresol\vaniem ś1edzHo <:ałe s.po1teczeń
stwo rumuńsllde, przedewszysłkiem zaś 
400-tysię.czna armja urzędniików ipaństwo
wych. Stronnictwa o.pozycyjne <lO'lll.aga
ty się, by „harmol!lizacji" płac mzędnf
czych naraziie ni·e pr.ze,prowadz.ać i ·pierw 
dokonać reorganizacji wszysbki<:!h urzę
dów ;państwowyoh. 

Z<lanfem OJX)zycjf, należałoby .przede
wszys.tikiem iprz,eprowadzić t. 'ZJW. autom.a
tycmą redukcję urzędniików, f. j. nie ipr.zyj
mować nowych sH w miejsce urzędnfików 
zwailniainyoh, lub ,pirzenoszonych w sta111 
s,poczynku, a dopiero potem ,p<rzystąipić do 
rdol1It1y uposażenia pracowników pań
stwowyoh. Stronnktwa opozycyjne pro
testoiwaly rów,nleż 1przechvko saime.i Te
dakc.ii 1projektowanej ustawy, ostro kry
tykując poszczególne jej a1r,tyJmty. Piro
je.kit ir,ząidowy, wzorowany ;na ustawie wło
skiej, •przewiduje 1ldasyfika·cję ,pf.ac mzęd
niczych według 36 klas, 01pozycja na'to
miast domagalia się by płace regulowane 
byty wecHug ·poszczególnych .grUJp urzęd
niczy.eh. 

Zaznaczyć wy,paida, że sami urzędnicy 
rilejiednokrobnie wy.powiadali się przeci:w
ko w.prowadzeniu 36 klas uposażeniowy.eh 
w obawie, że '.podob.na reforma ,,.hairmoni
zacy]na" wnios1łaby jeszcze wię.kszą ,.di:s
harmonję" do całego systemu 1płac urzęd
niczych. Nie baczą,c jednak na 1pro,testy 
oi)Ozycji, odnośny airtykuł ustawy 1.l!Chwa
Jony zestal .przez izbę w br.Zllllie11fu rzą
d<Jwem. 

Do gwia;ttow:ne.i wymiany zdań między 
stro1rm1iclwami wie'kszościowemi a ~po
zycją dosz!o również podczas dyskusji 
n.ad rzą.do1wym ;pmjeiktem noweH do u
sta wy wojskowej w ·pirzedmiode praw, 
:pir.zvst:ugujących emeryitowainym genera
.tom, iktórzy po swem prze.niesieniu ·w sfan 
spoczyrilku otrzymali honor()!Wą n0'111tnację 
na dowódcę 1puJ\ku. Chodzi o ro, że w 
ZJwiązku z nia'.i-Owemi uroczystościami ~u
biileuszowemi król miainowat ,premjera A
verescu w uznaniu zasług ipo'lożonych 
pr.zezeń ·na stanowisku szefa rządu, do
wód'Cą jednego z putików rumuńskich. No
minacja ta •wywota·k.· 1wie1kfe oburzenie w 
szeregach 01pozy,cjf, która na ~am.a-eh swej 
prasy v.: <Jstrych sfow.ac.h 1J>rotestowakt 
prz.ec:i\\-ko temu, by szefem rządu był ofi
cer w slużbie czynnej. Pcnie·waż zastrze
żenia opozycji w te.i ma terii inie były 1nfe
uzasadnione, r.ząd z<lecydo'Wa·t się zmie
nić adyku:t US:tawy wojsikowei, oo który 

sfironnictwa opozycyj:ne się w tym wy
.pad:ku powolywały. Dlatego też parla
mentowi ,przedłożono powyższy ,p:rojeikt 
noweli do ustawy wojsikorwej, która też 
J,(fosa:mi s:tronnictw irzą<lowy;cih zostata ·u
chwafo1na . 

Stos1mkowo sipokoj111y ,przebfie,g miaia 
dyskusja nad wnioskiem jednego z postów 
rządowy,ch w ,prz.edmiocie wyipuszczenia 
.zJo,ty.ch monet iubi'leuszonych z wizerUtJ
kiem rpary królews'klej. Opozycja w za
sadzie wniosko\vi temu się nie sprzeciwia-

. la, jej rzecwi1k uważał Jednak, że w zupe?
nośd ·wystar-czaloby, jeśli na mometach ju
blleuszonyoh ~najclowałby się tylko wize
rurwk król,a. Wy,puszczenie ztotyc:h mo
t1et z wizerunkiem pary kró1ews1kiej byto
by, zda,niem opozycji, na.rusze;niem trady
c_N, gdyż doty.chczas nigdy jeszcze wi w 
Rumuinji, ani w !innych państwach ladń
skiej imji monetarnej nie bito monet z wi
zerunkiem matżonkl monarchy. W obro
nie wniosku rzą.dowego wystąpi1t .pDdse
krelair,z: st.a.nu w miinisterstwie skarbu, Ma-,..., 

noHescu. dowodząc, że ni1e.pospQlita oso
bistość królowej Marjl jest dostatecmem 
usiprawiedliwfeniean naruszenia stairej t,ra
dycjf. 

O ~Ie ;przy roz;paifryw.ainiu wszysf'ldch 
zgłoszonych dotychczas wniosków docho
dzito zawsze do mniej lub bardziej giwatto
wny.ch ipotyiczek stow1nych między przed
sta widefami •p-Oszczegó11ł1Y'Ch obozó\v po
iftyczinyclJ., to w atmosferze idealnej 
w,prost zgodności ,poglądów 1zba roiipa
trzyła '\vriiosek co do „harmonizacji" djct 
poselskloh. Izby ustawodawcze wyszły 
tu ze słusznego za!lożeniia, że każdy refor
mator winien ,przedewszystkiem przepro
\\.·aidzić reformę u siebie. Należy tu Jednak 
shyierdzić, że rumul1ska kasa państwoiwa 
nie jest zibyt hojna w stosunku do czton
ków parlamentu, kłóryeh wynia.grodzen:e 
mies1ięczne wyriosf ,podczas sesyj zwyczaj
nych 6000 lei, i 1000 lei djet, zaś w okre
sie od 15 ma1rca do 15 .października 
12,000 lei. 

--:o:--

fil 

O czem piszą inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
WIELKOPAŃSKIE GESTY. 

Po1ska nie może sobie pozwolić na dlu
go'tirwaly bienny bflans handlowy - oto 
t,eza, którą prze:prowadz.a w swym arty
kule w "Gaz. Warsz. Por.'' ,p. R. Rybar
s:ki: 

„Jeżeli w wku bieżącym, mimo, że już od kil
ku miesię<:y sta.n haiJ1dl11 zagranicznego jest nie
J)Oll11Yślny, wzrosły mimo to i wzrastały wciąż aż 
po ikooiec kwietnia zapasy walut w BanI<u Pol
skim, w ta nadWYżka p.ochodzi z dwóch źródeł. 
Po pierwsze ukryte rezeirWY, w postaci dolarów 
gotówkowych, zgromadzonych przez ludność kra
ju, wypłynęły na powierz.chnię; Bank Polslci w o
statnim ·roku wysłał zagranicę i zamieni? na zkl
ło d dewizy około 16 miljonów dolarów w gotów
ce. A ,powtóre ikapital obcy zaczął ·napływać do 
kraju, choćby wykupując różne .J>Olskie przedsię

biorstwa i u&ielając kredytów, przeważ.nie krót
koteiminowych. Więcej też obecnie rowarów 
sprowadzamy na kr.edyt. Wszystkie te czynniki 
są a·l•bo przl!lotine, alb-o wręcz niebezpieczne. n.fe 
powinny USYIPiać niczyjej czujności, aiJli r.ozpra
szać troski o ;przysztość. 

Niewątpliwie kredyt długoterminowy daje czas 
na to, by uporządkować gospodarstwo narodowe, 
by nie obawiać si~ P'J'zejściowych deficytów bilan
su handlowego, o ile po pew11ym czasie uda się 

doprowadzić do trwalej na<lWYżki wywozu, k>tó
rej nie wstrząśnie nawet nieurodzaj. Ale zad!Jże
nie się kraju stawia nowe, zwiększone wymaga
nia naszemu wywowwi. Już obecnie rząd pol
ski (na 1. 1. 1927) lbyt wini.en zagraniicą 3,274 mil
jo,nów złotych. Do tego dochodzą długi prywat
ne, do teg-0 też dojdą w.iel1kie kredyty państwowe. 
To też 111a nasze położenie gos:podarcze nie może
my paibrzeć z uczuciem ,przedsiębiorcy, zmajclują

cego się w trndnościach .płatniczych, któremu uda
ło s.ię uzyskać kredyt. Nie oceniajmy tego J)<J.lo
żenia iz wielJmpańskim gestem, lecz z . ostrożnością 
kupiecką. Zwróćmy wjęc szozególną uwagę na 
bila.ns handlowy." 

Ę'AŁSZVWE ALARMY. 

Zerwanie st-0sunlków angielsko - so
wle·ck'.ch spowodowało niejaką ,panikę w 
.sferach mlędzynarodoiwych, którą .nie.miec 
ka i sowiecka propag:mda usMnie a solidar
nie pDdsycaja. Ro.zprarwia siię z tą akcją 
„RzeczpOspOJita„: 

„Przerodzenie się ko nWktu angielsko - sowiec
kiego w zatarg zbrojny wydaje się rzeczą zupełnie 
niemal wykluczoną, a w każdym razie nie do po
myślcni.a na teTenie eurnpeis·kim. Pomijając trud
ności techniczne jatkiejkolwiek zbrojnej interwen
cji, .ni ebezpieczeń stwo wojny redukuje d-0 zera 
11icprzy11:otowanic wojskowe Sowietów, a co !1:-0r· 
sza - świadomość, iż każ<la militarna awantura 
w szersz1rm stylu, skończyłaby s i ę niecln„bną ka
tastrofą ustroju komunistycznego w Rosji. 

Są t-0 <losłateczne kryteria, aby zdemaskować 
buńczyczne pobrzękiwanie pałasiikiiem w Moskwłe 
i obłudne obawy Niemiec, które równocześn:ie a 
pośpieszni-e wy,posażają ,,.na WS/Zelki -wypadek" 
swego rapallskiego przyjaciela we wszystko, cze. 
&'Cl pań~twa !Z'WYkły użyWać do wzajemnego u• 
śmiercania swoich obyWatet.i. 

Z całą stanowczością wystąpić przy łej akazj,i 
trzeba przeciwko szerzeniu się psychozy wojen
nej u 111as w Polsce. Afarmy, których echo docho
~ tu i ow&ie ze szpaH pism są wyniik.iem lbez. 
kry.tycz,nego :przyjm-0wa'llia sugestii z Moskwy i 
Berlina i llliieświadomą swego PoChod.zen.ia woda ina 

mlyin cz:vm;~ków nam nie.przyjaznycli". 

PRZEU OSTATNIA PRÓBA. . 

Sejm zibferze się niezia.c1Jlugo oo sesję 
letnią. Będzie to prawdo1podobnie osifa1-
nia. Należy wf ęc myśleć o wyborach ~ o 
nowym Sejmie. Lecz samo rozwiązanle 
lzib nie wysłairczy. Słus:mie ,pisze •• Kur· 
jer P<>lski„ : 

„R.<Jzwiąza,nie Sejmu oczywiście, samo nie roz
strzyga problemu. Bo cóż z tego, ze Sejm bę
ooie rozw.iązany i będą rozpisane wybOll'y, jeśli 

będzie obawJązyWać ta sama ordynacja wybor
cza. Co do wyniku tych wyborów, nie może być 
żadnych wą,tpliw<Jści. Pewnie, że <lemokracja, po 
za prawicą zyskalyiby t.wchę mandatów, jak na to 
zdaj3,, się ws>kazywać wybory do R.ady Miejskiej, 
ale wybory te wskazały też na pewine niebezpie
czeństwo, które grozi ze strony sil:nie organizują
ceg-0 się komtmizmu. Czy znaczy to więc, że wy
b-Ory należy przeprowadzić na podstawje ta,kiej 
or<ly;nacji, któralby wykluczała wejście do cial u
stawodawczych żywiołów skrajnie radykalnych? 
Nie o to chodz,i, bo bylO'bY tyl1ko tudzeniem sic;. 
Ale poziom Sejmu musi być absolutnie podniesio
ny, co przy systemie „numer.kO'WYm" nie ma szans 
powodzenia. Im wyższy how.iem będzie intelek
tualny ;po:z;iom Sejmu, tern bardZiiej zrozumie on 
swoją istotną l!''o.)ę i funkcję i nie będzie chciał rzą
dz,ić państwem, do czego nie jest ;powołany, ale 
wyżs.zym też będzie jeg-0· autory;tct wobec rządu 
,i jego głoo we wszystkich sprawach zasadni· 
czych. 

Tak wiięc na czoł-0 obrad nadzwyczajnej sesj! 
winna się wysunąć sprawa ordynaoeji wyborczej. 
To jest i~totna ,próba żywotności naszego Sejmu i 
jego zdolności do pracy. Jeśl.i w tej sprawie do re
zultatu drogą jakiegoś mądreg<> porozumienia a 
nie taniego kompromisu nie dojdzie, to naprawdc; 
Sejm okaże swoją zupetną niezdolność do prac:i 
Inicjatywa tedy ;prze}dzie i w tej sprawJe do rzą 

du. A jeśli jej w tej właśnie sprawie w swe ręce 
nie ujmie , ,pokaż.e chylba, że mu taki nieudolny 
Sejm jest potrzebny d wygodny. To byłaby jedna1 
polity,ka bardzo .krótkowzroczna i w konsekwen· 
•':.iach mogłaby okazać s.ię niebezJ)ieczaa.„ 

--:o::-
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Co dzień 
niesie? 

CHPUllBl 

Sobota .... „_„ 

DZIŚ: FrancłHka Karac, 

JUTRO: Zesłania Duoha. 

-:-
W1ch6d słońca 3 26. 

Zachód słońca 19.48, 

Wschód kai,t. 8.5,, 

Zachód ltsięt. 22.13. 

Długołt d11ia 17.28. 

Praybyło dnia 8.18. 

1 ydzień Czerwonego 
Krzyża. 

Teg-orocZITTy tydz.leń Czerwo111e-gD Krzy 
źa za i:dówin1e zada'l'1ie wzlia1t sobie s:z.eroko 
,piomyśLan,ą P11'0tT>a1ta1nde i weribooek cz!Otn 
k~w. ~bHcZiność po raz odierwszv będ'Z!ie 
miala Sioosohność zobaczenia sam:ita;rek 
Czerw. Krzyża, w których mi.eścić się bę 
dą lotne mu.ra werbook-0we. Nai oiacach 
rnfojsikich. gdztle oodczas ca'tegio .ty.godnd.a 
w i;ewinvch ~dlz!ltnacli ,p·rzyg-rywiać będą 
orbes'frv V?()~skowe l pirvwańne inkase:ntci 
Czerw. Krzyża przyjmować beda za1plsy 
na cz.tollików Czerw. Krzyża. Równi1eż 
W1S1zystki~ a'P'lekii oiPiarowa1łv siie orzyjmo~ 
wiać za;p1sy. CzerW1. K,rzyż w 'fY.m ruiku 
zerwat z s1zablomem zib'ieraniia of.i:ar do 'PU 
szek, króre diale oowocty do zarnwtÓ'W' p0d 
adre'Sem k'Wesitarzv i nie zape\Vltlliia n.lig-dy 
dokta~ej . kon:t1roli. Czerw. Kr,z:v.ż na· u]i,_ 
ca?h rn~~sta ~'Peliować bę.dziie do Olfiar1110-
śc1 ~lrr?znie1 ?<Jd hast.em: ja w111v dateil( 
za 1ookwffirowamem. W tym oelu l1nlmsemi
ci, zanoałirz.eru będą w zinaczki warrości 
od 5 do 50 srr. i każ<lv ofiarodawca o'llrey 
ma ZIJ!acrek z wvmfonii10iną suma zło·ż!one
R'O datku. Pmz~,j sf'Ulżyć będa jed'Ylt1ie do 
przechowvwa1ma ,piierrnlędzy. 

Dzień Spółdzielczości. 
. IJowa.adQ;e!lly s;ę w zwila.ziku z 1)0dan.e 

~· /JJ!l'zez nas miformatjami o przy:g-otiowa
ma'?1 <ki. obchodu •• Druta Sooklt7Jie.lczo5ci~' 
~ t~rem~ nas.ze~ m;ia~. że Komiitet czy 
n~ sfairan~ o ~c1ią~·1eie1e oo wsioólirmj ak
c.11 .. or:J?an~zacv1 sootd.ziielczycli rn~oo'Z'ieży 
~1llei d ~dz,ie!ai~· wo}skow'Y!Cih.. Stara
m.om tym 1dzii1e caiłaro'Wiicie ina reikę Ofkól
n~ M~n. W. i O. P., ,rozes,lanv do wszysf:i.. 
klicb· <mręJ?ów szkolinych i rozlka.z Mlin. 
SDraw Wojskow.yoh W!YOanY do dlowódz.. 
~w rulików. JeśH starall14a te s:ie udada:.ą. 
·~ 12 crerwca rw Łodlzi bedziie ,rolię.żiną, ,~ 
roczvsrością srotdztlellCZa. 

W programie obchodiu oorócz J)OClho
dów. l ~iieoow wzewddyiwiaine sa d'Wlie aka 
derrne, .iedna. 02'ó'l!na, druJ?a dla mtodiz,iie'ży 
~·ei. or\stainiizowaioo t>rzez samą milo-

. W_ di~iUJ 12 CZet'WCa foczowe S•ifu.;ndaTy 
n:iew~llPIJi:wtie zigromadzą zastę.py Sl))Oife
C2le'ń'Sllw:a :traSzieR'O miasta. 

Kto staia dziś przed ko
misiq poborową. 

W dlfl!iu dzisie).szym :p.r.zed !komisją ipo

borową_ Nr .. 1, 'P'I'ZY ul. T:rauguUa IO, win
ni Sf.aw1 ·ć się IPOborowi !rocznika 1906 za
~i~s?JkalL w obrębJ.e III-go komfsarjafu rpo 
1Ic1f o 111.aziwłskaoh n.a 11ifery O. P. 

Jwtir? i w iponiedzii.a'tek komisje :PO!bo
ro-we m ecz}'lłJne. 

. W~ w't0irek ipifzed funiisją 'tą wfamf s'fa 
wrć sre .poborowi o nazwiskiach na Hfory 
'R. S, dio Su. 

Przed komisią 'IJ(l1borową Nr. 2, ipr:zy 
uł. Zaką'tnetf 82, wi1nn~ się sfawić poborowi 
zaml·eszilrnilf w obrębie XI komisarjalu 110-
!lc,ii o naz:wfsikach na Mery tt Oh I J K 
L, Ł. ' ' ' ' ' 

We wforei!C w.i1111ni sfaiwić się .pooowwi 
o tlazwiskaah na 'litery M, N, O, P. R. (b) 

Z ŻYCIA STRAŻY OGNIOWYCH W 
WO.JEWóDZTWIE LóiDZKIBM. 

. W dn~u 29 m.aJa zakończonv 20Sfaf w 
Protr~wre 8-dimowy k'lllrs .oożamdctrwa, 
wrg-aruzowany przez oikręRU\VY związek 
wojewódzk1i straży og-niowydr. orowadzo 
·nv p1rzez starsze.l!'o l1ns.tirukt'O'ra Miec.zy
sfa wa Kuilę oraz j;nstrUJkitOra Wtadysła·wa 
MHera. W komisji e.irzami.nacvjruei zas'ia
daH m~ę.dzy i111. 11J1p. po1sief fiial1kowski o
raz w.lice-prezes Są<l•u Okreg;ow.eg-o w 
Piourkowie J>. sę.dzia Rudowskii. naczelnik 
mi.ejsrowej śtiraży omiowej. (r) 

Dziś i Jutro sceny robotniczej w Łodzi. 
Teatr Popularny u schyłku czwartego a na progu piątego sezonu. 

CzJfory fata mija rw tych dniach od 
dhrwldi, kiiedy h1d~e dobrej woli w Łodzf 
rozipoiczęH na groocie tódzildm wysullki w 
kienmiku wSkrzeszen.ia sceny ,popularnej. 
Smi.aJo f.eż dziś ,po tych czt.ereclJ. lafach 
foa.tra'lnyoh ,p-owiedz,i,eć możemy, że Tea.ltr 
P01J'U1.ar. spetnil swoje :pierwsze zad~mie: 
111.auczyl chodzić do teatru szerokie sfery 
obYWaifeU naszego g'l'IOdu, oo w mieście o 
ffaik ni:skfill ipozfom1e Iru1tuira1Lnym, - '.i:ak 
Łódź, odg.rywa rdlę olbrzymią. 

Wtedy, kiedy inkj.ato.rzy q:mprezy Te
a'tirn Popullamego z dyr. Wokzyńskim na 
czede - zahi.eraH się do dzł.efa, !k'tóre fak 
wieltkLe owoce wyda'to, :nikomu narwet się 
n.ie śn1i'1o o należyfem ·P'O'Parciu. Tyliko wy 
jąitkowa wvtrwa!fość dyr. Wolczvńskiego 
i Dwekcj,1 Teatiru z ip. J,ózefem PHarskirn 
nia czele - ip1I.acówkę uf.rzy.ma!a. I nie
tytko ulrzyimaJa. Dziś Teatir Popularny 
.posiada dwie, zdobywają,ce oQiraz więk
sze zasfę1pv sympatyków i bytV.1alców -
sceny: !Pfzy ul. Ogrodowej 18 i przy u1. 
Piioitrlkowskie.i 295. Ohih.rbmie też naj.zu
petniej ikończą czrwairty sezton. 

Se.zo!Tl 'ten śmla·to ;1:mzwać można .prze
łomowym. Bvta 11o 1\Vieilka gm o maxi
mum ibywaków Teatru PoJ)'U'larnego w 
Łodzf. I maximum 'to 01tirzyman10„ \V 
drugiej .potowie sezornu objęto w.p!tywami 
górną dzie,fa1icę (ipioifudinfową) miasta, u
ruohamiiając druga scenę ipopulainną. 
Stworzono slały k<iotynigeint bywalców 
obu scen. Ugiroorow.ano .podstawy. U
mocniono fundamenty. Po doh11, bez 
w:rzasij{iliwei reklamy - twórczą, wytę
ŻID'ną ;praca .zdolbyt10 dwie olbrzymi-ego 
zn<l!czenia insly·tucje. 

Ze wzg-1ęd11 na kooiec !ego sezonu -
7.JW.róciiliśmy się do dyirektora obu s,cen p. 
Józefa Pi111airskiego o udziiefo'Ille szeregu 
wytiaśnień co do na.i!bHższvoh .persp.ektyw 
w ży:du teatru. Oto, co nam od!piowie
dziai~ d ~r. Pfl.arski : 

- Co dO bflanstt sewnn uihiegtego -
fo s!lwferdzłć muszę, że sezioo 'lllbi e~ty byif 
pierwszym sezonem dO'brym. W zma
cze.niJu. oczywiście ogólnym. Umocni.llś
my się. UsiTu.brli.zowaliśmy sf ę. Możemy 
w iprzys1)1Jość patrzeć śmia•to. Najblli:sze 
p!ia.ny na sezoo n.as'fępny, to troska o scenę 
i ,pr,zysitosowan:ie .fej naj.zuipef,nlej do 1rro
woczes,nycll waru1t1ków i ipotrrzeb. W.pro
wadzony zosta:nie ,nowy system dekora
cyj. Zaan.gażcrwaruie świ.e'mego dekora
'l:lo:ra - artvs'tv ma·liaa"za Makojnfka (ze sce
nv 1ube1sik.iej) - ;poziwon 111arn też TYC'Meo.i 
zreałfzo•wać te projekty w tym kierunku. 
Vv ślad za rowudową sceny .przy ul. 0-
zrodowej, ipójdzle ukończen~e rprac (lad 
przystosowa:n1em również drngiej sceny 
przy tli. Piotrkowskiej 295 do :poitrzeb ~e
afro. Wwazi się to w da~szeJ :przeibudo-

ZfflLONE śWIĄTKlI W 'ffiiADYC.Jł. 

u WISZVS1llkiah 1udów SlflQwfańisk~ch za
chowaty s'ię ·oo dz.iś dzi.eń pewl!le lJW'YCza 
je i obrzędy o<l oz.asów ·Po.l!ańs!lcich, które 
·fu obrzę<l1y z biegiem l!af z.i111llka.i!a coiraiz. bar 
dziej. W caif ej Polisoe roone omzędy je
socze z czasów ,pirnedichirzoocHańlskich, od 
mawiain.e byty na cz.eść oginiia i: wody. 
Obrzęd sobótl~i n.a1bamdzi:eti byt r-ozpo
wiszeohlllJion:y. Pod:ainfie l'Uldowe w ten spo
sób okreś1a lj}OW\Stam.ie tego ohrz.e<lu. 

W bardzo daWl!liY'Clh czasaic:h Moohna 
OOiewiCZYIIla Sohótika kochala sie inamiętl
nl:e w wo)iewodizie Siecioołru, który baWlil 
na wojnllie. Skoro pow;róoiJ i odpirawia'ł z 
ukocha.na R'(ldy wes1eline. wśród ocho
czych pląisów i muzyk.i., - wtPadit nocą illa 
wdoskę ·thlim n.a,jeź.diź.ców. Goście weselllli 
r.z:udli się do broni, a Sob61ilra zaslanii.ając 
wta.sina ·JYiers.ią ukochani~o. u:.1rocWooai po
ciskiem - poleg-la. Na cześć 'boibatie1rslde} 
dziewczyny Lud wrzad~ł .paimietny ob
chód i 111azwa't g-o „Soibótika'". 

Ten s:tarodaw111v obch:ód. U1rz.ąidza.niy 
d.a.w1ni.e.i - jak utrzymują 111.iektórz,y - na 
cześć Kooa.fv. bożka pitodóv.n ziemski1ch, 
w niekt&yich stronach Poł~ki oibchodzo
ny j.es.t nie w drugie śwleto Zielonych 
świątek, lecz w wigi!ję św. Jana, to jest 
dnia 23 czerwca w:Le·czorem. W o.gó!IOO
ści obrzęd ten .i.eisit szeroko iroz,pov;1szech
nionv. Znają go na Rusii. Litwie. Biatej 
Rusi, SvberJi.. w Rosji. Cz.echach j t. d. 

Na Śląsku i Morawde rówrueż roane 

• 

Wywiad z dyr. Pilarskim. 
wie sceny i rozbudowie widow111i, ·tak, aby 
otrzymać w góriruej dziieln.lcy miasta tea.ftr 
po.pularny najzUJPeł.nfoj oonnamy. 

- A ireiperfuair? 
- Co do .reper'fuaru, lf.o oczywlście w 

z.wi·ąadm z il>O'Większającym s!ę staile kon
.ty1ngenrtern naszych bywailicórw - za~dą w 
rm.ii tegoż ireivertumu ipeiwne Z1It1iany. Roz
rost teałtu ip·ozwolf ireperlurur ;podnieść, 
:plOdwyższyć jego IJ)IO·zlom. OczyWiście 
dla obu sooo repertiuar będzie jeden, 
ws·pólny. Sezon przyg,my TOZ!poczy.namy 
„K.rólewsklrn Jedy0nakiern" l.Juc:.iana Ry
dla (w śllad za 'tern pójdzie cam 'trylogja z 
leg-o cyklu, rniia.nawk.ie: „ZJ!olfe więzy" i 
„Osfa1mi z Jag-ielfon&w"). Dotychczas 
zbyt wiele musi.eiliśmy się łkzyć z reper
luairem ff. zw. !kasowym. Mamy nadzieję, 
że 0 1beaiie qkzen.ie się z n.im będz,ie o wfe
le mltl'iejsze. 

- Czy zajdą zmiany w zeSJpiole arly
slycznym? 

- W ,pierwszym rzę<l.zie zesp61 airly
s'fyczny bę<lziie ipowiekszo;ny i zreor.gan~
ZO'Wanv. Prz.e'\vid.uię z:nacz.ne zitlli,a.nv 
person.a1ne. Zaarnrażuje szereg- świeżvch 
sH .z Warszawy, Krakowa 1 Wl:iina. Sta
rania ·w tvm kiemniku już podjęliśmy. 

.Jiak się pan dy.rektor za.pa.truje na 

SJJ'I'awę ,powoifania do ży.cia nowych !Ceft 
p;Olpu1arnych w Łodzii? 

- Myśli tworzeni.a w dalszym ciąg'U 
scen ipo.puiarnyC'h w Łodzi, zwlaszieza f to 
;p.rzedewszvsbkiem na iprzedmieściach -
możina tybko przy.klasnąć. U~ża.m jed
nak, że n.a .przeszl!co<lzi!e realizacji tyle 
ohiwale·bne,go 1proj,ektu, staje brak odtpo
wfodnich łolkali na. ·pomieszczenie tych 
Sl"ve·n. Bez wydatnej .pomocy miasta rea
Uzac.ię ty>C'h pla:nów U\\-'afam za niemożeb· 
ną. Nauczony s.mutnem doświackzenlem . 
po czterech lata.eh niesamowitycli w-prost 
wysitik&w q wa1lk o ufr.zymanle s1WQjego 
tea"tru 'J}Opularnegu - reaHzacjl takfego 
·Planu bym się nie podjął. Nie wykhtcza 
to wszakże, że .po<lją,ł!by:m się orowadzenfa 
nowy.eh Sicen po.pufa1r.nych w Łod.zi w od
.powied:nfc:h warunkach. 

Na tem ktoflczy swe wywody dyr. Pl
iarski. To. z czem 1przychodz,i po 4 la'fach 
dyr.ek1cja Teatru PopU'larnego do spo:te
czeflstwa, daje g-warancję, że pod obec
nern kierownlotwem obie scenv popular
.ne będą sz'ty nadal IJJQ s1wojej wJaściwei U
nji., a HnJa tia - fo populary.zacj.a sztukl 
dTo.ga bez.pośredniego zetknięcia slę z 
masami, zbli'.·zenia tyc·h osfatnkh do tea· 
tru. to ' shvorzenie kadrów sfaitej iJYUblicz
noścl teatrafoej. 

m s~rawie mieszkań słu~~DWijl~ ~la upz~~nihółD. 
Urządnicy państwowi za mieszkania te oplacać 

bądq czynsz. 
Mi111is'fersitwo Sipiraw Wewnęlirz.nyich nyc1h, szoferów i wo.źnlc6w 1 .pok6.i o ma· 

nade.sl?at.o 11<>we 1J}Oistanowien.ia w ~awie ksyrna1!,nej ,p.o"'r.ierzchni 30 m1
• 

mieszkań s11użrbowy1ch d1a urzędników. Urzędnicy cl będą o'Cl 1 Hpca 1927 r. o. 
W myśl tego zairządzenfa mają !korzy- .płacać za ·\vspomnia;ne mieszkania słutbo· 

sliaić z mieszkań stużtoych waJew'O<lowie, we komorne w wysokości dodatku miesz 
s.fuTosfowle, lrornendanei woiewódzcy, ,po kaniowego, a koszila ogrzewania I· -0śwle
wiarowi oraz !k:ierowl!lOCy kom1sa:rjat6w rte-nia majo nonosić z wtasinych fun<lu-
wJic.ff IJ)ańis1Jwawe}, kvmenda'1ci ,posrter11J1l- szów. (b) 
k6w •policyjnych, \n:itend.en.ct fob zarządza- 1J!WL!!!!!!:!!-!!!!·~=!!!!:~A~~·!l!!ll=~~~llf!lll!ll!llilll!!ll .... „•• 
jący od11ośnemi bUJdy,n:kami, woźni iprzy 
sfarosfwach, sz.ofo'!'ZY i woźnjce. 

Normwl:nia. iłość pokoi w mies?Jkanlaoh 
słu,żbowyic1h ma wyinosić: <lfa wojewodów 
6 pokoi, a iw1raz z ~-0ika~ern reprez.e!Tltacyj
nym najwyżej 9 pQlkoi. dla sita.roS'l:ów f elfa 
komendaintów województkf.ch polio.iii pań
stwowej 5 1pokoi o maksymall111ej iPO'Wierz
cltni ,pokoi 120 m', dla kome.ndantów po
wiatowych i kieTownfików komisaTjatów 
policji państw. 3 ipoko}e o maksymalnej 
'J)'Olwier.zclmi oo1rof 90 rn1

, dla kome11d-a11-
tów .posterurn1ków politji państ'wQ\Wej 2 po 
ko~e o maksymalne.i IJ)aw!erzchni 'J)O'koi 75 
m3 f M<: samo dla i1ntendentów, ą1ta wot-

są Sobótlki. a naw.ef rnie!którzy na,ziwę gó
ry Sobóika n:a Sląslru WYl\VOdzai z teg-o, 
że tam zwvkle palono Sobó&L 

Na Litwie ukfad<lją stos z przetaków i 
róż.niego rodz.a.iu stairz.yzin Y. a kobie'tiy 
DrZYlllOS.zą z sobą wódkę. das.ro .i 'f. p. i 
tak wMód rozmów i zabawi Sioedzają 111oc 
pod n,iebem. DawruJJej Podczas Sobótki u 
Li1l\\ii.nów wzerzucano przez ogi.eń ,p.kl
ck!i i chlwyifaino j'e iII.aj))()'\Vll'Ót. oo mmł'o 
o.z;naczać oczysz;cze1nie. 

Słowfaniie alpejscy w StvriL Kary1flifjji, 1 
KraLn[e, nastęipndie w Kma.cii i Słavonjii ZIO 
wl<ą tę u:roczvsitość ,Jkires". co oo pałsiku 
oz:n.aczaiłoby: knzes.; ta naz;wa Powstać 
muisiata od krz·esainfa oginia, który .iak w]a 
domo ies,t głów1nwn w uroczystości ceyn. 
n.ilciem. 

W nii:ekltórych ~ajach. oo. W1 Czoohaioh 
mreprowadza.ją bvKMo oirzez osdeń sobót\. 
kowy w mindemani.u. że w ten sposób 
ochron.i' się je przed dhl()tI'()bami.. 

Pog-iań·s·cy Sław:iande obchoozHi So-
bófilci, na cześć inajrw1yżwego bósifiwa. z:wa... 
n.eig--0 Ja0ro.w,i1fem, bóstlw:a, kttóre p.rzez 
oglioo oczvszczało i oświecało wszys1Jko: 
lu1dzi. zwi.erzę.ta, poła, łasy, 7Jb00ai, iro
śll!ll;y i· t. d. 

Pię<lmv fe.n dbchód skreślii~ nam Wt. 
Anczyc. Wed!fug .ni.ego, ogiruiska roz,ktada 
s,ię na wi:z.górZ'll. skąd wwaniałv na oko
licę rozlega się widok. Przy każ.dem 
og1111isku mnós,two wfo§cia!Tl otacza1 kirę
gi,em pala.icv się stos gate.zi i sromy. W 
pośrodku bUJcha ciem1n1m 1J1tomieniem be
czika smo11na. umvśl:nie 111a tein cel u s.mo
la·rzy kw.piona. Dokot1a sto.sa: biezają mło
dzi ch-f.01ocv. ściigajaic rzeźkie dziew1czyn.y. 
Smdels1 prze.sadz.aja rzutnym s.koldem 
tJirzez gorefącyi osrieó.. 

Miej skł Kfoematograf Oświatowy 
Wodny Rynek 

Od wtorku, dnia 31 mala do ponledlliałltu dnia 6 
czerwca 1927 r. 

Dla dorosłych. - Dla młodzie:i71 
Komedia w 8 aktach 

Pat i Patachon 
jako pogromcy wilków 

Nad prol!ram: . 
1) Szympans. 2) Polowanie na antylopy. 

W wieku XVI obchodzooo 'to święto 
bardzo. u1roczyście. Domy s'tiroiono ziele
nią, a dziewice wieńce wkładały na głowę 
i przepa1svw1aty się byli-ca. 

Około stosa zbierafy slę srromady 
chłopców i dziewcząt, przepedzali noc 
wśrćd tańców i Wiewów i rozchodz.ili się 
do.pi1ero ~Y slońoo p.oczę:f o wschodzić. 
Za Zygmwta Ul slmkaino przez Ogień i 
wYciąg-anlO z tego \WÓŻibY. 

Nowoczesne badania rzuciły obecnie 
zgofa i1nnie świ.aUo na maczenJe Sobótek 
W len sam bow,iern SiT>Osó'b. jak Sobótki, 
wlide bardzo ludów Ull'zad;zato od wjek6w 
padohne obrzędy. 

W czasach ipogańsildch. skoro tylco 
rXUJCone zos'fal!o pi1eirwis•zie haslo wiosny, 
w miarę J.ak organimn oowsfa.waił z zimo 
weg-o 1efarg-1.t1, pa.pada'lla cala ludność -
,tJii.e 1J1taiąca ·TJodów·czias gTmic mrualino
ści - w szat p~dowy, zinafdiu~ący swój 
wiv:raz w noonyic:h O!l"~.Jach i rebranfadi 
ludowvoh. Podobne UII'ocz:ysrości urzą· 
dzały pr,ze<l wiekami rćlżine d>ZiHde pierni< 
na murzyń·sJde. U Hlindlusów t1/Pi. obchód 
„ttoW' odbyw1ał się ku c?JCi bogi1ni wioool 
„ttoiliik.i" wśród og-romne.j ro.z.pu.s'fv i pi~ 
stwa; brało w nim udział cale plemię bez 
W'zględu nawet na wiek młodociany. . 

W wtl.ek.ac:h średi!lich obcoodirono laką 
uroczystlość ;p0d .n.a.zwą „Nerenfesł" w P' 
łudniowv·ch Niemczech. oraz we Francji. 
Na wyspie Takiti, leżącej na oceanie Spo· • 
ko.jnym, po dzień dzis.i1eJis·zv krajowicY 
urz~<lz.ają s.olble wi·eiemr1t11e zabawv w za
roślach na \l<"ZÓr naszy.ch SoMfek. Zaba· 
wv t·e }ed1t1akże mają obecnie charakfet 
zebrań zup.eł.nii.e przyZ?WOt°ifYch. 

--~:o:.~ 
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"1ybory do Kas Chorych 
wstrzymanef Ro~oty kanalila[yjne w to~1i wyKonywane i1 ~el iarlum. Jak Slię dowiadujemy, w dniu wczoraj 

szym miało być p-0dpisane przez czynniki 
mia.rodajne rozporządzenie, na mOtcy któ
reiro sprolong"Owane wstały kadencje rad ł 
oraz zairządu Kas Choryah ma nieok.reślo
ny 'feamm. W .s:Pomn1aine roiip0rządtzetnie 
lXJWSfaje w ścistym zwtią.z.ku z <>ir.ganri!Za
cla i P!I'Oiekt:owa.nem 001\VOta·n~em do ty
cia kas ubezpiecze111iowyoh na WY!Padeik 
choroby, Statrośc' 0iraz lfJ'iieW.Obn.ości · dP 
pracy, a co zatem idzie Dlano'\Vlatn~ lil:k1wio
dacją. obecnie iśtJni.ejących Kas Ohoryoh, 
jako insfvtucii· o charakterze aurtJonomicz 
n'Y!IIl. ewe.ntualinde pt01tączeniilem Kas Cho 
rych w .ied1ną og-óllną Kasę ttbewi:ecz.eń so 
cjalinyoh. Projekfu!\\·ana ustawa wiprowa
dza bowiem joono!iity sys·tem w spofeoz 
nem ubezpieczenffu na tereme categio pań 
siwa i nosi coohv ba.rdzo dPniosłej wa~ 
zarów.no dla og-btu piracującego, .iiak i pra 
codawczeg-0. 

Spraw.a wYborów do ródizikiiei Kasy 
Chorvch staje s.ię wobec tego.o nreaklualtn.ą 
nimo. że dochodzą wiadomości o tern. że 
:ermin wyborów -0diloż.onv nie ziosta.nie 1 
ie urzęd.owanie komisti dla sioraw wvbo 
•ów d-0 Kasy Chorych trwa. Za.rząd Ka
IV Chorych spodziewa s1e we wspio.mnda 
. vm oirz.edimioci.e s.zczeg-ótowYc:h wyjaś
:eń Ministerstwa w najbli'ższvch d•niach. 
wtedy svfuacja rostaITie zuoef.nfo wy-

larowana. (.r) 

POD ADRESEM ORKIBSliR. BIORĄ
CYCH UDZIAŁ W POGRZEBACH. 

Dziw1J1y jakiś z.wyczaj ma.ią orJdesłty 
V Łodzi. k'f6re odiprowadziwszv rondukf 
iogneoowy do bramy omentarniej. z.a.czy 
iają irrać jakiegioś mars.za wesoleg0, choć 
zecież rno,g-fyby odejść bez muzyki, sp:o 
Jnie, a ,girać so·bie dalei od cmentarua, 

dziieś na drnQ;i.ei lub trzeoie.i ulicy. 
Doohow:ieńsbwo zwr:ód!o iuż IXWagę 
tę niewłaścifWIOść; przy zrobie rocLzi·na 

marle.!?10 pfacze i .rozpacza lYO sfra:e1e je
:vnem zvwiciela. a o M~kad1zies·iąt kro
ów dal.ej kane\mist\rz ork.i1esrrv. nie wi.a 
nmo dfa kogo, chviba że dla uliic~ne.i ga
·iedizl, lJIOplisuJe stię ze· swa oirkies"frą. 

Jest ro ba.rdz-0 nfosfusoiwine. (u) 

fJZIECC LÓDZl<lt NA KOLONJACH 
LETNICH. 

W dniu 31 maja r. b. Wydział Opieki 
'XYlecz.nej wysla1 pod opieka wych-O'Wa'W 
. ynf do G<lyni na kolonfo letnf e i.m. bt. 
nd'fzeja Boboli 20 dziewcząt z MieJSikich 
omów Wychowawczych. Dziewczęta 
· GdY'tlf orzebyiwać będą w oiuu cz.erw-
1 r. b. 

W CZJWar'feJ{, dnia 2 czel"Wca r. b. Wy
!iał Opieki Spote-cmej wysłał na kolo1J1je 
fufe w Raiboo 54 d-z:iect '{Yki obojga. 

!ARIO Dl FENIGLIA. 

iliżanka herbaty; 
(Dokończenie). 

Ona uśmiechnęła się, pojmując, że nie 
ło to właściwą moją myślą i rzekła: 
- Ale światło nie zgaśnie; niech się 

m nie obawia. 
Obawiać się? Ależ nie pragnąłem nic 

llego! Wiedziałem świetnie, co mogłoby 
ę stać (piękne usta czerwieniły się szkar
~em świeżych kwiatów). A może wy
)t'ażała sobie to również i ona„. 
A ja myślałem sobie: Sami przy św.ie
lub bez.„ 
Herbata - co było zresztą do prze

'.dzenia - była obrzydliwa: Zimna i nie-
1aczna. 
Powiedziałem wjęc: 
- Zasłużyliśmy na lepszą nagrodę po 

t długiem oczekiwaniu. 
- Czy rzeczywiście wydało się panu 

lk: długiem? - spytała, ·uśmiechając się 
1ośliwie. 

·-Mówiłem to w pani imieniu - od
'eklem szybko. Co się mnie tyczy, przy 
ku pani czekałbym z rozkoszą aż umrę 
głodu i pragnienia. 
- Jeżeli mnie pan odwiedzi - rzekła 

'kna pani, oddając mi filiżankę, którą 

I ledwie zbliżyła do ust - będę miała 
zyjemność ofiarować panu filiżankę 
rbaty, która, mam nadzieję, będzie mu 

~ iej smakowafa. 
~ . . . 
[ 
r 

- Ach! Jak to pięknie z jego strony, 
Pamiętał pan o swojej obietnicy. 
Temi stowy w dwa dni póżniej powita

mnie u siebie w domu i usmiechając się 
·5liwie, dodała: 

- Rzeczywiście bardzo z pańskiej 

Stwierdził to w dniu wczorajszym 

prof. inż. Pomianowski, delegat Min. Robót Publicznych. 
Z~ie z komunikatem Miinilsterstiwia 

.Robót Pulbni·croych, za;powtliadająicym dy 
rekcji robót pwblic:zinycl1 .przy urzedzde wo 
jewódizkiim w. Łodizr 01raz wvdizialorwii ka
n.aihc.id i wodioci~ów. że do Łodizii przy 
będiZJie delegat. w dmdu wcroraisz-ym do 
rnaszego miasta :pirzyjiechat delegat Mi.nii
słerntwia Robót Puiblicznyoh ;prof. l!I1ż. ~ 
miallrowislct celem .PTzewowadU1nia szcze 
gól.'owej luisllracłt i dz.iatafo:ości Mag1strafa 
w zalffesie robóf publiicz.nycih i wyd:ztatu 
kanaliz.ac.ii i wododą.gów. 

Oko1~0 godziny 10 ra.no inż. Pomianow 
~ pirzybył do urzędu woJewódzikiegt> w 
txxl:zr. gdziie okręgowv dyrektor robót 
publicmvch inż. Stawiisk1i oraz jeg-o zastęp 
ca inż. Womszvński ooilinrormowali go w 
ogóbnych zarys.ach o z.a.kres1ie rob.ót puib
Hcimyoh w Łodz.i, a w szcz.ególn10ści o bu 
dowile tódzkiie.i ka.naHzao.ti. 

O giodziinie 11 przed ;potudt11rem odbyta 
się w wvdziale kanaJlizac.f! i v.'()dociągów 
przy M.a~riistrade m. Łodzii przv ul. Nam
tow;icza 2 klo.nforencja dele~ala ministe
rJalnei:ro. przy u<lziaile delel!ata okrę~wej 
dyrekcji robót IP'UibLicZ111.ych irn.ż. Woiroszyf1 
skiegu, .na·czellflika wvdziatu 1inż. Skrzywa 
na<, zastęipcy jeg-o i,nQ:. Stulkows-kLeg'O oraz 
l)rrewoclrnicząiceg-o klOimtHetu bu<liowv kana 
llzacji mec. Stv11ml!kiowsktle.~. Na samym 
wstę.l)ie :Jronfere.ncii ii111ż. Pomia'1l:O\V1Ski, 
kifóry jak wiadomo. }est profesorem dzia
r.u kan.alizac.ii na ooHtechnice warsza\:i."
skiei. zaz.naczvf. że przyjazd .ie.gro ma na 
celu wv.f ą·czn:ie fachową luslracie i zapo
znanie siie z przehiegiiem robót. Zk>ży om. 
nastę;p;1fre St>rawo.zidanie. witaś.oiwie zaś o
plinję, która d.otvczyć będ·zde :zag-ad.nień, 
u.ięt'ych w ptaszczyźni·e rzecz:own facho
wej. 

Nasfęipn:lie i.nż. Skrzvwan zdia·t szczegó 
~ryv..ie S1Prawrozda•rnie z :pTizehi.eITTl r>rac, za
pcn.na.iąc . prnf. Pomi,anowsikiegio. z pl-anamd 
wvlw.nania oraz P'Ostę;pami w rohofach 
kanalizacv.inycil. Pod kiOntiec ooddano 
szczei:rólowe.i dySJkus.iil caiv szere..'f! aktual 
nvch probl:emów zwtią,zanvch z budową 
kaon.allizacJl. O giodizi,nqe 12,3() wszvscy zie 
brani udaH się na dokona.nie insoekcji ro
bót na ki.lku odidnkach. a mia.oo.wfoie: na 
ul. Karolewską. Ohywatels1ka. Stedlecką, 
Unj1i LUJbeLs.kiiie.i. w okolice LUlbiHnlka. pay 
Al-ei K:ości.u:sz;k:i. Na odoirnkach orof. Po
mi·an-owskiego i j,nż. Woroszvńskieg-o wi>
ta.l~ ii o.prov.-oa<l:z.alii p10 kariafacih d WV1]ropach 
si~a:jąicych 11 mefrów g-tębokości w. i1ni. 

strony uprzejmie i dziękuję; byłoby bar
dziej dla mnie pochlebne, gdyby mi się 
pan nie był zwierzył, jak bardzo spragn1o
ny jest dobrej herbaty. 
~To prawda - odrzeklem - lecz 

tym razem bardziej jes7,cze spragniony 
jestem osoby. która mi ją uprzejmie ze
chciała zaofiarować. 

- Czyżby? - udała zdz~wioną, ro
biąc minkę i marszcząc czoło. - Cóż pan 
mówir? 

- Tak, lecz spragniony jest brzydkie 
pelne prozy słowo; żądny, powinienem 
powiedzieć, chciwy zobaczenia pani zno
wu, zrobienia moim oczom i memu sercu 
przyjemności ujrzenia jej. 

- Niestety! zaczynamy od początku! 
- przerwała z zrezygnowaną. miną, 
wskazując mi ręką krzesło, a sama siada
jąc na sofie. 

I jak żartobliwie przepowiedziała. roz
począłem na nowo cafą. litanj-ę komple
mentów i pochwał, a następnfo, idąc 
crescendo, wypalilam prosto z mostu 
prawdziwe „wyznanie", tak na chybił 
trafit, nie w wielkim stylu, bez łez i bez 
tragicznej pozy, bez tragicznych gestów i 
rozumie się samo przez się, nie padając 
na kolana. 

Ona oczywiście śmiała się'; kobiety 
śmieją się zawsze w podobnych okoli
cznościach, o ile nie wyrzucają nas za 
dr~. lecz to ostatnie nie zdana się pra
wie ni1~dy (czy przesadzam, mówiąc .,pra
wie"?), a nasti::pnie rzekła: 

- Ob, vous n'y allez pas par quatre 
chemins! 

Odrzekłem: 
- A quoi bon. Jeżeli i tak ma się 

dojść.„ 
- Cóż pan mówi?„. Co s ię panu roi?„. 

Dojść? ... zamierza pan dojść? ... 
'{a szczęście w tej samej chwili wni&-

Ryrnsza, Pr.zieclipe·llsiki" Ros?.lkow.SJkli, Brur
szczewsikii ·l Tysz.k·a. 

Prof. PomiaoowslIDi z.aiiaJ,teiresowal Slię 
budowa. ka:niatów, f. '/JW. bwriZIOIWvcll o.raz 
stuidz.i.enkamń, czyinJąc .p0mfa.rv etc. Oko
to ,g'Odz.iny 5 p10 mtudinil\l odbvla si1ę po
'1101w.nie Jronfere1J1cja, na które.i pr/Olf. Po
mianow.skii ośwńadczw. re żadnvch za
rzutów natury tec!h11!i·CZITT·ej ucz:wrić iillŻ. 
Skrzyiwa'llowi oraiz iero pracom niie mo
żna. robo'ty są .prowadiz-one na1eżvcie i o 
'"~niku ich zfoży sprawozdarnie w Mini
sterstwie. Nie UJkrywat że mu trwaliość .ro 
bóf i doborowy materiat zużyty do kon
sfmkc.~i imtx:mują. 

Nasfęipnie t11dz\.elńl wbrnnym kHka wska 
wwetk: nabuirv te·ohniicz:n.ei. roczem konfe 
.re.nic.ie zam'kinJ.ęt'O. 

O giodi?.Jlirii·e 7 mecz. lJ)l'IO(f. Pomfanow
ski udaf s•ię j,es,zcze na ;plt'zegfaid dziafu go 
spodarcziegio, a w!Jrońcu JJ10wróci1ł do biu
ra Wydziatu Kana,Jizac.iń prz.v ul. Namto
wń·cza. gtlilJie wfa.jemnkzat sie w s:rereg 
detaLi, datyczących pla1t16w i 'Drojektów 
kana!iizacyjnych. 

Dziś, drnfa 4 b. m. o g;o<lz. 7 m. 55 prof. 
Pomianowski wraca do Warszawy. 

---::·:---

Apel do pracowników umysłowychm 
Badania nad budżetami domowemi rodzin robotni

czych i pracowniczych . 
Wydzta't Statysłyczny Mag.is.trafu m. 

Łodz,i - w myśl .ziafoceń Gtów.neg-0 Urzę
du Statysty:cz.11eg-o w Warszawie przystą 
pft 'J)rzed rokiem <lo akcji badania budże
tmv irodzin robotniczych 1 p.rac-0wni
czych. 

Wśród wa·rshvy robotniczej, iakikol
wie1k pod względem uksztakenia stojącej 
nfże.i od warsllw praco1w1Tvków umysło
wy-eh odezwa Wy<lziatu Statystycz.neg--0 
Ma~i.stratu m. ł'~odzi Z'nalazta :zrozumienie 
1 obecnie olkoto 150 rodzin robotniczych 
tódzkk:h (w ca~ej Polsce 500 rodz.in) pro
w.adzl za't>isY S'WV'Ch dochodów i rnzcho
dów. 

Tymczasem warstwy .p-racowniikóiw u
myis'fowy;ch nfe dato się w poważniejszym 
sfopini•u zainferreS{)WC.'Ć badaniem budże
tów rr-odzl,nny.c.h. Ogółem ho1wiem na.pły
wa oGr<)lfo 1() (w cale.i Pulsce 40) miesięc1, 
~ie ks•iążoczek hu<l.ż.etow:vch, co nie daje 
dostatecznego ma terjału dla prze<lsfaiwfe
nia callkowiteg-o obrazu żyda, 'tak ważnej 
dla Państwa warst\,·y społecznej. 

Konsekwencje tej O!bojęf.ności oiewąt
J}!iiwie dadzą się Ddiezuć wars'twom praco
wników umystawych, zosfaną. one bo
wiem wsikutetk leg-o pozbawione marerjia
rów, ITI-a 1podstaiwfo ~<:itórych mogłybv roz
wi111ąć akcję mają.cą na celu poipra•wę byh• 
swego. 

Warsilwv te po1winny z.alem niezwt<J 
cznie roz,począć dosfarczanie maleir]alów, 

siono herbatę; byla wyborowa i cakes'y 
wyśmienite. 

Powiedzialem to; w ten sposób unikną 
tern odpowiedzi na jej zapytanie. (O 
dobrze wiedz.iałem, dokąd · dążyłem. A 
ona, zaoytując mnie o to, czyżby nie wie
dziala ?) 

Aby nawiązać rozmowę. spytałem: 
- Czy pamięta pani piękne wiersze 

Geraldy'cg-o we wdzięku pełnym poema
ciku „Toi et moi". 
Songe qu'avant d'unk nos tetes vaga

bondes 
nous avons vecu sculs, separes, egar.es, 
et que c'est long, le temps. et que c'est 

grand, le monde, 
et que nous aurions pu ne pas nous ren

contrer. 
- O! - wykrzyknęła z miną ko

micznie strapioną - jakieżby siię stało nie 
szczęście! 

Moja deklamacja nie znalazta uznania. 
Po chwili piękna p~.ni dodała, uśmiecha 

jąc się: 
- Przecież ci dwoje „toi et moi". 

kochali Siię, o ile dobrze pamiętam„. 
- Tak, kochali się, a któż może po.

wiedzieć.„ 
- Cóż znowu - przerwała nagle -

kt.o może powiedzieć? .„ Ja, naprzykfad, 
zdaje się, mogłabym powiedzieć; gdyż 
aby „bawić się w miłość", że się tak wy
rażę, trzeba być przynajmniej we dwoje, 
czyż nie?... Teraz, jeżeli dobrze zrozu
miałam - ciągnęła dalej, uśmiechając się 
ironicznie - w wypadku, przewidz.ianym 
przez pana i dzięki zaszczytowi, jald mi 
czyni5z, jedną z dwóch osób mam być ja. 
Czy tak? Dobrze zrmumiałam? 

- O zrozumiała pani doskonale, tak 
jest w rzeczywistości. Tylko wyprze
dziła pani może moją myśl· a na pewno 
moje słowa, niech się pani strzeże, bym 
nie powiedzial więcej. niibym chcial. 

t. j. k:sią,żeczek doch-Odów i wydatków. 
Książeczki te mają być prowadzone w cią 
gu roku, a maforjat zehrany la drogą u
możHwl zestaw.ienie danych. obrazują
cy.eh stan żyda warstwy pracowinlków 
umys1tO'\VV'Cih, co może mieć na ·p rzyszłość 
bardzo do.nioste. znaczenie. 

Wydz.iaf Stalystycz.ny Magistratu m. 
Łodzi wzywa .po:nownie rodzlny pracown: 
ków umysfoiwvch d-0 w.zj ęcla udziatu w 
tei ankiecie. a na ża.<lanie wyśle wsze.lkie 
potrzebne druki. _i aik również instrnkcje, w 
jaiki sposób rachunki na'leiy p·r-0wadzić. 

Wydzia1t Statysfrcz.ny ma niepit-0n11ą. 
rradzl.eję, że ki11ka ipowvższydh stów prze
m6wi do szerszych warstw prac-0'Wi11f
ków umys!lowy;ch I z.najdzie się dosta.fe.c.z 
na 1lkzba irodzin, które P·rowadzić będą ra 
c·huniki domowe, odd.ai_iąc fe.m n•ieoceiniooą 
us'tug-ę ni·etvłko soib.ie, ale ogótowl praco
wników umystowyoh. 

Naz'Wiska ,prowadzących rachoo:ki d°' 
mowe ro.staną zafrzy.ma.ne w z.upefnej fa
jemnfcy. 

Po 1nfo.rnnacje należy sle zwracać oo 
W~nd,7.iia itu StalysTycznego Mag-isnra'fu m . 
ł;-odzi (Plac Wolności 14. IV piętro, ipok65 
Nr. 61). 

•tPJttił:CW WWWIL # ĘĄ IQł?f 

Pamiętaf cie o inwalida..c.h 
wojennych! 

- To jest? 
- Otóż, rozumiałem przez to, ż.e nie 

znajdując się jeszcze tak daleko, jak ci 
dwoje u naszego Geraldy'ego, mogliby
śmy.„ jakby się wyralJić? być „en route", 
na tej drodze, na drodze do dojścia tam. 

- Ależ nie. Na Boga! Niczegoby 
nam więcej nie brakowało! Gdyby 
wszyscy ci, którzy mię łaskawie odwie
dzają i piją u mnie filiżankę herbaty, 
przez to samo mieliby się znajdować luh 
kroczyć po „tej drodze", jak pan to na
zywa, dobrzeby u mnie trafili„. Jakżebym 
g-odna by la pożalowan1a ! · 

- Lecz nie zaprzeczy hrabi.na, że mój 
wypadek nie jest zwykły, raczej wyjątko
wy. Wszystk.ie inne osoby, które przy
chodzą do 111iej w odwfedziny . i którym 
ofiaruje pani filiżankę swojej rzeczywiście 
wyśmienitej herbaty (czuję, że będę 
tęsknił za nią pr~ez ca!e życie) są jej 
przyjaciółmi, krewnymi, znajomymi. Ja 
na'tomiast - niech pani pomyśli, po raz 
pierwszy mam zaszczyt i nieoczekiwane 
szczęście być w jej domu; trzy dni temu 
- wydaje mi się to snem - nie znałem 
pani nawet z widzenia. 

- Właśnie, tym bardziej, a więc ... 
Lecz ja, nie zwracając uwagi na jej 

słowa, ciągnąłem niewzruszony: 
- Sen! Wy daje mi się rzeczywiście 

snem. jak mówi poeta: 
„I wydawał mi się próżnym i ~nutnym 

snem 
Czas, kiedy żytem, nie kocha.iąc cię." 
- Ach, znowu!... Ależ pan jr.t;t rzc· 

czywiście zabawny... Papierosy? 
Podała mi go, śmiejąc się, zapalita tak., 

że; poprzez lekkie i pachnące obtoki 
dymu wybornych Melachrino, rozmowa 
potoczyta się w tern samem tempie, żywa. 
błyskotliwa, szybka, czasem milkła , prze· 
rywala się: z jednej strony - ~yteczna 
jest mówić. z .której - coraz bardziiej za. 
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Szkodliwt:J i kosztowna 
psoty. 

Zdarzafo się już nieraz w „kultural1n.ej" 
Łodzi . że róż.ni domorośli herkuJesi si:lę 
swoją okazywali •Przy wyry\vaniu lub t.a
maniu lawek, nawet kamiennych. ni-e ba
czą,c na ro. że s.zikodę dużą robla calemu 
mia.stu i tvm prz.echod1T11i1om, którzyby spa 
cząć chdeli. 

Obecnie mamy zinów d-o zanotow.aruia 
wybryk.i jakkM osobników. którzy 'S'lafo 
wwządzają iakfoś szkiody Dr-z.cz wyrywa
nie des·elk z lawiek w varika·ch mlejsklid1 i 
w Alei Kościiusaiki. 

P.rzeciwko uilffóceniu te.i swawoli 00-
morostych herku'1esów ·winna rów;nież 
przyczynqć się puibHczniość, oddaiac wspio 
mnlanvch w ręce 'POłiicai fo1) 

Z ligi Morskioj i Rzt:Jcznt:Jj. 
W ub1e,g-lym tyg(Jdm.iu ustePU.i<'lceg-o wii 

ceprezesa Odd'Ztia.tu Li:Rii Morskiej ii Rzooz 
nej, p. sęd.zieigio K. Zienkiewicza. idóry o
pu~zcza Łódź. ż.eginat sforomna kolacja za 
rząd Li,g-l wsipól.nile z za1rzą,dam1 YMICA 
oraz Polskieg-o Klubu Artvstvcz:neg-o. 

'V\' mdejsce p, s·ędzieiro Zienkiiewiicza 
dokoopoowano do za,rzadu słuchaczkę fi
lowfii. p. Ludwdkę W6.i<Olków111e. 

W nledzie1e. 5 b. m. odbedzie sdę wy
cfo·czka Ugi do Si.eradz,a na otwarcie łam 
tejsziej plaży 111ad Warta.. Kosztv wvoieCTr 
ki dla cztonków i R"Oścd wy,nosza 7 zf. tą.
czn1e z iJ)rzeja.z<lami koleją W1 ohie strony. 

PunM zborny sta.c.ia Łćdź-Kalistka, o 
godz. 7.30 im.no. 

W dniu 12 b. m. nastąip.i otwa.r1Cie kar 
'D'Tdi i 'Plażv iprzvi stawne w Rudzie Pa
b.ianklkiiej, inaste.pne~n zaś dmta ro.z:oocz.. 
nie się lamże letni kurs ;ptywanda i w:iosro 
wania. 

Wobec ust.atenda 'Slię po,g0dy, Ulf'Zą.dizainie 
będą stałe w p.ią11ki ;po każdym 1 il 15 trzy 
dtJJk>we 'W!Vciecztki do Gdańska ti nad wy
brzeże t><>k'kte. Pierw.sza taka wycieczka 
\\ryrusz;y z Łodiz.i ooila 17 b. m. o g(Jdiz. 
19,318, oov.'II'ót do ł:Joctz:i. wie wtorek, dnia 
21 b. m. o giodiz. 7,43 rano. 

BL'itższvch 1.ttforrnac'yj udziela sekireta
tjal: w ło.Irafo U.id J>T'ZY ul. MonduslAki 11. 
(rel. 43--99) oocWienn4e w godzioodi od 5 
do 7 w.iiecz. 

NOCNE DYżURY APTEK. 
DUś w nocy dYiŻ'U'I'U.ią n1atSfopujące aiP'... 

teki: L. !Parw1t-0w.s!ldego (Pio•trikowSika 
'Nr. 3<Tl), S. Hamburga (Główna 50), B. 
OWtohoWsildego (Narutowicza 4), J. Sitlde 
wicza_ (KQPemika 26), A. ChaTemey <1P<>
ill101"S'ka 10), A. Potasza (Plac Kościetliny 
N1'. IQ). (b) 

Echa napadu bandyckiego przy ul. Cegielniana;. 

Sprawcy, zawodowi złodzieje, stanęli przed sądem. 
Zając I Kwiatkowski zost~ll skazani na 3 lata cię2klego więzienia, 

Łódzki Sa<l Okręgowy w din1u wczo
raJs.zym roZ1Datryiwa·r s,pa.-a wę '.Przeciwil<!O 
Janowti Zają,cowi i Brnnist.aJWłOW;iJ Kwiat
kowskiemu. którym akt oskarżenia zarru 
ca napad rabum1kowy z broniia w ręku i ~ 
sHlowia1n.le zabó.istlwa. 

W diniu 18 listopada 1925 r. okoto g<o
dzilny 8 wi.ecz. jacyś dwaj nieznani osiob
n1icy wtargnęli do mJeszkania Zielińskiego 
przy Uil. Cegiie'lndainej ł zamkmawszy zai 
sobą dJrzwi sterorvrowial1i 'Maśdciela mie 
szkania, żądając pienlędzy. 

Na kirzyk Ziel'ińsJdego wyszła z sąiSi.ed 
niego :pokoju jego żona. która rów1nież p0 
częla wzywać ;pomocy. 

Jede.n z oopasitlruików uderzył ją kiillka 
kroiliniie w .gfowę. chca.ic tern samem s,1:flU.
młć krzyki, we-ywa1<ice J>OITll()CY. zaś drugi 
z napasun.ików. gIOIŻC\!C rewolwerem, sta
rat s1ę dostać do sypialni Zie'Hńskkh. w 
której wec:błu-g mniemania zitoczyńców mda 
ty s~ę .znajdować :piell!iadze. 

Jedl!lJaloowoż kirzyki svłos,zyły złoczyń 
ców, którzy nk n.ie z.raOO'\VtaWIS'ZY', sknt.li 
się w demn:ości<ł'c<h nocy. 

Po 1n.iejakimś czasi·e wywiado.wcom po 
Hcri śledcz.ei uda·łlo się ustailić. że w dtl1iu 
n sty·czndia byt w JedJ11ej ze sipeluinek zllo
dziejski·ch Zają.c Jam, którv bedac w s~a
n'ie nietrzeźwy:rn, opowiiada1t IO napadzi.e 
P'TZV ul. Cegieln.ia·nd ·przycrem -wryimienit 
róv;inież naz.wJsko Bronisla \VY Pa·szkow
skiej, która n:elromo miała być .łego kP~ 
chamką. i wi.edziata o pt0wyższym na:pa
dt7ie. 

Przeprowadron.e oochodizienie U!Staliłlo, 
iż wspomrl'ian.y napad mia't isilotlnfo miej
sce wt <Lniht 18 tisto.pada 1925 ir. nai miesz... 
lranie matżeństwa Zfolińskiclt. Wk)bec cre 
go ipo niejaktlmś czais~e przyaresztowano 
znanego polkJi Zad.a.ca Jana, który zbada~ 

·ny mzez s-edz.iego śloocziego 1P10czą,tlrowo 
·n:be pnzywał się <lK> wllily, lecz Drzv dru
g-iem bada.niu oś·WiadcZY!ł. że w rzeczy
~sitJści bral udzial w napadzie m-z:v ul 
CegieLn.lan.e,i i W'Y<la:1 swiego WS1Pórtbwa
rzysza Bron.islawa Kwiaikows "eg'O. 

Na przewod2Jie sądowym oovdrwaf o
sk:air:źeni db winy się wzvma·l1. wo.bee 
crego Unzą<l Prolruraibrski oo zasa<lziie 
plOW!Y'Ższvch danych oskarża w1yżej. W'S!{)O 
mnianych stałych mies~ańoów m. Łodzi, 
że dziiatają;c św.iadomle ~ WiSll)óLnie w 
uprzedtn1em :poroizumienin sie us1i1lbwaH dJO 
konać rahuniku. ~ziem Krwm1lklowski 
~ozii~ r.ew<>lwerem, z:aś Zalac uderzvt klil 

kakirotinre w glowę W'tłaścicielke mi1es2'lka 
mia; Paszikowska mś o łło. i.ie w&Dórdz.i.a
tafa w dok.On.ani u zbrodni. 

·R·ozalja Paszkow6ka db Wlny się n1-e 
.J)rzyzn.ara. twieirdiza.c. że o na:oadue niic 
1nJe wicdziiafa i ntie ibralia Wi nim udziału. 

Prokurator w swem orz.emów1enJu tą 
da surowe·g-o uka.ranfa oskarżonych, twier 
dząc. iż .na'J)ady :po·wyższe w czasach o.
beonych maia. miejsce i ze WIZR"ledlu na. bez 
pleczeńsl!w() puhlkzm.e prosi wveBmino
wać z!brodiniiczv elemenł oo dłuższy czas 
ze zdrowego spoteczeńsiewa. 

Obrońca o'S'ka:rźonych. wskazując lt 
niektóre oko.tkzności łagodzące Pl"OOi o b 
godnv wymiar kary. 

Sąd po na·radizie wydat wyrok, n:i<>cl 
któreg-o Jan Zając i Bron&staw Kwlatkow 
ski zcsialii uzina.ni wi1nnvmi nal)adu !l1a mlt 
szkanie Ziel.ińskieigo i skazani oo 3 lab 
ciężktie.go więzienia z :vozbawieniem Prat 
zaś Rozalję PaszlooW1Ska z braku dostaf~ 
cz.nych d.owodów winy sąd ~ostaoowil 11 
nie v.'łilllnić., fol 

--:o:--

Rozkład jazdy koleJkl doJazdowej 
Łódź - 1 uszyn i tódź -· Pabianico. 

Linja T•uszyńs:ka Ł. K. Dojazdowy.eh 
od Rudy do Rozjazd11 przed T'llszy1.1em, 
zostaitia już zeleilctryflkowaną i z dn.iem 5 
czerwca 1r. b. tvturem ipróby aż do odwo
łania, u.rnchomioine zostamą bez,pośreooie 
w.ciąg i trakcji e1ektry.cznej Łódź-Rud.a
Tuszyn .podfmr nas·tęipującego rozkładu: 

Odjazd z Lodzi: 6.45, 7.45, 8.45, 9.45, 
10.45, 11.45, 12.45. 13.45, 14.45, 15.45. 16.45 
17.45, 18.45, 19.45, 20.45. 

Odjazd z Tuszyna: 6.40, ·7.40, 8.40, 
9.40. 10.40, 11.41), 12.40, 13.4{), 14.40, 15.40, 
16.40, 17.40, 18.4(), 19.40, 20.40, 21.40. 

Oprócz 'tego na Unjl Łódź-Ruda kur
sawać będzie ipodąg miejscowy ipodrug 
ir<Jzkładu: 

Od.iaz.d z LOd1Ji' 7.15, 8.15, 9.15, 10.15, 

11.15, 12.15, 13.15, 14.15, 16.15, 17.1 
18.15. 19.15, 20.15, 21.15, 21.45, Z2.15. 

Odjazd z Rudy: 6.45, 7.45, 8.45, 9.4! 
10.45, 11.45, 12.45, 13.45, 14.45, 15.4 
16.45, 17.45, 18.45, 19.45, 20.45. 
a ponieważ pociągi Pabjauickie odchod · 
będą jak ·doty·chczas z Lodzł do PabJatrić 
6.30, 7.00, 7.30, R.00. 8.30, 9.00, 9.30, 10. 
10.30, 11.00, 11.3{), 12.00, 12.30, 13. 
j3.30, 14.00, 14.30, 15.00, 15.30, 16. 
16.30, 17.00, 17.30, 18.00, 18.30, 19.00 
19.30. 20.00, 20.30, 21.00, 21.40 i wiec 
extra pociąg-l 22.30 1 24.30, - przet<J prz 
rwy JYOmkd.zy odchodzącemf z Łodzl 
tYie>h kierunkach pociągami pozostają na· 
dal 15-tfo minutowe. ---.. ---

Oszukańcza afera „kupca" ł6dzkiegoo 
Fałszerz wrJksli zostal ująty przoz policiq. 

Pirzed ,paru tygodniaimi ipollcja Mdzika 
w,pad·ta na 'trop oszukańczeo.i afery w~'l).ski 
wrej, dokonanej przez Jednego ze z.na'!lyoh 
dysko.n.te.rów tódz:kic:h Kotliaira, który 
.W1egt ipeWtlego dnia w :niewiadomym kie
rnnku. Oiboonie ipolkji udało się u.nies~o 
dUw:ić fałszerza, k:t6ry 1JJ'Od ,pokrywką o,pe 
racyj handlowyoh dokonia1t sze.regu o
s2JUStw z.a:rów!Jlo ina 'terenie Łodzi jalk i w 
Warszawie. Osobniik ten vglasZl3.lt s.ię do 
p01wa2tnycit większych fill'111. gdzie pr.zed
stawia'l slę jako zamoiiny obywatel ziem
ski !kW lrupfec i do~n:Y'War 'trar1zakcyj, 
pakryiwa}ąc na!eż.nośoi z tytułu tych tra1J1-

zakcyj pu-ze.\raż.nle t. zw. ldijentowskle 
weks\.amL 

„„„ ... „„„„„„„„„„„„ ... „ ...... „„„,„„ ... „„„„_.„_. ....... 

Osobnik ów przed paru dniami zawar 
z jedną :z warsz a wsikłch firm wlókienn! 
czych .poważniejszą tranzakcję nia sum 
około 30.000 zit Na p0tkrycie tej sumy da. 
on weksle kliieintowskfe w wysokości 2: 
tys. 7'...łotych, a na resztę swe wlasne. Po. 
tram o.n wmów! ć w siwych kontrahentó" 
i:ż posiada w Łodzi kilka domów oraz fa 
brykę 'kaszy Ol\vsiane.i w Zgierzu l hut 
sziklaną na Slą&ku. Wystawione pr.z.ez 11! 
~ weksle zostały jednak zaprotestowane 
a wówcz.as WV'mienfona firma warszaw 
ska vwródla się do urzędu śledczego 
Łodzi. 

czepna i po(Istępna. z 'drugiej obrolllla 
ostrożna. 
~ Będziemy kieayś ubolewali naa 

Cennym czasem. który trwonimy! wy
krzyknąłem, wzdychając. 

- Zrozumiała oczywiście, roześmiała 
się, wstrząsnęła głową na znak ubolewa
nia, lecz me odpowiedziala. 

A ja mówilem dalej: 
- 'Jeżeli jest nap.isane ... 

. - Cóż pan sobie wbił do gfowy, u 
jest napisane? ... 

- A czemu pani uporczywie zaprze
cza? ... 

- Zaprzeczam? Czemu zaprzeczam? 
Że kocham pana? ... 

- O nie! Nie mówię i nie myślę tego, 
nie oaważył'bym się nigdy mieć tak wiel
kich nadziei. Jeżeli kiedyś... jeżeli W-O
góle miatem nadzieję... że pani poz.wołi 
stę kochać ... 

- Otóż jest to prawie ·to samo, gdyż 
milość, powiedział pan sam niedawno, 
udziela się jak ospa lub szkarlatyna. 

- Powtórzyłem to, w każdym razie. 
Wielu innych zrobtło przede mna. to od
krycie. A pani wierzy w to? 

I mila szermierka ciągnęła się w ten 
Sl}Osób, ożywiona i pełna wdzięku, nie 
pozbawiona pewnych nieśmiałych p.rób z 
mojej strony, powtarzanych i niestety. 
chybionych! w kierunku... jakby powie
dzieć ... przejścia na „drogę czynu'', ujęcia 
jej rąk, ustanowienia pewnego lekkiego 
kontaktu. I była chwila, kiedy ona śmia
ła się, czy też udawała, że się śmieje, a 
mnie się zdawało, że jeżeli nie jest poko
nana, to przynajmniej rozbrojona - od
ważyłem się otoczyć ramieniem jej 
smukła. i giętka. kibić: lecz, zdaje się, źle 
postąpiłem. Nagle wstała. lica jej płonęły, 
rzuciła mi, nie pamiętam już jakie gorzkie 
słowa. 

Pelen skruchy i żalu - a byłem rze
czywJście zmartwioo1Y - szczególni·e oo 

nieudanej próbie mego zuchwałego czynu 
- rzekłem prosząco: 

- Błagam o przebaczenie t Musi mi 
pani wybaczyć, postąpiłem, jak brutal, 
przyznaję się de\i teg<> i zatuję, to była 
chwila zapomnienia ... 

- Nie myślmy o tern więcej - przer
wała mi prędko, podając piękne ręce, 
które z szacunkiem podniosłem do ust. 

- Tak to ładnie! Niech mi pan nie 
psuje miłego wspomnienia, jakie chclała
bym zachować o jego wizycie. 

}(ując żelazo, póki gorące, spytałem: 
- Czy to będzie rzeczywiście trułem 

wspomnieniem? 
- Zrozumiał pan przecież to, co Po

wiedziałam; będzie to zależaro od pana. 
A zatem niech pan będzie grzeczny! 

- Ach gdyby pani wiedziała. ile mnie 
to kosz.tuje! ... 

- Czyż to możliwe, aby mężczyzna 
nie mógt być w pobłiżu kobiety i nie 
ujawniać swego zachwytu. powiedzmy 
swoje] sympatji, w sposób tak ... 

- GrubjańskL 
- Nie, raczej ... ruchliwy, namacalny ... 
- Trzeba rozróżniać, hrabino. Ozy 

wyobraża sobie pani tedy, że zdarza się 
to zawsze, że jest to mój zwykły sposób 
postępowania? 

- A więc? 
- Sądzi pan!, źe z każdą inną k-0bietą 

rrtówitbym w ten sposób, że zachowywal
bym się tak, jak od'ważyłem się zachować 
wobec niej? Czy nie zroz:..lmiata pani, że 
to było silniejsze ode mnie? że urok, jaki 
bije od niej, że wdzięk, który cechuje 
każdy ruch. że uroda, elegancja i rozum, 
czar jej głosu zawróciły mi w gf owie i 
ujarzmiły mnie, że zatraciłem zmysł rze
czywistości i zapomniałem o szacunku, 
jaki jej jestem winny, o uprzejmości, z ja
ka. pani przyjęła w swoim pięknym i go
ścinnym dornu prawie nieznajomego? 

'YV tym momencie stałem się liry~znym 

i z ust moich poplynąl gorący i szczery 
hymn na pochwalę pięknej hrabiny, która 
teraz już rzadziej się śmiała lub nie śmiata 
się wcale. Zdawało mi się, że sluchała z 
pewnem wzruszeniem i drżeniem. ~ ja 
oPOwiadałem o głębokiem wrażeniu, jakie 
wywarła na mnie owego dnia na herbacie 
u księżnej i o item, jak od tej chwili obraz 
iej wciąż mię prześladował, o radości, ja
ka. mi sprawiło jej miłe i nieoczekiwane 
zaproszeni, o niecierpliwości, z która. ocze 
kiwalem tego popołudnia, o tern, jak się 
ucieszyłem, widząc ją tak piękną i kuszą
c~. słysząc jej glos dźwięczny, o upojeniu 
- i to było wtaściwem stowem - jakie 
mną owładnęło teraz, gdy jest tak blisko 
mnie i czuję jej upajający zapach. Mówiąc 
to. oczywiście, zbliżyłem się trochę 'do 
niej. 

Pozwolita mi mówić, teraz już milczą
ca i nieruchoma, trochę przybladła, z przy 
mkniętemi oczyma, jak gdyby usyµiala ją 
pieszczota moich słodkich i schlebiają
cych słów i lekki uśmiech, tym razem już 
nie szyderczy, błądził po jej nawpół 
otwa·rtych ustach. Powoli zbliżyłem się 
do niej. lekkim ruchem ujątern jej mat~ 
dłoń, której tym razem nie cofnęła. I (coś, 
jakby tzy, zadrżało w moim głosłe) na
zywałem ją najczulszemi, najbardziej 
pieszczotliwemi imionami, najdźwięczniej 
szemi zdrobnieniami: a słodka Htanja, któ
ra z głębi serca cisnęła się na moje usta, 
miała charakter czułej l>I'Ośby. Powolutku 
zbliżałem się do niej coraz bard2iej„ tak 
że słyszałem, jak ciężko dyszała . jej 
pierś; twarz moja była tak blisko jej 
!twarzy, że czufom każde jej tchnienie, 
cieple i pachnące; mówiłem cichutko: jak
by wzdychając, szepnąłem jej do ucha: 

- Niu, czy zgasimy światło? ... 
Tłumaczyła z włoskiego D. O. 

- .:::.;.--

Na skutek le.go doniesienia Józef fi 
został areszto•wainy, poniewa~ .pó!i 
tódzka już da w.no .prowadz>ita śledztiw 
przeciwk1o niemu, podejrzewaJąc IW o fai 
szowa11!e ,pooipisu na wekslaoh. Areszt 
wany Fkst .przyz.nar się do fabry.kO'Wanl 
podpisów nieisbniejących ldijentów, Q': 
świadczając, iż dobrą opi'tldę o niim wyda 
nie on sam by.najmniej, lecz jed(Jo z bfu: 
wyiwfa<lowcro-tkredytowych. Wobec te
go śledztwo zar.ządzone zostało równie! 
wobec kierownictwa biura wywiado•wct 
go, iktóre udzielHo o mają~ku firsta tyci' 
informacyj. 

Jak 1prz~~pus.zcutć należy, Fiirst m!ał rć 
wd'lfeż w s•wyc'h machi.nacjaoh wspólni· 
ków, za iktóryml poHcja cz)ltll energiczni 
poswkhva111ia. (e) 

Przestroga przy zakupie 
Punkt-Roller'a. 

Katda dobra rzecz natychmiast by· ! 
wa podrabianą. Pokazuje się, te tego 
losu nie uniknl\ł Punkt-Roller, którY Dl 
rynku krajowym znalazł obecnie ~1· 
stwo naśladowniotw. Są to marne w· 
syfikaty pod postacią wałków, podob· 
nych do Punktrollera, jednakże por~a· 
wionych :zupełnie zalet, jakie wyró~· 
ją jedynie skutecznie działający ~ryJi• 
nalny wyrób„ Szeroką Publicznośc na· 
leży przestn:ec i zalecić jej bacznąp~ 
zakupach uwagę. Punktroller ory~~ ; 
ny ze znakiem „Kropka na czole 1es 
unikatem w swoim rodzaju, w 27 czę· 
ściach opatentowany. Sprzedający, kl~· 
rzy falsyfikat pr:iedstawiajłl jako oryg~· 
nał, narażają się na postępowanll 

' karne. 
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Ministarstwo Pracy w $pra 
wia angiolskiai soboty. 
W zwfąZ1ku z w.ni-0skiem wysuniętym 

wzez wojewodę p. JaszcwHa, aby czyu
nliki m_ia·rodajne zainteresnwaty się spra
wą angielskiej soboty { ·Przedsięwzięły od 
powiednfe wnioski, celem zlikowfdOlwan.ia 
te.go szil<:ooliweg-0 zatargu, w dniu ·wczo
rajs.zvm zawezwany został te1e.giraficznie 
dc. War-sza wy o/]m~1gowy inspektor ~racy 
P. WoJtJkiewkz. 

P. iaspektor WoJtkie•wfcz otrzyma tym 
razem od '\\ntadz centralnych lmnkretne 
wytycZltle w kierun!ku ostatecznego zH
kwido•wa1n!a zatargu o angielską sobotę w 
Łodzi. (i) 

Strażacy lódzcy przygo
towują siq do zjazdu. 
Łódzka Straż Ogniowa ;przyigotowuje 

się energicznie do wYja,zdu na og:ól1110-pań 
stwowy zjazd straży p0żarnei w Poz.na-
1111iu. który vrwać będzie od dnia 24 do 29 
ib. m. Jako p,rzed'Sfawici.ele Ł. S. O. O. wy 
deż<lżają pp. inż. Wa,gmer oraz i111•ż. Brzo
zowski. który obejmie komende nad od
dziaf.em ćwiczcbn:vm. składaJący.m się z 
17 ludzi. Prócz te.R"O wybiera sie na zjazd 
kor:pus inspekcyjnv W'Ofe\V'6dzkiego z.wią 
zku straży Pożarnych ze sta.rszvm im1Struk 
torem Kulą na czele. 0R"ółem z wojewódz 
'tv;a łódzkie,goo wY.ieżdża na .ziazd zg'órą 
400 delegatów, międzv ·i.nncmi za.ś 2 dru
żvny wiejskie ze WSli Za0w.ady, DOW. Brze 
ZJińskiego i ze w.s•i Gamek oow. Radom
skowskieJ?"O. Straż o~niowa Mdzka weź
mie również ud~iat w wvsfa\vie ekspo.na
łów 1prz.e.ciWJPoża·rniczvch. Pozatem bę
dzje demooslirowany film il'llstru1acy ćwi
~nia 1 wviazdv do poiarn straży t6diz-
kiej. (or) 

z;azd dawnych harcarzy. 
I 

W d.nfu 5 i 6 czerwca r. b. odhędzle 
Siię w Warszawie ziazd darw.nych ip.raco
wini1ków na fl\\iwle harcerskiej. O wzięcie 
udz\alu w powyższym zjeździe 1proszeni 
są ci wszyscy, któr.zy brali udz.fal w .pra
cy harcerskiej w ·Przeda.gu przynajmniej 
3-ch lat, a dzisiaj, j.aJko 1udzi.e pet.no1etni, 
ipracują samodzielnie, na różnych stanowi 
skach żydorwych, ewenfoa.tnie mają .iuż u-
1rończotJy okres przygoto'Wania się do za
wodu. jakiemu chcą się w żydu JJQświę
dć. Pakt, czy opuściH oni szereg-i organf
zac,if harcerskiej, czy też nad.al biorą w 
niei czYt1Jt1v udmar. róż.nicy 111Le stanowi. 
żadne ockł.z{e!lne ziaiw.ia<lomienia a'l'li za.pro 
<;zeflla rozsyłane nie będą. Komitet orga
ni1z.acyjny UiJ)rasz..a o ina<lsyt0a.nie zgroszet\ 
na zjaro, z nod.aini1001 czy potrzebna iest 
kwatera. tpod adresem: C. ~więdokf, War 
szaiwa, Szop.ena 1, m. 21. 

Udz!e1.anie infonnacji <lila ucz.esnników, 
przyibyWającyc'h na zjazd oraz . wydawa
nie ikarl uczestinldwa odibvwać się ·będzie 
od good.z. 14 w sobotę, drti.a 4-~ czerwca 
w 1J.otka1u Naczelnfidhva Z. H. P. w Wa'f'sza 
wfe. At Ujazdowskie 37. 

W związku .ze zjazdem komlte-f orga
nizacv.iny wyda1f 1J1aslęp'U'jącą odezwę: 

. ,Od zaranfia iruohu ska11towegoo na zie
miach rpolskkh 1fcz.ne już rzesze mtodzie
iy przeszły ipr.zez zastę.py drużyny har
cerskie}. 

Wy.pad:Ki dzi,ejO'We ip-0wototy brać har 
cerska do walki o Polskę b8,d.ź z brmią w 
rę:ku. bądź na innych w.aż•nyoh .postemn-
ka.ch s.po~ecz:nyicb, · 

Z odrodze'fliiem o}czyzny stanęliśmy 
wszvscv do iwairsz'tatów ipiracy, łracąc po
woli 'łączność pomiedzy saba i .z ruchem 
'!larce.rS1kfrn. Z ·radośda, jednak daje się za 
uwaiyć żywlolowa chęć nawinzanl1a ko.n 
taktu. by rpo fataoh wysl1fiku Z!t1ÓW się .po
czuć w jednontej g-romadzie. 

Celem zrea;Jizowania życzeń darwnych 
dru:hów f drudhe;n nawJązania k'onłakfo i 
od1nowfe.niia '\'/ ęzów braforstw.a. .zwotuje
my ina dzień 5 ~ 6 czeriwca r. b. w W0:r-
szawie Z!jazd. . 

. Niecha.i ro1lż.ające się d.ziesięciolede 
harcershva polskfe.go<> zastanie .nas Zlflów 
w rodzi111nym Jrole. 

Bywajcie wszyscy! 

POŻAR P ABRYI(J. 
W dniu wczorajszym o .godz. 9-ej rano 

ifraż ogniowa zaalairmorwana zostata wie 
kią o p0,żarze .przy ut Wierzbowej 46. 
Okiazato się. iż 1plonle fabr}'lka Michała 
Ko.na i Na~i1na. 

Straż og.niowa l{)OŚl)feszyifa na!ty.ch
mias t ona miejsce 'J)Ożairu ; ~rzysfa,pffa do 
energiczne.i akcji ratowniczej. Po u.pły
wie pót godzi.ny pfomienie z<>Staty stłu
miooe. Spłonął doszc.zdinle oaly wll'Szf.at 
;tkiackl. ~ 

Harcerze polscy w Algierze. 
Ekspedy® hrurcerzy :DOllSkiich samo

chodem naokoło świata, która WYTtlszyla 
w zesz.1Y'Ill roku, nads:vta nam iood da.tą 
25 maja .r. b. uastępułąicy lroimuniJrat z Al
gieru: 

„Po wvkonrain.iu s'\VlegiO :programu w: 
Rzym'ie , e.ksipedyc:ia har.ceny PGIBkiClh 
skiemwaita się dio Nea.połu i nasiteimie, 'kP 
irzystająic ze srprrzyj·ająicycli OilroMcmoścl, 
zmiienifa marszmtę, Merutfąic s·i·e ina Sycy
Iję. Bo -Objechaniu niema1 cat1ei WYSIPY 
przieprawi'Hśmy się do Tundsu. a stamtąd 
s:klerowallśmy sie n.a Souk-iEL-Khe:mm, 
przekraczając g;raniocę Alg-ie.Iii Wt Ghardii
maoo. 

Z Sokcii do "'alki z R.a
kiom. 

Se·kcja dó wa~kf z rakiem iproiwa<lzi o
becnie b. ll!l!tensywną akcję, celem zwal
czemia tej goroŹillej choroby. Skuteczność 
te.i akcji zal.eży jcdmak w bardro z.nacz
ny.m stopniu od wsp6tudz.iatu ogó'tu ludno
śd. 

Poniewa'Ż 'tytko wczesne roz.po.z1nanie 
raka Pozwal:i n:i skuteczne leczenie, prze
to - •w razie zamrnże.nia podejrza111ydt 
objawów (~uzy, narośle, kir·waw.icnofa, u
.pławy i t. p.) zwra<:ać się ri rtlcży do Sekcji 
do walkl z raikiem przy u1. Gd <1 ńskiei 83 
(.prawa oficyna, I pietro), rw .11:odziinach od 
12-ej do 3-ej oo pat., codziennie, prócz 
świąl. 

Sekcja do rwiaiBd z rakiem udziela bez
:pla'tnie porady lekarskiej i kieruje do wła 
śchYego lecze.nia. 

Zam.aczyć 111ależy. fi 1yJko Sekc.ia do 
rwal1kf z rakiem kwalifikuje chorych do le
czenia radem. 

Pociąg świątaczny do 
Siaradza. 

Dla wygody pub1iczinośd ziQsta}e uru~ 
chom:o,ny w okresl.e świąłecznyim t. j. w 
dniiacih 4, 5. 6 I 7 b. m. podą,g r1a<lz.wycz.aj 
ny z Łodzi do Sieradz.a. !Który odchodzić 
be<lzfo z dwo1rca Łódź-Kaliska. o :godzinie 
16.40, J)rzyctiodzić zaś o giodzinie 22.10. 
Pc.z.oslia:te .pociąig.i dotychczas \kursujące 
na tej 01i1t1di, pozostają ibez z.miany. 

Kurs wakacvinv dla na
uczycieli Polaków z za

granicy. 
W celu '\.l'l110z1iiwi·e.n!a nauczydelom z 

zagr.aflicy .nawlaz;i111i.a ·tąc7.nośc.i z 'krajem 
Mi1nisteirs·two W. R. i, O. P. -OT'ga·ni1z.uie rw 
K·riakowie l!'la Wawelu 'v czasie ó<l 4 do 27 
sf.e.npnfa ir. b. włącz1niic 1ku:rs waJrncyj.ny ję
r.:vika i 1(.uJtmy ir.>olskie.i <lila nauczycieli Po
faków, ,praoującv.ch zaR"rnnką w sZ!kofa.ch 
od1powiadającVl('lh po1ski1m szkot'Om po
wszechnym. W proisrrnmie kursu 1przewi
dzia1ne sa bHższc ·i dalsze wydeC'z!kl ipo 
kra.iu. 

W.pioowe na K11rs wv.n-0si 10 z.lory.eh . 
Na ży.czen.ie zapewnia się 'UCzestni,k'flm u
lrzvmainie 'Pr:r,ez calv czas ~~rwarnia kursu 
za 150 zto-tych. Za.nisv noiwinnv być dako 
nywane ma kaidach woisowy<'h, które mo 
zna ofrzy.rtrnć we wtaściwy·ch 11rzedach 
ko.nsu:l.annych Rzecz:y,pnspolitej Polskiej. 
Urzędy 'te udziela.ią tal<żc informacyj co 
do uJ11g pas.z;o'Oorfowo-'\v'izowycłl . iprzyz.na
wafiydh osobom . . przyjęfym na kurs 1przez 
MiiniStersłwo Oświec.einia. 

O UNORMOWANIE HANDLU LODAMI. 
Z n.asta!łliem upailrnyd1 dni irozipoczęta 

się utrcma sprrzedaż lodów ipod iwzgilędem 
sanitarmvm bardw s·zkoclHwa. . 

M.agii.strat- lódz:ki· powlinie.n wzorem ma 
~iskatu wiairszawskiego 'Ująć Siprzedaż u
Hct.na aodów w ramy p.rze't>isów i .p.rowa-
dzić śdslą konrtrolę. (b) _.,_."""' 

Zgon synobóicy. 
Pr1.JC<l ktilku dniami P'lsalq.śmy o Józe

fi-e W.ierucOOfim. dczorcy do.mu przy uli.cy 
Gdańskiej 85. który oo śmierci żony po
padł w rozstrój nerwowy, oockzas które 
go zamordował hrzyt!wą 5-letnieZo syna 
swe~l Bolesfa·w.a~ pocziem usUow.at po
pełln.iić samobójstwo, Podrzynając sobie 
goardło brzytwe,. Za wezwany wówczas k 
kar.z ip0goitowfa ratUJ1kowe.~. oo udz·iie
lenlu samob6Jcy pie·rw.szej p0mocy, od
wJóz.t J{O w stanic cie:żkim do szpitala 
małż. Poznańskicli. 

Jak s•ię dowiadujemy od zarzadu SZJ}i 
tala, Wi.erucki zmarł w d.niu ",-,cwrai~ 
snm. nl:e odzyskujac prz.ytomności. (lf') 

,W Algi.el'ljj ~iedztlMśmy Beidę., OJtn,.. 
sl:anUnę, Setiif, Bo1rdu00t..-"Arreridti. Bouirę 
r '.Ałiger. Zrobiil:iśmy s.z.e:resr ·wyci.ecrJek oo 
oaz 'i rob. okrol~ jakb ło: Timgad, Biskim, 
Bou-Saa<la. Oherchel, Tipa.sa, Rousseau 
de Si1ng-e. 

W Tm~le, fak 1tÓW\tlliet ~ w. Algier~ 
naWliąmliśmv knntak!I: z orizmimtjami 
skautowiemi [ situdeindcte:mi. l(ottySf.ając 
z d.mszeyo llJIObryitlu 'Wf .MgieriZe. 'Z'Of'g'amZO 
wailn·śmy odiczvt itustJrorwany pirzezrocz.a
mi. kf óry mLait dlwże zm.acreni.e l[)I'OP'again
dov.-:e. 

Z Afgi.eru .jed~iemv do Ma1'0ikka i z Ca 
sablanki do Amerykłi". 

Nowy r<Jgulamin do przy
szłych wyborów. 

W .• Monitorze Pols·lrim" z d.t11ia I-go 
czerwca r. b. urnieS'rozony :i'es.t 1nowv ooo 
wfazująicv reR1tlam1n do wyiborów do rad 
gnJJi;nnvch. który wiprowadza oowną dlllO
wację w procedurrze 0w:vbor6w. Miaonow1 
cie dotąd wyborcy gilosowalł <lo rad gmin 
nych ustnie. obecni1e worowadzone sa wY 
bory pisemne przez kładanłe kartek z 
wyszczeg-ólnienlem kandydatów. jednak 
nie jest przewidywane •ist111iienie Jisity wy
borców. Co się tyrezy nowego regulaminu 
do wyborów rnd miiejslrich zawiera on tyl 
ko 'Pew.ne drobne zmiany d-0-tvohczas oboi.. 
wiazuiąoego regulaminu. Mianowcie głów 
ny komitet wybo.rczv sldada sfo z 6 o
sób miast 8, .iak to byfo dotvchczas, przy 
czem 2 osoby mianuie sędzia-komisarz. 
(dotąd mianował wszvstki1e), 2 rnfanuje 
Magistrait i 2 wo}eVv'U'da. (r) 

likwidacja strajku 
w fabryce „"ftrat" pod Toma· 

szowenr. 
W czwartek. d1n~a 2 b. m. zosita1ł wire

sooie z1i:kwiidowa.ny s1Jrajik Wo fabryoe ma
terjaMw W'Y'buchowyc.h „Ntl.tra.f·". 

Robotn~cy, :po ntrzyma;nliu za·liedycli 4 
modnio-wych zarohków, \VY.pf aceniu pire 
mii oraz uzYSkain.iu pcdwyzk~ arbitrażo
wej z dn. 21 ma:rica r. b. mzvstaip.Ui do 1J1ra 
cy. 

Najważ.nie.iszy ipos.tulat, wvsiundę"fy 
przez związek .Praca" w Tomaswwiie 
Maz., - lt"elrUlama wyplata zarobków -
inie rostat nairaziie uzy.sikanv: .1a1Wam1cii oo 
\\-iem 'takiiiej firma 1P'Od żad111vm Pozorem 
udziireMć nie chciał.a.. 

Zasada placen;ia zarobków w śctiśle o
kireślooycb term1nach jest' 0gólnie :przyję
ta, - .nireste1:v 'tej zasadzie nie chce hordo 
wać dy.rek-cja fabrykii „Nitrnt". któm zr.e
szta prz.e'trzy.muie za•rabkl niiiehnlko ;robof-
n1kom. afo ni.e wypfaca przez sziereg m1e
sit)Cy poosji urzędirnikom orraz slużib!e fol 
wairczne.i. zatrudn i·onei w 30 w•tókowym 
ma.i<Hku, należą.cym do fabrvki. 

Szarańcza na oo/ach 
pod Łodzią. 

W d.niu onegdajszym na kilka g-odziin 
Drzed okroDna bu.rzą w g-odzinach p0po
ludniowvch zauważtmo POd Ło<lzia wiel
ką ciemna chmurę sz.a.r.ańczy, która ol
brzym'lą lawą cia~m~ta w ki1erunku WMze 
wa, Andir.zejowa ł t. d .. osfad.ają.c częścio 
wo na ipolach za1s'1a1nyicb zabożem. kartofla 
mi i 't. ip. 

Ni-sz·czyde1skii fon owad romiosderat 
sie w •P'Ow~·elirzu na przestrzen1i okofo p6'l 
kilome'tra, twoirza·c czarna ma.se. 

Warlo zawaczvć. że jest to dim..~ wy-. 
padek w okoHcaah Łodtl. Diierwszy bo
wiem mlat miejsce w roku uib. r6winież o 
tej oorze. :przynosząc wiele s.tr.a't okolicz 
t'!Vffi \\nireśniakom. ~r) 

Aresztowania kasiarzy 
łódzkich. 

W dniu w1czorajszym p0.licja, aresit~ 
wala znanvch k.asiarzv fódizkkh Swd.ere
włcza. td. ·Karola 10, ·Promieńslcieg-o, Al. 
1-go Ma.ja 7 i jeszczie kllku, których na
zwiska rn·ie zostały dotychczas ustalone. 

W roku śled.ztwia okazato sk iż są to 
kasiarze, którzv swegv czasu OOk<lnali 
wfam<1o111ia do skkpu .iubllerskjesro. należą 
cego do MarkJewlcza w Gn1iew:lrowie IPod 
ln()IW,roda wiem. 

Wszystkic'h pfaszików osadzono w aire 
de śledczym. 

Mus·imv zaZinaczyć. iż u niektórych 
wfamvv.·aczy znaleziono caly szereg rve 
CZY, pioclro<llzącycb Z k:raózież:y. (1j 

Słowacja. 
BupoAredoie wagony ae WH'fsłkich kier•b· 

lt6w. Z 1000 m. gł4bokoki wulk. ćiepłe :iródłs 
slarcaano-błotne (670C) - Nadawyca, słynne na 
całym 6wlecle nliiza1łąpfooe wyniki leczenia przy 
chorobach: 

ISCHIAS,-PODAGRA-REUllATYZM 
WYS~KI I-a Peo1lonat: Thermla Pałace (jedyar 
kurhau1 z własnaml kąpielami. wolny wyb6r leka· 
ny) od sł. 15.-, Ila od d. 12.- wzwył. PięknJ 
p_ark naturalny. K"piele nadbrzełne, tennis. 
Zaiłone ceny paszport6w. Kuracje do· 

mowe. 
Informacje: Biuro Pi1zcaa11y dla Polski, Clesayn 

skrz, pocat. 56. 

Skutki onogdajszoj burzy. 
Burza, ktaóra szalata 0111egdaj nad mia

stem. w.Yrzą<lzHa szkody, się~aj~ ~ 
wainych sum. 

Wbtr, k tóry poprzedz!it deszcz. spawo 
dowat wvpadn,ieclee kHkuset szv-b " , rak\ 
szkaniach, a pozatem ziniszczvł :rusztowa 
ni.a przy remontowanych domaoch i sipa
daJa.ce deski• łamały szyildy i Mad.ki nad 
śdekami. 

Wskutek ule\\-Y woda za.lata ca~y sz.e
re~ mieszkań w suterynach, a \Vielolcrof~ 
nie wzywana straż oitn<iowa do rana pom 
oowa.ta wooe. 

Na szczęśclee ruch 'Pieszy na uliicacł. 
zama:rt dzięki eremu nfo za'llotowan.o wY· 
,padków z ludźml. (b) 

• • • 
Na 'llllndach 'tramwiaJów do.łazdowyd 

zostatv ;poprnery•waone ;prz,ewoooilki clek· 
try.czne oraz wstało wyWT6oonvoh 67 st11 
:pów 't:ramwajQlwych, wobec czesro ~ze2 
jaldś czas by~a pnrerwaina Jmrmmikac}a 
fu-amwaiawa. 

We wsi Stef)O'Wima zostaw wvwróe& 
nych kilika szl(}p i stodół. R6Wltlież to sa· 
mo sitało się w innych rni.e.iiscowo-śoiaob 
w okoliicach Łodzi. 

W bardzo wdelu zagrodaoh wrośoia6· 
skiich zostały .pozryWane dachy. które N 
praw.iano w d.niu wczora:iszym. 

Wie'lkic 'S0z:k-0·dY PoruieśH rówmi.eż wla~ 
ciciele radioapa·ratów, którym buraa :P<>-
z:rywata anteny. '(u~ 

SPÓR O LAOIEWNIKI ZAKONCZONY. 

Na środowem poSiledzeniu k:Omis,ii fi
nanosowe.i Rady Miejskiej omawia.no spra 
we podziału ma.i~tku miejskieR:O Łagtfew
,nliki. Właścici1elem maią.tku tego w dzie
więć dz1iiesiąty.ch <:zęśd .ies1: Magtjstrat, w 
jednej dz1iesią1:ej zaś p. Wiłiam Grossmam. 
Osfate·cznie komis.ia ustallta ·Plain podzfa~u 
'te~ ma.iątku, 'tak. bv część. należąica do 
miasta wvdz1i 1eHć i wyodrebnl'Ć zupetniie. 
Po ustaleniu t0eg:o planu omawiano teoh
nicz.ne sz·cze .~6łv podziału. którv pok•rY
wa się z p'la1nami Ma.R"istratu i opiera sic 
na jegu wnioskactJ. Wobec osiia.R"n~ętego 
w sprawie te.i porozumi1enia. bedvie mo
żna Drzystąpi·ć do robót inwoestvcyjnyoh, 
prrzeprowadzić drogę do miasta i t. d. 

M1ASTO-OORóD POD LODZIĄ. 

Miieszikańcy Bę.don·l1a (siiac.ia And.rze~ 
.iów) rozpoczęli masową buidiowe miesz
kań dla l1etJn1ik6v.r. Oslatinio w Bedoniu ipc> 

wsta·t catv szer•eg Dięlmvch domków-Wtilli 
Jak również wvbudowany zoslat Dom Lu 
dowy z olbrzymia 'Sa1lą. gdzie beda s·ie od 
byw.ać koncerty i t . . p. 

KRADZIEŻE SEZONOWE ROZPOClY 
NA.TA SIĘ. 

W dniu wczoraj.szym dtostali sie :nieZina 
U>i sprawcy do mieszkania ttartmana przy 
ul. Po.morskiej 22, skąd skradli różne 
rzeczy wartości kiLka tys.ię.cv zfotych. 

K1radzież zostata dokonana oo<lczas po 
bytu wtaśc.idela mlieszkaonl.a na letini&lm. 

NAGŁY ZGON. 

W dniu wczora.iszvm okolo godzainv 1 
po pvludn,iu zmarł na·~le pr,zv obiedziie 
Ma·rc.iin Popławski. zamicszkatv przy ul. 
Abramowskiei:ro 15. 

Zawezwany 1,ekarz .poRotowia ra'tunkao 
\vcg·o stwiicrdził śmie:rć wskutek ataku 
serca.. (r) 

w · - z tt 
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Polska zwycięża 
, . 

tro1mecz. 
Reprezentacja polska bije Łotwą i Estonią w stosunku 142: g6: gs. Nowe rekordy. 

Polska lekka - aitletyka przeżyiwa swój 
pierwszy wielki triumf: po niezmiernie 
zaciętej walce o każdy pun!kt, każ<ly cen
tymetr. każdy ułamek sekundy wyszla z 
bo.iu rnprezenfacja nasza zwy.c,ięsiko. 

Dzi.efo zaś tego bo.fu fak się przedsta
wiały. Iforoskopy byly naogót oo stro
nie Pulski, mimo· braku KIOstrzewskiego, 
który byt zaproszony do Budaipeszfu, -
gdzie zwydężyit 400 m. w rekordowym 
c.zasie 50,6 s .. Gilbarskie.go ,i Górslkiego -
obu ohoryah, jednakże n.ad>zwycza}nia for
ma naszych średniodystansowców i SIPTDn
forów ·pozwatafa 1przy,puszczać, iż 7JWydę
żymy. 

Udziat w ba,rwad1 es'tońsldch Khmmer
ga, misfu"za w dziesięcioboju o iklasi.e 
wszechświarowej, mógl wieae naszych 
szans w niwecz obrócić. Toż świetny 
~en alfileta. w wieńcu swyich ireikoroów lJ'O
siaoo: §3 m. w rzucłe oszczepem, 1,82 m. 
w skoku w wyrl, 7,20 w da1, 3,80 o tycz
ąc, 15,85, Sl'ło't'ki: - czylt wszysltko wyni 
ki WY'Żed naszych rel{ordów. Afo na za
~odach o1{amfo się, że jedmos1łka nie po
radzi z.warlej lawie a'tletów - i mimo iż 
sam aż sześć ikolilłrurencY'i obsadZ'rt, E~fo
nj.a nre zdl()lf.aiła zwyciężyć. 

7 
Pirzec:hodząc do opisu wyipad:Ków mu

S'IJJly :s"fwfordz.i.ć, że przewaga Po1skf w 
biegach ikrófildoh i ś·redni.ch byita widocz
na, i Ze atleci· ipioiłs.cy w zUJpelaości stali 
na POziomfe swej najlepszej !k1lasy. 
. W_ TJJJ{'ll"WSzym dnfu Szejnach i W~lss 
(Polska) zwyiciężyffi lekko 200 m. w cza
sie d<Ją st.abym 23,4; Foryś i Ma:tia.nQIW
ski 800 m. - w 2,4 m., a szł:af efa nasza 
·~400 !brawurowo :l)OikO!OO:fa . iprzeciwni
fów w 3,28. 

. Kulę nafomktst zagamętia Łol\wa, Kló
rej olbrzymi przedstawiciel Wi:toils lekko 
wYllJCllmą'ł' 13,95, a ikirę:py :Eslończyik Neu
man osię.g.nął 13,75. B~ran q Cejsiłk, którzy 
osiągk•ęlłi ponad 12 m. musie1i zadowo~·n!ć 
się czw.airrootn l ;pi.ąlfem miejscem. Kłum
ber~ irzu'fem 56 m. 78 m .. zdohyf <lila Esro
nfi pierwsze. Laorson osiąg;nąiwszy 54.78 
dla Łonwy _drugie, a mdęty i ambiitny 
Dobrowolski s'WOjetłt niespodziewanemi 
54 m. dfo~ Polski 'Urzecie mfe'.isce. Podob
nie lJ.ZYsKalf Kllmnberg pleI1WSze mleisce w 
skoku w wyi, zrzucając IJ)O!przecz.kę na 
1.75 cm.. Dalszemi mfej!scami rpodzi.elHi 
się _ Polacy ~ierzejewskf i FryszczVJn. Na 
5 kilim. wa1lka fuczyila się mf ędzv Pe'tki>e
:wiczem {Ł), L'a~onem "(E) i f.reyerem 
(P). Od Począfttku do końca svruacja by
ła naiprężona. Petikiewicz i Freyer co 
dhwfil.a wy<lzieraH sobie iprowadzenie: w 
końcowerm o~rążea~u, Laorson, który ko
rzysfał z Hcyfacjf obu ,pierwszych wysn
nąiT się na cz.aro. Taśmę .i.edniak po os'fu"ym 
~in.iszu wygrat Petkiewicz 15,40.4 m„ dru
gi Laorson 15,41.2 m .. lTzoci Freyer -
15,46,2 m. Wszvsbkie trzy wyini;ki sfano
wia nowe narodowe rekordy. Oto, co 
może ździatać rywaHzacja ! 

Pierwszy dzień . :rn.kończy!l' się wyini
kiem P. 57 : E. 49 : Ł". 40. 

Następny dvień stoi pod znakiem im
po.nują-cego fi'1iszu Łolyszów i wyiriaźnej 
prze\\;ag-i biato czerwonc1i chorągwi. Szej
na-eh i Dobro·wolski zwyciężają w 11,2 s. 
100 m. We.iss i Rotelt w przepiękne.i for
mie .; bezapelacyjni.e .zdobywają dJa barw 
::>O·lsldch 400 m. w czasie 51 s. Na 10.000 
m. Preyer zcmśdt się za 5 k1lm. idąc jak 
cieli .nrzez cały czas po .piętacli Montmi1l1le
ra (Ł) i bfią·c go w brawur·owym fi;niszu 
33.35.8. (W zesztvm „Fred" pobi.t rrekoird 
polski w 33,00.8 s.). Tyczlka sfata się łu
pem Estoń-czyk&w Peurmana i KiJumberga 
(oba.i 3.50) pr.zed Rzepką 3.40. !(ze.pika o 
wifos strą-cfł pa.przecz.kę na 3,61 m. W dy
"ku poteżne r.amię Barnna musiało sika
Jitµ·lowa ć wobec technik! J.ordana (Ł) -
40.56 i Kaikuoa (E) 40,35. Mistrz Polski 
c;fa,nowczo ieszcze nie w formie, jak świad 
czy wynik 39,54 m. 

Ptoi1ki. które na sk•titeik reklamacji E
st o n Ii bvtv powtórzo.ne, dały .po niaidziwy
cza·i l•ntensvwnej wake z'Wycięstwo .Te
kalsowi (Ł) nrzed T1r-0jano•wskim w 16,4. 
Popularny „Wojteik" krok ,p0 !kroku .zbliża 

. s.ię do ip;rz.ediwo~eunego 11"ekordu Garczyń
skiego (16,2) i niedługo będziemy mo~li 
wciągnąć go w szeregi irekordzistórw. Ma
fanowskl ZTewan:żowa'ł slę Forysiowi za 
800 m., wy:gryiWJatią-c wspaniaty1111 fini
szem 1500 m. w 4,09,2. Bira.k1to mu do 
rekordu fyllko 0.2 sek. MałanQwski jest 
tera.z u szczytu swej formy. 

Zawody zakończyt jesz.cze jeden re
kord 1piolsk~ w sztafede 4Xl00, gdzie mi
nro zlej zmiany, dzięlki zrywowi Szejinacha 
reprezenfaoja nas:za oslą,gnęla 44 s. 

Zatwody, tłumnie zebrana IJ!Uhliczmość 

opuszczała z mzeświadczen{em, że 142 .p. 
przed 96 Łotwy i 95 Estonji są kamie.niem 
g-raniczny.m w irozv.-vdu .naszej foklkiej <t!tle
tyki. 

Toż trzy lata fomu Polska by'l,a na 
frzeciem mi·ei.scu - obemie odniosta 
przy,g:niatające zwycięstwo. Moż.e 111as 
na,peit.n.iać lo stiuszną dumą: ipolska ,leklka
atletyka, to 01woc 1niestrud.z1onej !)tracy, 
wieJ:ldeRo cntuzja.zmu i vwórczego wysif
ku naszych sportowców. 

And. Z. 

ló~iry ~o~~erlY nie mai~ !D~ie równy[~ w krain. 
rta ~czo!ajszych zawodach jubileuszowych pozna#iskiej War· 
ty p1ęśc1arze łódzcy byli najlepszymi i odnieśli pełnowar· 

tościowe zwycięstwa. 
' 

W ramach jubileuszu 15-lecia poznań-
skiej Warty urządzony został w dniu 
wczorajszym dwudniowy, wielki turniej 
bokserski z udziałem najlepszych 
pięściarzy kraju i jednym zawodniku z 
Gdańska. Na uroczystość jubileuszową 
zostali zaproszeni również i łódzcy 
bokserzy w liczbie czterech, a mianowi
cie: Tomasz Konarzewski, Erwin Stibbe, 
Harry Tzerr i Oawilli. Zaproszonym zo
stał jesz.cze mistrz województwa Artur 
Seidel, lecz przyjazd jego został w osta
tniej chwili odwołany z powodu choroby 
przeciwnika, mistrza Polski, Arskiego. 
W pierwszym dniu zawodów wyniki 
techniczne poszczególnych spatkań byty 
następujące: 

Waga lekka: Szperliński. (Warta)
Sobkiewicz (Warta). Spotkanie na niskim 
poziomie zwycięża na punkty Szper
Iiński. 

Waga musza.: Orzegowski (Górny 
Sląsk) - Stępniak (Warta). Siły prze
ciwników równe. Spotkanie nie dato re
zultatu. 

Waga kogucia: Pyka (G. Sląsk) -
Glon (Warta). Zwycięstwo na punkty 
przypa.dto lepszemu ślązakowi. 

Waga lekka: Górny (G. Sląsk) - Ka
raśkiewicz (Warta). Wielka różnica kla
sy uwydatniła się już w pierwszych 
uderzeniach, w których celował Górny. 
Zawodnik ten o patężnej sile dosu już w 
pierwszej rundzie zwycięża przez k. o. 

„ 
Komunikat Nr. g 
Zarządu Ligi li. 

Pirzenosf się zawody z <ln. 6 cze.rw.ca 
r. b. P. K. S. „Burza" - „ttasmonea" i 
.,M:akkabi' (Zgierz) - S. S. „I(a.pid" na 
koniec kai!endar.zyika I mndy. 

Termin zostanie og~oszony rw najibllż
szym komunikacie. 

L. L. O. P. N. ------
ŚWIĄTECZNE MECZE. 

W sobotę pirzy ul. Wodnej odbędą się 
zawody .ligowe o mist•rw.stiwo Ligi 1pkrw
szej między ttakoahem i Turysta.mi. 5po
tk-ainie 'to o ·tyle zapowiada s.ię ciekawie, 
ż.e obydwa zespoły kroczą koto siebie w 
tabeli mistrzowskiei. 

W ipornie<lz.ialek ŁKS g-r.a z Slfą .na bo
·isiku t;KS rano. Zwyd~stwo ŁKS .z<laj.e 
się być za,pewin.ione, choć nie wia<lomo w 
jaik:lm sitosu.nku. 

W niedzie'lę i woiedzialefi< b.awf w Ło
dzi ttakoiah bfe1sik•i i irozegra zawody t-0-
warzyskie .piel"1Wszego dnia z Turystami, 
drugiego - z Ł TSG. Zawody te odbędą 
się .przy ul. Wo<lnej. 

STRZELNICA Ł.K.S. W RUCHU. ' 
Podcza.s świąt odibę.<lą się na str.zelni

cy Ł:KS zawody sfrzefockie z broni ma1to
kaHbrowe_i, w których udział mogą wzią.ć 
\\·szys·cy amatorzy sfrzel.a111la. 

W drugim dniu będzie oblfczanie pun
któw i zwycię.z~y otrzy;ma:.ią nagirody. . 

W tej samej wadze odbylo się spotka
nie łodzianina Gawillego (S. S. Union) z b. 
mistrzem Polski, reprezentantem naszych 
barw narodowych w Berlinie na mistrzo
stwach .Europy Majchrzyckim. Zwycię
stwo na punkty przypadło w udziale 
Majchrzyckiemu. Łodzianin walczył 
wcale dobrze. 

Waga średnia: ttarry Tzerr (Union
Łódź) - Czarnecki (Poznań). Już w 
pierwszych chwilach uwydatniła sic; ra
żąca przewaga łodzianina. który natych
miast doprowadza przeciwnika dwukro
tnie do zetknięcia się z deskami ringu, a 
sędzia dolicza do 9-ciu. \V drugiem star
cia Czarnecki ciągle przytrzymuje prze
ciwnika, za C-O zostaje dwukrotnie na
pomniony, wreszcie w ostatnie) rundzie 
za dalsze prowadzenie walki faul, zostaje 
słusznie zdyskwalifikowany. Łodzianin 
był o całą klasę lepszy. 

Waga ciężka: W tej kategorji zawo
dników mierzą swe sily: łodzianin Erwin 
Stibbe ze znakomitym gda11.szczaninem 
Hassem, znanym i w Łodzi. Spotkanie za 
kończyło się wielkim sukcesem łodzia
nina. 

W ostatniej parze walczył todziani11 
Tomasz Konarzewski z czołov.rym pięścia 
rzem Pomorza Lubańskim. \Vobec druzgo 
cącej przewag-i Konarzewskiego sędzia 
ringowy p. kpt. Baran przerywa spotka
nie już w pierwszem starciu. 

--:o:--

•WWl+s' 

Bokserski mistrz świata 
Ted Kid Lewis przyjeźdża 

do Łodzi. 
Z mpe:tnie miarodaj1ne·go źródła dawia 

dujemy si·ę, ż.e w ,pierwszych dniach lipca 
przyjeżd,ża do Polski byty mistrz świata 
w iboks.ie Ted Kld Lewis, je<l111a z najstyn
niejszych syilwetek w świarowem 1pu.gi1la-
1torstwic. Imię Lewisa jest za,pisa111e w hi
storii .pięściarstwa złote.mi zgłoskami. Le
w.is porzudt już ring ; obccni'e j.est trene
rem węgiersikiego ziwiązku bOikserskiego, 
który iprzyg-otowuj.e madziairsiką eudpę 0·
limpijską. Ted Kid Lewis 1przE:bywa od 
czterech miesięcv w Buda:peszde j owoc 
jego .znakomitoi pracy ocenit świat pięś
ciarski w maj.u na bokserskich mistrzo
stwach Europy w Berli:nie, .r;dzi.e zawodni 
cy węgierscy byli r.ewelacją. Praca trzy 
miesieczna, tak wa.komitego pięśdairzci 
wydala nads,podziewane rezultaty. Pobyt 
Lew1sa w Po1sce jest związ.a.ny z na·wią
zan:iem stosiu111ków ipięśdarski·ch .JJ'Ols:ko
wę.giersik:ich i z ;projelk'tawanym moczem 
między.pańs'twowy,m. Ted ~if\N' Lewis za-
bawi w Łodzi. (e) 

LÓDŻ NA RAIUZIE AUTOMOBIL· 
KLUBU. 

Jak' 1wiadomo, od 5 do 10 czerwca r. b. 
będzie się odbywać w Warszawie mh~dzy 
naro.d.owy raid AutomobHkfo.bu w Polsce, 
na który wy.ież<lża z Łodzi kilku uczeSitni-
ików z :oośród pr;r,emyS!lowców. (u) 

1 abelka mistrzowska Ligi 
Pierwszej. 

Z WY!Illtków d()łtyc!hczasowycli zawo· 
dów łigorwych można j'llż posegregowar 
zespoły, mfędzy któremi 'l"Ozegra się wal
ka o czo.fowe miejsce oraz te, które nie 
.posiadają wielkich al.bo żadnyo'h sza.ns ip0-
woidzenia. 

Na pierwszem miejscu co do Hości pun 
któw utrzymuJe się ŁTSG, ohoć ustępuje 
lclub ten ŁKS pod względem ifoścf pora
żek. 

Tirzecic mie.j.sce zarezeriwowa1i sobie 
Tmyści, wy,przedzając ttakooo i Sokot<1 
zgierskiego. 

Niespodziiewanie dalekie miejsce, bo 
przedostatnie .zajimiuje GMS. mający na 5 
gier. zailedrwie ied1no zwycięs'fwo. 

Si.fa zaik:wa'ferowała się na dobre na o~ 
statniern mf ejscu i trudno przy:puszczać. 
aby ode·grafa jeszcze poważ.nf ejszą rolę w 
misbrzostw•ie Jiigowem. 

Tabe:lka przedstawi1a się następująco: 

Nazwa klub11 IJ ~ el~ Bramki 
.1' „ o Cl 

N ~ c. :I 
~ -

Ł. T. S. G. 6 5 - 1 25:6 10 
Ł. K. s. 4 3 1 - 18:4 7 
Turyści s 3 - 2 15:9 6 
Hakoah 6 3 - 3 13: 16 6 
P. T. C. 6 3 - 3 16: 21 6 
Sokół (Zg.) 6 2 - 4 9: 15 4 
G. M. S. 5 1 1 3 11: 11 3 
Siła 6 - - 61 5:32 -• 

Na_iiwięcej ·uzyskanych bramek posia
da ł'JTSG - 25, najwięcej utrnconych bra
mek 1przypadto Sile - 32. 

Wyścigi kolarskie. 
W n1ed,zie\ę, dnl:a 12 b. m„ o godz. 9-e·i 

rano „Bar-Kochba" urządza międzykl\ubo
we wyścigi szoso,,-e na szosie Chojny -
Rżgów - Ruda w następującym porząd
ku: 

1) bie·g olfi\"a-rcia 25 klm„ 2) bieg klubo 
WY 15 k1m., 3) bieg f:tuyslycmy 10 1dm. 
dosię.pny również dfa niezrzeszonych, 4) 
bieg międzyklubo·wy 15 klm., 5) b.ieg tu
rysty.cz.ny 10 k1Im.. dostępny jedy.n{e dla 
niezrzeswnych. nagrody ufundowane 
przez red ... N ajer f o1'ksblatt". 

Start w Choj.n ach u wyfolu ul. Rzgow
skiej. Wpisowe do każde~w biegu zt 2. 
Rozdziat nag-ród na miejscu. Pomoc leka r 
ska - pogoto'Wi·e „Lin.as ttacedek". Pod 
czas ·wyścigów J)'rzygrywać będzie wła
sna orikfostra dęta, która po ukoń·czeniu 
biegów wraz z uczestnikami wyjedz.ie na 
zabawę do Rudy. Bufet na miejscu. 

Dla 1prasy i ·przedstawicieli towarzystw 
blorą,cyah udzlat zarezerwowane samo
chody, które wyruszą z lokalu klubu przy 
ul. Południowe.i 11, w ni.edzielę, o godz. 8 
rano. 

!!!Im--,( •,,CZARY" )1--!!!'I 
Dziś powtórzenie 

. ..; 

wielkiego świątecznego programu! 

TOM-Ml X 
Ulabłeniec narodu w sw~j najnowazej kreacli 

po raz pierwszy w ł.odai I 

fo,r-ffim ~ 

p.t. „DETEKTYW" 
Dramat sen~acyjny w 8 aktach. 

=== Nad pro1tram: 
Komedja amerykańska w 2 aktach. 

UW AGA I Na pierwszy seans wszystkie 
I miejsca po 60 groszy. I 

Popierajcie 
p~ze111ysl krajoV1y. 

~ . 
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Zagadnienie eksportu w przemyśle wódczanym. 
staiwia się WY'WÓZ wódek i likierów z Nie
miec, Pranej), Wtoc.h i lnnyoh .])()ważnych 
pańs.tJw. 

:Arzyczyny ifakiiego stanu ok.reśliliśmy 
wYŻeJ: 7Jt11il1iejszeafe konsumc.ii spirytua1lij 
wskout-elk .zubożenfia oraz ustawodawstwa 
poszczeg61nyich państw, godzące w pr.ze
myst wódczany. 

ex) Ze zdziwieniem natknęliśmy się w 
numerze marcowym „Restauratora i Hote 
larza Polskiego" na artykuł, w którym 
autor - podpisany literami S. O. - twier 
dzi bez jakiejkolwiek rzeczowej analizy, 
„iż polski przemysł alk9holowy (mamy 
rozumieć wódczany, co jednak nie jest 
przecież jednoznaczne) posiada duże szan 
se zbytu zagranicą" i że nikły dotychcza
sowy eksport polskich likierów przypisać 
należy brakowi rzutkości i zdolnośc! 
„obejmowania szerszych horyzontów" ze 
strony polskich przemysłowców. 

Twierdzenie p. S. O. ze względu na 
widoczny brak znajomości obecnej sytu
acji należałoby pominąć milczeniem -
tern bardziej, że ma ono raczej podłoże 
reklamowe, gdyby nie zarzut braku 
inicjatywy pod adresem przemyslu wód
czanego. Zarzut ten skłania nas do 
scharakteryzowania w kilku słowach 
sytuacji w branży wódczanej na rynku za 
granicz.nym i dotychczasowych usiłowań 
polskich fabrykantów wódek. 

W naszych źród!ach statystycznych od 
dłuższego czasu nfe podaje się osobno 
liczb. dotyczących wywozu wódek i 
liki.erów. W roku ubiegłym, jak sądzić 
można z grupy towarów, obejmujących 
także napoje oraz dorywczego obliczenia, 
wywieziono w ilości minimalnej spirytu
aJij. nie więcej przypuszczamy, jak za su
mę .okolo 150,000.- złotych paryteto
wych. W ostatniem trzechleciu eksport 
wyrobów wódczanych ma zatem wido
czną tendncję do zaniku mimo dużych wy
siłków ze strony niewielu poważniejszych 
firm polskich. Czy poza brakiem inicja
tywy niema tu głębszego podłoża takiego 
'itanu? Nad tern pytaniem p.ragniemy się 
krótko zastanowić. 

Przemysł wówczany na świecie całym 
;>rzeżywa okres ciężkiego przesilenia 
wskutek ogromnego skurczenia się kon
'>Umcji spirytualij. S:pożycie spirytusu w 
Postaci trunków cofnęło się w najbogat
szych państwach Europy w porównaniu z 
latami przedwojennemi od 14 proc. do 50 
proc. (Frał!cia, Belgja, Austrja, Szwecja), 
a nawet więcej (Niemcy, Holandja). Przy 
czyny nikłej konsumcji, co do której orjen 
tujemy się z danych Ligi Antialkoholowej, 
szukać należy w zubożeniu szerokich mas 
<Jbywateli oraz w ustawodawstwie po
szczególnych państw, dotkliwie godzą
cym w stan przemysłu wódczanego. 

Jeśli zatem konsumcja trunków wy
skokowych w najbogatszych państwach 
cofnęła się tak bardzo, uniemożliwiając 
oczywiście poważniejszy import wyro
bów wódczanych, cóż mówić dopiero o 
możliwościach eksportowych, które autor 
wspomnianego artykutu wylicza. Według 
p. S. O., nasze kraje sąsiednie, polożone 
na południe, są pa·r exellence rynkami zby 
tu dla polskich wyrobów wódczanych. 
Tvmczasem w tych właśnie krajach wi
doki zbytu naszych spirytualij są naj
mniejsze. 

Likier stanowi bądź co bądź artykuł 
zbytkowy i może go sprowadzać kraj. 
mający szeroką warstwę ludzi za
możnych. a więc ani Rumunia, ani Węgry, 
ani Butgarja, .Jugoslawja etc. Weźmy 
dla przykładu Bułgarję. Jej roczna przed 
woienna produkc.ia spirytusu (Destillateur 
~citung z dnia 26 maja i 14 października 
ub. r.), wynosząca do 5 milionów litrów, 
cofnota się do 1,5-2 miljonów. Z tej 
:tości 1 milion przerabiają fabryki likie
rów. które mimo to nie mogą być w kraju. 
Przemysł wódczany wskutek biedy szero 
~<ich mas i zlej sytuacji irospodarczej po
~adl bodaj w chroniczny kryzys. Pomija
iąc już niemożliwość importu zagrani
cznych likierów z tego powodu, nadmie
nić wypada, że Butgarja ma swój narodo
wy napój zwany: „Raki"· który u nas ze 
względu na surowiec ciężko byłoby pro
dukować. 

Takie same fatalne podłoże zbytu 
swych produktów spotyka eksporter likie 
rów w Rumunji, Węgrzech i Jugostawji, 
krajach z wybitną nadprodukcją spirytu
su. Wiadomo każdemu, kto orjentuje się 
w potożeniu branży wódczanej na rynku 
zagranicznym, że Rumunja w ostatnim 
czasie nie szczędzi wysiłków, aby ułatwić 
eksport swoich wyrobów wódczanych i 
win. Nowy projkt taryfy celnej rumuń
skiej przewiduje premje na wywóz spiry
tusu, wina zaś ora:i wyroby wódczane 
zwolnione są od wszystkich opłat przy 
eksporcie, czego u nas dotąd niestety nie
ma. Pomimo to nadprodukcja spirytusu 
jest wielka, gdyż rynek krajowy z wy
mienionych wyżej przyczyn ko11sumuje 
bardzo- mato. To też Konsulat Polski w 
Galatzu nie może wprost znaleźć dla na
szych firm wódczanych na Rumunję oraz 
inne kraje sąsiednie takich zastępców, 
którzyby gwarantować mogli choć 
szczupłe interesy. . 

Nieile.pszy teren 1prze<lsbwia-ją Węgry 
i Jug10sitawj.a. Węgry, ekspo.rh1Jące rnad
wyżkę spi.rytusu g-Iównie do Hiofaodji -
cieiriplą wew:nąłtrz kTaju na si~:ną ni.edokon
sumcję wyrobów wódczanyoh. W Jugo
staw.if utiworzony zosta.f kadet dla z.arra
dzenia fala1Lnej syifuacj.l, w-yka,zująicej len
dencję ciągfeg-0 1pogarszanfa. .pofożenfa w 
przemyśle wódczanym. Obrót s.p.iTytual
jami w roku zestfym był borwiem zakwa
żająco m.a!ły, naweł w porówm.anił\1 z n.ie
pomy&liny.m rokiem 1925. Jeśli ;przytem 
zważy się wfelkle ryzyko kredytowe, ja
kie •p1rzedsta:wiają te kraje o n~ez.UU)et:nie u
rcguiloiw.anycli stosunkach nietrudrlo będzie 
zakonkiludować, że eiks·port naszych wy
rob6w wódczany.eh jest tam ,prawie n.ie
moiJHtWy. 

Brak miejsca ·nie pozwafa 111a szersze 
Jes.zicze wy;kaz)"wanie bez.podsfa'\v.n°ośd 
twie.rd.zenia. Jaikoby 1~1kiery polskie znaleźć 
mogfy ·wdzfe.czny terein do zbycia u na
szyc:h sąsiadów poludniowych. Lecz już 
tych ki.Urn ,przykfadó\Y wystar•czy, aby 
ujrzeć 1t1ies.prnwiedlfiwy zarzut braku rzut
k1ośd w .polsikim pr.zemyśle wódczanym w 
fnnem, wtaśoiwem .i-emu świetle. Sp1ro
b6jimy wreszcie wyjaśni ć, że mi111110 min.i
maJ;nyioh moż.nośd eksportu wyrnbów 
wódczanych. przemysł nasz 1J}rzedsiębrat 
l przedsieb!erzc wiele. 

W AusłrJi. na którą autor WSi))Omn·i a
n ego a•rtykułu wskażuie i ~dzie jedna 7 

firm warszarwskkłt miała nagle odkryć 
ws,pa111iate horoskopy „w postaci duże.i i.J<J 
śd zam6wień" od s.zercgu lat przedsieibic· 
rz.c sqę poważne kroki, które jednak koń
czyły się cią.g-!em.i nie.powodzeniami. U
ważamy za rzeicz camdem natu.raolmą, że 
nawilon ffrmv zac}i0\\':31nej odwie,dza1i na 
XII TaTgacn W~edet1 sikich Hczni gośde, ak 
stąd dalek10 Jeszcze do .zdobycfa tamtej
szego rvnlrn. Czv n.ie wfadomo 'Oa:nu S. 
O .. że iedna z ipÓ·watniejszycb firm 1)01-
sikk.h pozosta.i·e w fuzji z dwiema tamtej
swrnij firmaml. posiada dobr.ze zo·riganizo
\vany aparat sprzedaży, a mimo fo wyni
ki dofyc.hcz.asowe nie przedstarwliaja się 
~wietnie. Przy.czVTia 1eg-o le·ży w zTej sy
tuacji branży wód.cza;nej w Austrji. .,Przy
szti0ść branży wódcza.neJ nfe ,przedstawia 
sie w żadnym WYi])adku różQIW'O" - cha
rakterv.zuje syiłuację jeden z tamtejszyc-h 
znawców, obserwujac coraz mnrjeJszą kon
sumcję likierów szfachetnych. Pomimo, 
że „wódczany" hi1ans le.go kraju jest uje
mny, inie mowa 1lkzvć na większy eksport 
f filder6w, g-dyż ryneik konsumuje nietyillro 
malfe ł1ości - afo i wyroby .g-o.rsze. jak 
rnm k·ra.iowv i "tym ;podobne. Je.dynie 
wfiaśdwie Czechy sta·łv się w osta1nim 
czasie krn'jem ~zie możlhi.:y jest ~byt na-

. s.zvoh s.pfrylualf i. Z importe.rami tamtei
szy;ini firmy polskie da•w.110 już mają n.a
wiąza11e stosunki handfo•we. a na\vet .icdna 
z nich ma ąamiar z.budować wlasllą fabry
kę likiierów. 

Bkspansja po'lslldego iprzemysl1u wód -
czanego 111fe kończy się - .powir.acają·c do 
Podnies·io.ne;go zarzutu - na naszyoh IJ)'O
tudniiowych sąsiadaoh. Dzięki dt11Żyun wy
srłkom i .zachawamej z ·Przed wojny tirady
cji P<>lsikie wyir<l•by wódczane dostają slę 
taikże do il!mych krajów Euro.py, a dalej 
do Afqnki P&tinoonej O·raz Centralnej I Po
lud:niowej Ameryikf. Rynki pozaeuropej
sJde dotknięte są w1prawdz.ie równ.ież kcy
zysem w branży nasze.i, 'lecz dzię-kl uregu-
1101\l,ra.nym stosunkom fioansowyun przed
stawiają wdzięczniejszy term do .zdobyda 
dla firm o ipew111ej ftirady,cji, 1nfż kraje sąsie
dni.c, IJeżąoce od nas na .południe. 

Wyniki ekspansji do tyoh terenów nic 
są niestety takie, iak tego żyiczyćby sobie 
moi.na, a to z przyczVTI ogólnyc11. które 
wyżej omawialiśmy. Zresztą wynrki le 
ze skony naszegio iprzemystu nie są odo
sobnione. We wszysttkioh ' pańshvaoh, ma
jących pr.zed wojna eksipor;t spiiryfaalij po
stawlooy na wysokiej sto,pie, widać wy
raźną tend.en.cję ustawkznego zmniejszani;:i 
wyrwozu wyirobów w6dczanyoh. 

Wedihtg danych za ,rok QStatni w An
glii, gdzie wyw6z &'. ęga :najdalszych zaika;t
ków świata, wi-dać ,.niestychane cofufę ·· 
ci.e ogóline.go zibytu splryfiuallj'' i ipoważ.ne 
urm{ejszetn.ie się ekSIPOrfht. Nielepic; ·przed-

W1PTawdzie tendencje .prohibi.cyj.ne -
sądząc z .przY'ktadu Norwe,gji - zdiają się 
być iprzetamane. pa.jemność światowych 
rynków zb'.\'ht branży wóckzanc.i J>OW
stan.ie jednak jeszcze przez dtug:ie fata mi· 
nimałną i mate są S>tąd wfdokf ina rozwój 
ekswrtu .po·lskich wvrobów wódcza· 
nych. · 

Nasz przcmyst wódczany p.rzeżyw~ 
z·resztą n.ad \\'Yraz ciężkie chwil.c. Pet.ny 
Mono~pol Spi•rytusowy w ca1tern pańsł'wle 
zmnie.tszyl .p.ro<lukcję wódek ga'tunikowycb 
do matvoh 1)I'Occntów. Ze slrony D. P. 
M. S. i Rządu stosowana j1est przytem ob
strukcja w postao: falang,i przepisów, za
myikajacvoh movlhvość wszelkiego roz
woju. W chwifa-ch fa.ki.cli clou wysiłków 
musi ibyć skierowany na rymek wew.nęf.rz. 
ny i n.a obronę własnej eg-zys.tencji. 

Gdyby auto·r wspomnianego artykit.ttu 
znal ogólne zasadv ekonomii, zmia~ d~sie}
szą syłttację oraz wysffki eksJ)a;nsywne 
n.aszemo ,przemysłu wódczanego, nf.e po
daw.af.by bez.podsfawny.ch informacyj .. o 
sza.nsach ekspansji Polskiego przemvstu 
wódczanego". 

A. Skowr. 

IH~ ~u~owlan w UanH~ lie~nononn~. 
ex) Ameryikański Bo.ard of Trade wy

da~ obszerny ra.pl()rt Q rnchn.t bUJdQIWfa
nym w Stanach Zjed1nioczionvch za okres 
5 lat, od 1921 do 1925 r. Ra:POrt obejmu1je 
WY'kazy stat:YStYCZITTe, didtycząoe 274 
miast. 

Wiirost Nczbv przybywiaiących aoiro
cznie nowych 110kal6w tnieszka·l:nvch jest 
bardzo znaczny. Da.ie się przytem zauwa 
żyć, iż liczlba domów looszarowycih jes.t o 
w~ele wi«}ksza od liczby n1ow1owiz.nJOs.w
nyich dJOimów .ied1:i,o i dwumfoszkani,Q
wyd1. W r. 1921 Ptrzybył1o 224.54'5 '110-

wvch mies-zkań, w r. 1925 - 491.222. 
Poczynając od r. 1922. l)Oraz pierw

szy od zaJro,ń.cz,e.ni a wio•}ny, Drzvrost oo
wych pwni•eszczeń mieszkalnych pirze
wvż.szvf normę Z\\·ykla za,J)'Otrzebowania. 
Ameryka oowiem, tak s·amio .iak :Ewmpa, 
cho,ć nie w tak ostrej rormie. odczuwała 
dód m.ieszikandowy wskutek zatamowar
n.ia ruchu budo,'"Ylaneiro w okresie dzialaii 
\\18iei11'11YCh. 

Przyrnst nowych domów zaznaczył 
się, jak mówóHśmy wyżeł. g-tów.ni·e w kie
rnniku bud.owy dlom6w wielomi1eszkanńo
wy>e:h - zwvkty:ch lroszairowvch luib d:ra
pacz.y nieba. Gdy w lf'. 1921 domy jedino 
fob dwumieszkan~o.we nowoz;booO'W13.1T1iC 
WY'f]Osity 58.3 proc. oir61ine.i liczby no
"'Y"ch budv1nków. tio w r. 1925 kwota ta 
spadfa dio 48 proc. W tych samvcll zaś 1a 
tach .norma domów koszarowvch (110-
wycih) wl)fl{)sf-a z 24.4 proc. do 36.4 proc, 

Jak się prze ds ta wi1aia. klosztv hudiow~ 
dlomów m~·esz1ka .tnych w Stanach Zied·Jii(}- • 
.:'"lr)#'WCh? . 

W roku 1925-ym, zg"Od.ni·e z ra.portem 
P:oa rd of Tirad·e, kos•zf budO'\V'V dl{)mu ro
<lzi,11111.e~o. i•eda110.mieszkaniowe1?10 \YynłOs.ił 
4567 d10lairów, dl9111rn dfa dwóch ro<lzin -
P.369 dola.rów. wlr1:omieszkaniow.egio za~ 
r'•n mu - 46.925 d!olarów. 

• 
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10 przykazati na Tydz~eń Czerwonego Krzyża 
1. Czerwony Krzyż narod1lł 1ię • lud1kiej niedoli. 
2, Czerwony Kr1yż działa w my śl zasady: .Kochaj blitoiego, jak siebie 1am11go". 
3. Czerwony Krzvt opiekufe •I• rannym( w czatit? wojny. 
4. Caerwony Krayt niesie pomoc w raaie nleer:częAć tywiołowych. epidemii i katastrof. 
!5. Cnrwony Krzyż kraewi łdef e 1amarrtalisltie l miłości blitnlego wśród młodależy całeao globu 
6. Czerwony Kuyż fest lnstytuc:fą międzynarodowll. 
7. Współpraca z P.C,K. to nie wapaniałomyłlnojć, nie upodobanie-lecz powszechny obowi~uk 

obywatelakl. 
8. Ilość cdonków P. C. K. jest miernikiem kultury narodu. 
9. Zapisz ałę na członka Czerwenego. Krsyża. 

10. Zwerbuf przynajmniej Jednego clłonka C. K. w tygodniu Czerwonego Krayła. 

Wyciąć i wy•łać pod ponliszym adresenu 
__._..._. ....... ~-----------

Do Polskiego Czerwonego Krzyża Oddziału w Lodzi 
ul. Piołrlloweka 96. 

Zapisuję się na członka Polskie~o Częrwonego Krzyża 
wspierającego z roczną składką 1 zł. 
zwyczajn~o „ „ 5 zł. 
dożywotniego „ " 100 zł. 

Składkę wysyłam pocztą. 

11 wpłacę inkasentowi. 
Zastać motna mnie godz. 

Imię i nazwisko: 

Dokładny adres: 
Uwa8'•• nieodpow. sllle'1łt. 



Big/ski przgmysl wlókitJn
niczy. 

ex) Na bfeJSlko-ibia~kim ~ rowa
rów we:tniariyoh paooje w fabrykacih ruch 
duży, u hurloiwnlków jed.nak wskutek do
tychczasowych cModów stosunkowo ma
ty. Slktady f.abrycz;ne są zupel111i1e wy.prze 
dane; daje się zauważyć brak niektórych 
g-atunków 1letnkł!. Sezon le't·ni w fabry
kach jest uikończainy, a fabryki zaczyriają 
wyrabiać materjaly zlmorwe. Sez01n zi
mowy zapowiada się równie dobrze, jail{ 
-skoończony sewn lel111.i. Już .teraz niaiptyiwa 
bardzo wieae .zamówień z zagiranicy, gló
wnfo z Austrii, WęgieT, krnj1Ó'W baiłkań
c;ki·ch. Norweg.ii, SZJWecjt, ttolaindji, Ame
rvki Po'fudniowej, anigieolskich kolonii w 
Aiiryce ef.c. Ostamia 1()-;proocentowa pod
wyżka pł1aoc robol'11kzych spoowodowaita 
wprawdzie ZJwyżkę towarów na ryin'lrn 
wew.nętrz.nym, ceny jed!flak eksportowe 
z.mianie nie ule.dy. PToducenci Hczą się 
bowiem najhardziej z zewnętr.z,nym TY11· 
kiem, od którego zalewa jest cała Ich e
gzystoocj.a. Uurfiownky diaili nairazłe fa
brykom z:lecenła tyil!ko !fla niełktóre gafultlilC1 
materjałórw jesle.nnyc·h, zimowych tiat<l
mias·t jesz,cze nie zakiuipują. Ze strony 
wt.a<lz ·oańsfworwyah wiplfynę'ty j.uż dość 
zmcwe zamówienia. Waruriiki sprzedaży 
zmianie ~ie uległy. Fabryki żą<lają 25 -
50 % pokrycia w ~lówce, ;ia ireszlę zaś 
udzielają kredYtu weksforwego od 45 - 90 
dni. J.lo.ść 1prl()l'f,es.'fów macznie słę zm:niej
szyla, wyptacailność .test lepsza. Tuod:u:
e:encl l!lS!karżają się na brax dosfa'feczinego 
kTeqyifa w Baniku Po1s:Jdm, 'klredy:ly zaś w 
ba.nkaoh .pryWalinydh są d.lia·ń za drogie, :P'O 
niewa:ż. chcąc .za wszei}'Ką cenę ultirzymać 
iagi.ranicme rynftQ myitu, birnlu!fą ~ 
ry siwe Jafria~eJ. 

POGLOSKI O WARUNKACH PO
ŻYCZKI. 

ex)' „ Wia&mości Finansowe" z <In. 
1· czerwca r. b. podają za „The -Financial 
News" z . 23 maja i „Times" następujące 
mormacje o emisji polskiej pożyczki za
granicznej. „Pożyczka ma wynosić 80 
miłj. dolarów; kurs emisyjny - 94 OJ.)ro
·centowanie - 7 proc. rocznie. 'Jednym 
z warunków jest zastrzeżenie, że w przy
szłości wszystkie pożyczki zagraniczne. 
)akie Polska zaciągnie, będą emftowane 
wyłącznie za pośrednictwem tej grupy 
banków, która finansuje obecną pożyczkę 
sta.bilizacy)ią. Zastrzeżenie to pozosta
wał'Oby w mocy przez lat 20". 

Jak nas potnformowano w sferach mia 
ro(iajnych, powytsze warunki w prze
ważnej swej części nie odpowiadają praw 
tłzie. zwlaS7.CZ8., CO OO wYSOkości po
życzk'f i kursu emisyjnego. 

Ceny na rynkach łódzkich. 
W dniu wczorajszym ceny produktów 

na nrkacll łt'xtrlct.ch kształfowa'ly się na
s:'Ję~ąco: 

Nabiał: mas•lo . osenrowe 4.50; masto 
• śmietamrowe 5 z.t. za kołogTam; ja:ja. 1.70 

- 1.80; m ip.iierws.zvi gafunek jaj pt.aron<> 
·oo. 1.90 do 2 zit. 20 gr.; jaja sikirzynkowe 
wrzeOOW31IlO 1.00 :z:a. mend.ei}; za l1ltlr ff.wa 
rogu żądano 1.20 - 1.50; z.a mr śtniela
ny stodOOiej 1.60 - 1.70, za mir śmietany 
kwaśnej (:zlbieranej) 1.80 - do 2.20, za Htr 
m~a słodlkiego iptacono od 40 do 5Q gir. 

Drób: !kura 6.00 - 7.00 do 9.00; kur
czaki większe ipaira 5.00 - 5.50 do 6 ?Jl. 
50 g.r.; k.uricmki mniejsze 3.00 - 3.50 do 
5 zł„; lffirozaki młode od 3 ził'. do 5 zł. 50 
gr.; gęś 10.00 - 12.00 do 15 zł.; iindylr 
14.00 - 18.00 do 20 zl. 

ZiemiopłOdy: kHogram ziemniaków 
od 20 do 23 gr.: za 100 'kiifogramów zf.em
niaików (korzec) pitacooo od 15 do ł-8 zł'.; 
za ik:Hog.raim rna.TChwi 20 - 25 gir.; :za 
ćw!artJkę od 3 do 4 zł.; za ki1J..ogirarn bu:ra
ków ćwliktowych 25 do 30 g'r., za ćwiart
kę od 4.00 do 5 zt.; k~logra.m cebuli od 1 
iit. do 1 ził. 20 gr. 

Ogrodowi~na: kfilog;rarn szczawłu od 
40 do 60 gr.; il<iJlogrn.m irombairbairu 5Q do 
SO g.r.; ip~czeik 1:1Z'D<llkiewek 5 - 7 °g.r.; ma
ty og-órek 1.00 - 1.20, Wlię\Ksze do 2 zł'.; 
kal1afior od 1.5'0 do 3 ził.; ;pęcz,ek 'W'loszczy 
zny 15 .gr., z kaiP'U'S'fą wtoskąi 20 gr. 

Owoce: i.abll:ka zagraniczne od 3 ,zit. do 
:; zt. 50 gir. Z.a. łdlogiram. 

Ruch na ryrrnl{ach duży. 

NOTOWANIA ZŁOTEGO 
w dniu 3 czet'1Wca 1927 r. 

Za 100 z.to'fyoh: Zmydli 58.10, Berlin 
47.05 - 47.45, wy.pł'aity ina Wa:rszarwę 
47.05-47.20, na Katowice 47.00 - 47.20, 
Gdańsk 57.68 - 57.82. wyptfaty na War
c::mwę 57.55 - Sl.70, WILedeń czek-i 79.28, 

. Pir.aga 378.25. 

Przed utworzeniem Izby przemysłowej w Łodzi. 
Mln. Praem. I Handlu przysłało komisję dla zbadania postu· 

lat6w rzemleślniczzch. 

ex) W najbliższym czasie nastąpić ma 
podpisanie dekretu w sprawie utworzenia 
na terenie całego pailstwa izb przemysło
wo-handlowych. W związku z tern przy
była do Łodzi pod przewodnictwem na
czelnika wydziału w Min. Przem. i ttan
dlu p. ttauszylda specjalna komisja mini
sterjalna. Komisja ta odbyła szereg kon
ferencyj z naczelnikiem wydziału przemy 
slowego w województwie inż. Bajerem, 
a następnie konferav.rata w resursie rze
mieślniczej z przedstawicielami szeregu 
organizacyj. Na konferencjach tych na
ozelnik Hauszyld zapoznał się dokładnie z 
postulatami i potrzebami rzemiosła w 

ULGI W PODATIOO OBROTOWYM. 
ex) W dniu onegdajszym W11"óci1la do 

Łodzi wsipólm deiłegacja ik:tl,il)ców w1am<>
wódczanyich t wlaśddeli reslawracyj, któ 
ra domaga!lia się z:nfeslei11ia 2 i ,p61 pirocen
lorwego ipoda~ku przemvs.toweg-o. od obro
tu od sprzedaży napojów aHwho[10rwyd1 
z.amkni.ęfycli we ksz;kach. gdyż składy 
napo.Jów Mklohdlo-wych ip.fa.cą j.edinocze
śti:ie oprócz lego 5 % podaifok obrofuwy 
od iprowiz.ji, jaką o'Urzy1mują ooe Qd .pań
sf\VO'WegQ mom:Jpdłu sipłty'busowego. 

Mtnłsff~ 'W.I uz1namiiirt sWsz.ności ipo 
sfutatów dełeg.acfi '!lrZYl!'zetk!to ;przycihY'l
nie s;prawę z:ata'fwfć. · Jak za'P'Cwrn11 deite
itację 'Wliiee-miin)s'{er sikaribu, Góra, jui za 
2 dni naddle oo łód2ictej Izibv Skarbowej 
ey.rJruloM.Z:, 'Wi ~ poił ee i·. IPOZytY'Witli'e 
rozsi~rzygać iposzezegómle wniesio!Ile po
dania k:IO-oces)Jtnairmszy z 'teyo ifyfatu, llYl"ZY 
czem •OOlecf trSf.aOć '{}Olda'fek w wysoko
.ścl 5 % od ipiroPW.iz}ii, j:a:ką ku,pcy ci otirzy
!11lllją rw ~ $Il'irylusow11'Itl. Prowi
zja będzie obficzana na p()(fsifawie ksiąg 
prowadzonych :przez mono.pot (;r) 

okręgu lódzkfm. a następnłe m-ze"dstawit 
plany w sprawie utworzenia na terenie 
Łodzi specjalnej poradni zawodowej oraz 
sµecjalnego typu państwowej szkoty rze
mieślniczej, opartej na najnowszych zdo
byczach pedagogiki w &łed'Linfe szkolni
ctwa gospodarczo-zawodowego. Dal
szym etapem tych prac rządu. świadczą
cych o zainteresowaniu się 1>otrzebami 
gospodarczemi Łodzi, będzie utwortzenie 
i'nstytutu psychotechnicznego oraz po
wołanie do życfa w związku z realizacją 
ustawy o izbach przemysłowo-handlo
wych - izby rzemieślniczej. (E) 

--:er.·--

Lilpop 33.-, 32.25 
Ortwein 15.
Rohn 1.-
Starachowice 68.-, 66.50, 67.-

GIELDA LONDV~5KA. 
Londyn, 3 czeTwca {PAT). 

Notowania ko.ńcowe. 
New-Jork 4,ll51h Holandja 
'F'nnciR 121,0~ Relp;i1t 
Wlochy 87,5~ Niemcy 
SF-wiioar.ia. 25.2511, Hisznania 
Portustalja 2,40 Dania. 
Sswecj& 18141(2 Norw6gla 
PragR 183,9n Helsingfors 
Wiecleń 34,52 Warszawa 

GIELDA PARYSKA. 
Parvi. ~ czerwca '(PAT) 

Notowania ko'iicowe. 

12,H 8/, 

34,91i1!s 
20.491(2 

~T. 70 
18,171(1 

18,f\9 
!92 90 

4'l,!)') 

Londvn 
Belgj~ 
Włochy 
Niemcy 

1':14.02 'liT. Jork 2' -, 1 t/, 
R54,7fi His~pania 448/0 
143,00 Szwajcarja 49 I ,2ó 
~05.00 Holandja 1022,25 

Ce dzłł IStłSZJmf z gto. 
łnlcy radjo-aparałlt? 

Pr.ogram ...... ·--··· ełacjl naclawczel. 

Sobota. 4 czerwca. - Warszawa 1111 
m. 12 Kommiikat łotrułczo-nreteoro~gicz. 
ny. 15 Kom1.mii.ka·ty: gospodarczy i met~ 
rolł()'gicmy oraz nad lptt"()g':ram, 15.30 Prnet 
wa, 16,3-0 Odczyt JI>. lf. „Ustafanie gr~ 
Rzeczyipos-polltej Pdlskie1I", w~-0si mini. 
sfor Leon Wasd'lewskd. 17 Komunikaty o
raz nad ,prioigiram, 17,lS Koooerfi .J>OJ>Olud
nfowy poq1uil'arny. Wyikooowcy: orlciestra 
P. R. pod! dy.r. Jana Dworalrow.s.kiiego p 
Zofi.a P"mi·ńs.ka (śpiew), p. Boi. Woitowi~ 
(fortepian). 18,40 Rozmattości. w1ygł. p. 
La.w~~. 19 KolJ1lUII1Jikat PAT. 19.15 Radjo 
kroo~a. w:y'21ł. ip. dlr . .M. Stępowski. 19,40 
Odczyt ;p. if. „Sprawa włościańis.ka w Pol
sce poro·zilJ!iornvrej", dział „Rolnictwo". 
wygtosd <lir. Ros:ł'oniec, 20,05 Komunikat 
rolmkzy oraz komunikat o rybactwie, wy 
gfosi1 prof. Staff. 20,30 Koncert wiecz.orny, 
w wvkona·niu ork.ioest>ry P. R. oraz t>. Ma 
rji Gorczvńsk.ieJ, p. AJ.eksandra Żabczyń
skieg-o, p. Tadeusza f rienikla i o. Stanista
wa Nawrockiie.g-o. W przerwach koncertu 
lromunlka.f .,Af.essager Polonais" w języku 
fr.ancuskim. 22 Komumika"f toltniicz.o-meteo 
rolo1ric.z.nv. sygna·t czasu. k-0murnqkaty P. 
A. T„ 23 Transmisja muzyki tanecznej :r, 

restaurac.ii .. Rydz". 

KOM UNIKAT. 

BACZNOŚĆ SIOSTRY CZERWONEGO 
KRZYŻA! 

Sekcja sióstr Czer·wonego Krzyża 
wzvwa wszys.tkie siostry rezerwy nlepo
$iacfające posad. aby 7.gtositv sie do biurll 
C. K.. Piobrl{'()wsika 96, dz,isia.i ''·· .g-odz. o<1 
9 - 2 w spr. chrwHo·wego zajęcia. 

--:o:-
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ex) Na wczorajszem zebrainilU gfo1łdy 
łódzkiej zawall"lfo nas'tępuiące lfr.ainzakcje: 

Dolary Zł. 8.91 i pół. 
Tendencja słaba. 
W za'Of.iarorwooiu Satumy. '(aih) 

DOLAR W LODZI. 
Na wczoraiszym rynku prywatnym w 

t.odz1 w trodzłnach wieczorowych dolar 
kształtował się po kursie 8.92 w żądaniu 
i 8.91 w płaceniu. 

Tendencja nieco słabsza. Obroty małe. 

OIEt.DA WARSZA WS~A. 
Warszawa, 3 czerwca (Pat.) 

Notowania oflclalne. 
Gotówka: 

Dolary-.-· · 
·czeki. 

Holandia 358.25 
L"Ondyn 43.44 
N. York 8.93 
Paryż 35.05 
Praga 26.5-0 
Szwajcarja 172.05 
Wiedeń 125.85 
Włochy 50.02 . 
P4PmltY PA1'STWOW. I USTY 

ZASTAWNE. 
Pożyczka 'dolarowa 85.-, 84.75 
Dolarówka 54.50, 54.-
Pożyczka kolejowa 103.-, 102.80 
5-proc. pożyczka konwersyjna 66.-, 

65.50 
4 i pół proc. listy zastawne zi·emskie 

zł. 61.75, 62.-, 61.50 
5-proc. obl. Tow. Kred. m. Warszawy 

zl. 70.-. 69.75 . 
8-proc. listy zastawne B-ku Gosp. 

Krajowego i Rolnego 92.-
8-proc. obl. komunalne B-ku Gospod. 

Krajowego 93.-
·• ! 

DCJL 
!lkJIDyaao w ztot.rd. 

Sank Dyskontowy 136.-
Bank Polski: 146.75, 148.-, 147.
Bank Zj. Ziem Polskich 3.50 
Bank Handlowy 7 .40 
Bank Spóldzielczy 1-00.
Częsfocice 3.30 
Węgiel 1-05:50, 105.-
Cegielski 42.-
Modrzejów 9.65, 9.60 
Pocisk 3.35 
Rudzki 2.55, 2.58 
Zawierci.e 40.-, 40.50 
Borkowski 3:65, 3.60, 3.65 
Czersk 1.05, 1.10 
Cukier 5.30, 5.35, 5.25 
Nobel ss.-, 56.--. 54.-

r-Teatr, Muzyka i Sztuka.-„ 
~TEATR MIEJSKI. 

DT.\ś, sob<lota o= iutro, niedziela, w pooiedzia
łek i we wtorek ost'<lmie w sezonie powtórzenia 
,,.Raisk:iego ogrodu" z Stefanią Jaorlrowską w głó
wnej roli kobiecej. Ceny dziś najniższe, jutro i 

w Poniedziałek znitone. 
Jntro, w nńed!zlelę, o godz. 3 mi.n. 30 Po pot 

po cenach na.jn;itszycłi ostatnie w seronie imzed
sta'W'ienie Popołudniowe. Dany będzie po raz o
stami „Proboszcz wśród boga.czy" z Rełewicz -
Ziembińską i Woskowskim w rolach głównych. 

W śr~ ;premjera gtośnego melodramatu Sy
doey'a GM'lt'ioka ,,Kidhieta, kitóra zabita" z Izą Ko 
ztowską, wt. Ziembińskim i St. Janowskim w ro
lach głównych. Reżyseruje Konstanty Tatarkie
wloz. Bilety do nabycia od jutra: 

TEA~ LE'f.NI W OGRODZIE STA-
SZICA. 

otwiera d~iś wieczór swoje Podwoje. Dany bę
di.ie prizez dz.iś i obydwa wieczory świąteczne !llie 
samowity, sensacyjny „Pociąg - wi<limo". Ceny 
od 1 złotego do 5 złotych. 

Bilety w kas.ie za.mawiań do godz. 6, a od 6 
m. 15 w kasle w ogrodzie Staszica. 

TEATR POPULARNY. 
.Dziś, w sobotę, dwa przedstawienia: po polu

d11iu (Po cenach mjthiżgzych od 30 do 80 gr.) i 
wfocz.orem ciesząca się powodzeniem ~rzl'!"óbka 
scen.icz.na powieści M111.Lszk6wny „Trędowata". 
Role główne w obsatlz·ie pań Bronowskiej (Stefcia 
Rudec!ka), Brandłówą)y, Openówo11y, NoirwidóMtY, 
Brzozowskiej oraz Pila'l'skiego (ks. Maciej), Ku
bfńslciego (ordynat), Bieleckiego, Dębicza, Grewi
cza, Trzywdar-Rakowskiego, Bolkowskiego, Ja
rockiego, Ma.tuszkiewicza. 

„Tr~owata" wYiJ>clni repertuzr śwJął~ttY te
atru. W oba dni Zielooych ~wi'<tt JlO dwa ;pr.zed
staw.ioona. 

TEATR W SALT Gf:YERA. 
Zapowiedź dzisiejszej · pre.mjery w ·Teatrze w 

sati Qeyera wywołała wśród byWałców drngiej 
sceny popularnej ZTomunia~e zainteresowanie. Wo 
dewn1 ,,h6i.owa przedmreścia" od>z.nacza się bo
wiem s:zczeg6Mą ~~. r.ownchem ałcc}i, 
piękną melodią. Refyrerował Romaa Uirl>ąńs:ki. 
W rolach głównych iJ>3,(tie: Zielińska, Niemłrrian
ka i pp. Urbański, GórecJd., Slrorasińskli, Gałęcki. 
,.Klf'ó1o<wa !P!udmie:ścia"" :J>OZa dz.isieiszą premierą 

;powtónooa rostame w 000. dni Ziełonych ~wią1. 
Cerny miejsc od 50 gr. do zł. 1:50. 

„ZIBLONE ŚW'IĄ TKJ" W HELENOWIE. 

niezawodn.ie wybierze się do bodaj najpięknieim 
go w Polsce parku Helenów. 

Pię.knie odśw\eiony \ odresl.autowa't\'f sa\on lt 
tn: naszego miasta, niewątpliwie starue się w Zie 
!one ~waątki miejscem wy))Oczynku calej Łodzi, 
łakn;icei św.ieżcp;-0 powietrza i godziwego spędze. 
nia świąt. Bardz-0 urozmaicony program muzycz
ny, vawieraiący najulubieńsze uwer·tury, fantazje 
operowe, tańce i t. d. 

Wykonany będzie przez orkiestrę symf. pod 
dyr. Teodora Rydera na porankach w niedzielę 

i poniedz.ialek oraz na koncertach popularnych w 
te same dnie, o godz. 6-ej wieczorem. 

Szwa Inia 

l-wa ~mronJ ~lliel 
l:.6di, Piotrkowska 104-1 

Szyk bieliu• 
męsb. dams~ dziechmą i pit 

ścielową. <JIU 

kołdry ł allaiurJ~ 
D1tergani1 d1iurek, 

liryte szycie. mereżkJ, a!urki. h. 
-maczenłe i plisowania. 

fierze I DDEh 
I połci.! na zamówienia. 

Ceny ~rzystępne. 
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I m 11 oś t. 
Ciekawy konflikt, zakończony tragicznym epilogiem. Lord Charles Dunaud na 

lawie oskarżonych. Dziwna zemsta piqknej arystokratki. 

którego nazywal1i, w Londynie „ksf ęclem ! 
obrońców", jużlfo dfateg'o, że zwy!klle wy
sfęmtie jako T.zecz.nik Pf!"Ocesów arysto
llcratycznyeih, j1uż dfaiteg(), że zajmuje śr6d 
obro6ców monarsze, rwybi1ne stainoiwi
sko. 

--:o:--

Z PRZESZLOSCI TRANSFUZJI K1RW1 
w) Na tawle oskarżonyc:h w Shkley 

"-'" A1n~IH zasiadł znainy sportsmen ang-iel
ski. lord Oha:tiles Dunaud, g.tars.zy, .52·letnl 
mężczyzna, stoją.cy 'Pod zarzulem zaskZł!
leni1a swei żony, 26-letnfe.i Ewelfny flu
naud o:raz kuzyna je'.i. 30-lefniego łiemyka 
Chatte·ra. utaleintowanego ii rokującego p'.ę
kine nadzieje inżyniera. 

Ta afera kryimi1nailit1a 'vywo·łia.1?a wielilde 
:><>ruszenie w ca·tej An~lji. gdyż ·1.or<l Du
naud jest osobi.sfośdą bardzo znaną i po
DT'1<it"na d.iiięki żywemu udziałowi, .iaki bfe
rzf.· w życlu spo.rtowem oraz licznyim, ''),:f_ 

11lesir.rJym w tej dzledzi·rife sukcesom. no-
11aud uprawiat rozmaite sporty, zyskał so
b:e stawę, zwtaszcza j.ako zrnakomity au
fomobN1sfa • . ieden z naj<Jeps:~ych w Anglj]. 

BHższe soczególy knvawej afery. kt6-
rr.j ten sportsmen Jest oo ha terem, są r;a
słę.pująoe: Przed f.rzema laity ożenił slę 
D'l1 z 23-l·elnią stawną z piękności cóŃ<i 
arys1okrały szikockiego, Ewei1i1ną Serby. 
Małżeńslwo nie byto dobrnne, a niebaw~m 
fui zac1ety s{ę pojawiać z.gr.zylHwe d vc;o „ 
r.ar·se. Oto lord Dunaud całą duszą po
chbnlęfy sportem nie wiele mó~d czasu 
pnświęcać młode.i żo'l1ie. którą zresztą kr,_ 
char po swoj.emu. ZarJiedibywa·na Ewr.t;
na nłe czyini'ła zrazu mężowi wyirrufów, 
wb6fce jednaik zaczęła mu zupelinie .io
brtiie d2 wać do zrozumienia. że taiki fr 'Tb 
t:vcfa cl'łu!?'o 'J)Ołtw.ać nie może. · 

- Wc.afo nie chcę - mówf1ta - ahy~ 
zrezy,!!:iuwar ze swoioh za1jęć sporitowych 
Przeciwuk dumna .ieslem z lwoi<:h suk~e
s6w. Ale musisz p-rzyz,nać, że vne .zajm:<
ją 1f:'!erwsze miejsce w twojem sercu. My
śltsz Ztnacznie więcej o sporcfe, niż om 1ie. 
To musi się ZJl!lienić. Musisz wvbrać: 31-
bo Ja ~lbo ,spore ... 

Lor<l zroziumiał, ie żona ma · zupełn:\ 
ra:'!ię Uczu't sz,czerą sikrucllę i iprzyrzekt 
żon:~. iż '$1pi()irtem będzfe się zajmował tyl
ko· iprzygodnf e. Upłynę!ło ild3.ika tygodni. 
Na.g,le lor<l otrzyma~ list, zaWliadamiając~1 

go <' zbl'.ia.jąieych się zaw<J<laoh au!tomobi
Iowyoh. Rówinoczefuie list WY'rażat przy
ipUSoczein.ie, że Duillaud. ialk: 21wy.lde, zech
ce w nioh wziąć udzfat. 

W duszy zaciekł.ego sportsmena za
wrza'łia walka zaoięita. W1reszde ·Po d~u
giej 'foz'terce, ,zwydężyfa żytka sportowa. 
Lord o:dpisa1 z IJ)Osfadłośd wiejskiej, w 
k'tórej 'Wtraz z żomą vd kilku 'tygodni ~wze
byiwat, że za 1parę d:ni ,przybę<lzle do Lon
dynu ce1em rn:zif)Oczęcia 001poiwie<lini~h 
prnyg-o.towań. Pod 1pireteikstem zafatwie
nia ważnych sip.ra w poże!?rlał żonę, omaj
mfaiąc, że nfebawem wróci. 

Minęło ki1Jka dni - D1111aud nie wracat 
Wireszde napisa!t żoniie, że tym razem mu
s! sfanowczo wziąć udział w za.wodach 
aulomobflowyoh, wobec czego prosf, aby 
pasfą,pHa, jak uzna za stoso'Wlne: ip0zosla-
1a w Shirkv hrb reż pirzyjechala do Lon
dynu. 

W duszy 0ip11sz·czonej żony zrodziła się 
myśl zemsity. Za'Wezwała Hstem do Shir
ley kuzy.na swego. iin:żyniera łfonryika 
Oha1te:ra, lklóry od<larw,na kochał się w 
niej nieszczęśliwie. Żdzlwlony i zaiinnry
g'{lwanv iprzyjecha!f Ohatter do ShirJ.ey. 
Tufaii Ewe.J1na o zna im Ha mu, że napisala 
doń, korzystając z nieobecności męża, że 
ozit.1je się samotna ł o.puszczona, tak-nie to
warzystiwa lud.z{ życzliwych ... 

Nalfura1tnie, zaikocllainy ipo uszy i'l1ży
nier nie 'Omieszkat okazać się towarzy
szem Ż'Y'C7il:iiwym i n.asJąipUo !to, co nastą
pić musfa1to. 

Wówczas .Ewelfrla wysłosowata do 
męża ~ąst, w którym zawfadomlJta go o 
wsz.ysllki-e.tn. Tvm razem ~ z.a:p;omniat 
ZUJPefirtie O srporcie i na'tydmnia:sf 'W'fócf1 do 
Sh1rfoy, ,przY!{)UISzcz.aj.ąc ziresztą,, {iż żooia 
może tyi!Jko girozł. Tymczasem 01bec1ność 
Chatt.era w Shfrley oraz sitanowcze pooo
wi·enie wyznania, 1przekonaty go, iż aiz.e
czywi§cie żona .g-o zdra<lzlta. Wówczas 
celnym strzałem z :browninga zabilt CłLal
fora i ukoclumą żonę, pocze.m sarn odd.aJt 
się w ręce sprawiedlfwości. 

Obecnie lnrd D1.11naud stOi 1przed sądem 
będąc iprzedmio'fom og-ólrriego .zainfereS()
wania. Sportowe zabarwienie 'tej afery, 
nadaje jej oosmak ory:glmafoej i nfe~wyk
M sensacji. T1mdno ip1rzewid'Z!ieć wyinik 
iJ)rocesu, należy 'tyl!ko zazinaczyć, że 'Obro
ny p-0djąt się ieden z na.twybitmiejszyoh 
adwokatów londyńskfch, Joe Marschaitl, 

w) Mefoda ta leczenia. stosowana"o·be 
cnie na bardzo szeroką skale. zn.amia była 
.itri w starożytnym .Egi.peie. a wspomioo 
o niej ró"Wlt1ież Owidit»Sz. Lecz.ono w ten 
sposób papieża Inocentegoo VII-.i:ro. rn1iestu
szn:!e więc trważa się słvn,ne.i:ro ttanveya 
z XVIJI~go wieku za wynalazce owej me
tody. We Francji piO .raz J>iennzv doko
nał transfuzji krwi lekarz paryS1kl Jain 
Chrzciciel Deni.s, który w 1667-vm roku 
ura'towat swojego choreg'(), orzelewająic 
mu krew koźlęcia. Na skutek te„g-,o sukce
su poczęto miaśl.adowa-ć bezkrvtvciin.eg-0 
d-0kt!ora Dentsa, nawet w wypadkach cho 
rób umysłowvch. aż trybunat paryski, za 
trw()żonv wielką ilością z,g"Onów. spowl8-
dowa1nych nieumiejętna. tr.ansfuz.ia. wy.daf 
dekret. naisurowie.i wzbrainlającv takkh 
.praktyk. Dziś. si-pitale cał·eg-o świata do
korJ1ywują tych QfPeracy.i tysiąc.c n.a dobę. 

~:.· ~· .MAG~ZYrt MEBLI" 

; lj~jnouonyrh ~tolariy iJapirnrów 
~ Spółcb:. z ogr. odp. w ł. OD Z I, Naruto-1cza 45 
- . Posiada na składzie kompletne urządzenia mieszkań od naj• ta 8kromniejszych do luksusowych iako to : urządzenie pokoi SY• 
-=· pialnych, stołowych, gabinetów, 1alonów, kuchni, '::°eble ~u~ 

bowe, biurow„ łyrandole, ampl~, obra:iy i t. p. - 1ak równie~ tJ2 przyj mu j e~ : w11~lki• zallłÓw'.i.eni• w z.akresie wewnętrzne1 . ~ 

ł! ~~architektury.. Zarząd. A~'\ł 
•< ~ "'"> 'I. ··u .~ } 

„- ..... ··--· _ __.._. ____ _,_ ____ ~- ·-----~- „_.~ ... ~ ·---- -· ......... ~ 

·.·~~ '.· ·J~·.;, .1.·:~.„.,_~-:·.: ~„„·:~· • :. -ZNAWCY UŻYWAJĄ TYLKO WODĘ KOLOŃSKĄ"SWAN" 

Ludzie wytworni utywają tylko 
l
„SANAX" PASTA DO ZĘBóW KTO CHCE SIĘ PRZEKONAĆ, ŻE GOLENIE 
11 BIAŁA BEZ PIANY MOŻE BYC PRZYJEMNOSCIA 

CRtME de BEAUT~ SWAN" 
· NIETŁUSZCZĄCY " 

SANAX
H PASTA DO ZĘBÓW NIECHAJ SPRÓBUJE NOWOCZESNE 

„ RóżowA z PIANĄ MYDŁO do GOLENIA 

I COLO CREAM SWAN" 
PRZETŁUSZCZONE " 

NIEUSTĘPUJĄCE NAJLEPSZYM WYROBOM 
ZAGRANICZNYM. 

„SANAX" ELIKSIR DO ZĘBÓW ,,SWAN'' 
są. szczytem nowoczesnych środków do pielęgno
wania ust i zębów, Dzięki doborowym składni· 
kom i skutecznym solom odpowiadają najwyt-: 

szym wymaganiom higjeny dentystycznej. W TUBKACH 

. ' ~ : ·~·.: .f\··,· ~ •. .i.'.~; . 
===:;:::i:=:...;.... ________ ....;L:A::.=B~O~RA;;;:,T~~O~R~J~UM;.;;;;.~•~·S~W;.;.;,;A~N~'~'·-------------lllllllĘ •;;pagfllllllllllllll 

-· Biura i .Maga~yny ·
Domu Handlowego 

B-cia MAZUR i S-ka 
zostały z dniem 1 czerwca r. b. przeniesione 

z ul. Sienkiewicza 29 

na ul. Południową 46, tel. 2„33a 

Dyrekcja Gimnazjum Męskiego 
Aleksego Zimowskiego 

w Łodzi ul. Boczna Nr. 5. 
pode.je do wiadomości, że egzaminy wstępne 
odbywać slę będą dnia 24 i 25-go maja oraz 

14 i 15-go czerwca b. r. 
Zapisy do kl. przygotowawcxej A i wyższych 
:-: :-: przyjmuje kancelaria gimnazjum. :-: :-: 

Dr. med. 

~. 8 ~A U n 
Południowa 23 

Specjalista 
Chorób • k ó r• 
ny c h, wene• 
rycznycb i mo• 
czopłciowych. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa). 
Przyjmuje 9 do 12 
i od 5-8 wiec7. 

Teł. 40-16 

GrulEUca płuc jest nieubłaganą i 
corocznie, nic robiąc rótnicy dla płci, 
wieku i stanu, kosi miliony ludzi.
Przy swalc:zanłu chorób płu· 
cnych, bronchitu, uporczywego, 
męczące~o kaszlu itp. stosują p.p. 

Lekarze: 

Rowery, 
części i ilumy w dużym wy

borze polecają 

B-cia Krzemińscy 
Plotrkowaka 170. 

PIES-DOBERMAft 
łańcuchowy, zły, czystej rasy, 
urodzony listopad 1925 roku 
do sprzedania. Ruda - Pa
bjanicka, Szosa N. Rokicie 37. 
przychodnia weterynaryjna.-

Letnicy któuy pragoę wyp~yn· 
' ku w łsdnef młef1cowo•cl 

zapewniam wuelką wygodę, do1konałą 
ltuf'hnię. słoneczne pokofe, śliczny o~ród 
i g6rzy1ty park. Pokoje ii: utrzy_111aulem 
6.00 zt Zgłoszenia: R. GAJKOWSKA, 

Koronowo pow. Bydgoucii: 
ulica Bydao1ka 26. 

Dr. med. Or. med. 

H. L u·e I C ~ u.Woł~DWY!~i 
Cegielniana 4!ł. Zachodnia 17. 
- tel. 41·32. - (Cegielniana 19) 
Specjalista chorób Choroby skórne 
skórnych, wenery- i weneryczne. 
cznych i moczo· Leczenie lampą 
płciowych. Lecze- kwarcową. 
nie szt. słońcem Pnyfmula od god:c 

ttBALSAM THIOCOLAN-AGE" 
który ułatwiając wydzielanie się piwo 
ciny wzmacnia organizm i samopo
czucie chorego oraz powiękua wac 
gę ciała i usuwa kaszel. - Utywa 

się za poradl\ lekarza. 

wyżyaowem. 4-8. Dla pań ocl 

PI 
Przyjmuje od godii:. 4 - 5. Odd1ielnll po 

a Ce :-·· ~ ·~·· . ""'•'·· .. „ „ .• „ Dr. med. Lek. Dent. 

nrew1ank1 m ~ J I ~ I Sprzedają apteki i składy aptec:i:ne do sprzedania 
na granicy miasta w pobliżu szosy 

-------------, Konstantynowskiej. Dokładne in
~ formacje od godz. 7-ej wieczorem N A G R o D y ·i folwark Brus, telefon 33-03. 

~ 
PILłtOSCI 

M. ARCT 
WARSZAWA 
Nowy-Świat 35. 

BDZPLATNIE KATALOG 
- UŁOŻONY PODŁUG CEN; --

Ozdobna okładka Jl napłtem 

Na4roda pil1111ial 

Od każdej kslątki 5 lftoazy. 

ę 

l 
ł 

l 

Plołrkowsko 'i!l 
Spec. usuwanie zę-

Slenklewlcza 3'. bOw zupełnie hes 
Chorob11 sktlme I b ć I u, 

weneryczne. 
Naświetl ante 

lampa kwarco
wą. 

Pzryjmuje od 5 do 
8 popołudniu. 

OR. MED. 

~~Y~lll~Kł 
choroby skórne 
włosów wen4'!• 
ryczne i moczo-

płciowe. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
promieniami Roenł· 
gena od 9--2 i od 
4-8, 4-5 dla pań 
oddz. poczekalnia. 
Zawadzka nr. t. 

W TRUSKAWCU 
ordyn. w sezonie 
,.. chor. wwwn ser· 
ca i przemiany ma· 
łerji Dr. Tadeusz 
Praaohil od. 1-sto 
mała (zimą we Lwa 
wie, willa Marjów· 

ka. 
Własna diatermie 
i lampa kwarcowa 

·Pariie°fikl 
pragn,ce 

się nauczyć fachu 
mogl\ się zgłosi6 la· 
ko uc:cenice de 

ATELIER 
Prsemysla Artv· 
styHnego, Lódt, 

ul. Piotrkowska 79 
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~„e ~ 

ił .„. 0~ Park ~~ • 
~i~ „JULJANOW11 '~ 

<J}~ od sobotJ' do wtorku wlącanle to Jut 4$ 
od 4•go do 7 •go czenrca 

park jeat otwarty od god:s. l•eJ •ano 
'.'.: Na miejscu: 5j 

,; OWOCARNIA, MLECZARNIA, PIWIARNIA e' 
· -~ obficie zaopatrzona we wszelkiego rodzaju zimne ~ 

·i C'J. :-: i gorące zakąski oraz napoje chłodzące. :-: .: 

;'.~ Dla rozrywki: sala tańca, łódki, karuzel, ii 
~ .~ huśtawki, strzelnica, skok z wysoko§ci =--
. ....,. 4 h . t ł . . t . :E 
'. -... -c p1ę er w p om1eme na s aw1e ·..::# 

· ~ :-: :-: Juljanowskim i t. p. :-: :-: a-
~ Do tańca przygrywać b,dzie orkiestra dęta ~ 

'.~; J. K. Poznadskiego. ;: 

•' +-_ Piuk o6włetlony eJektrycsnością. 

~ o~ W ejścfe dla dorosł}'ch 60 gr,, dla d11łec1 .i-e-~ 
<"! uczn. I szeregowych 30 gr. ~, 

,.,. ~-~· Abonament mieai4;c:zny dla doro• ~~(' 

ł
, ___ ··.~: „~~ słych 6 zł., dla młodzle:ły 5 zł. .~-.; 
_ "!. UWAGA: Dla wycleezek i szkół -.. 

„·.,, otwiera 1lę park stoaownie do ~ 
.,. ~„- umowy, oru udziela tlę ~ * 

.1„, wszelkich nltępstw. 0~ M 

:,. " Z powataniem Z4ftZAO • 

I Ogłoszenie~·-- ~ 
Sąd Okręgowy w todzi, Wydział Handlowy, wyrokiem z dnia 

30 maja 1927 roku postanowił ogłosić upadło§ć Władysławowi 

Bednarkowi, oznaczając chwilę otwarcia upadło§ci na dzień 15 
kwietnia 1927 r., zamianować Sędz:ią Komisarzem Sędziego Han
dlowego Roberta Arleta, zamianować kura torem apl. adw. A. 
Cymermana, w Lodzi. 

Kurator upadło§ci A. CYMERMAN apl. adwok. 
Z mocy art. 476 K. IL wzywam wierzycieli Władysława Be

dnarka, aby w dniu 13 czerwca 1927 roku, o ilodzinie 10 rano, 
stawili się osobi§cie lub przez pełnomocników w kancelarji Wy
działu Handlowego Sądu Okręgowe~ w ł.odzi celem wyboru 
kandydatów na syndyków tymczasowych. 

Sędzia Komisarz upadłoki Robert Arlet. 

,...... Gd ; 

Ogród Resłauracll „TIVDlal" PrseJasd 1• te1•26-so 
(DOM MAJSTRÓW TKACKICH) 

Dziś I dni nast4:pnychl Dzl' I dni naatępn:vch! 

Występy Zespołu Baletowego „MIGNON" 
W pro~ramie: Tańce klasyczne, charakterystyczne I groteslrowe. 

KONCERT ORKIESTBY 28 P• S. K. pod dyr. por, M. Lewbiskiego 
Bufet obficie zaopatrzony w aowaljelDomowe obiady) 12da41zŁ 501!r 

) z 4 dal\ 3 zł. 

Piwa beczkowe specfalnle utrzymane:. Pilzner oryJtln. (Prasdróf). Anatadta'suko. 
NaJnHeze ceny!: Orygin. mineralne wody: W!chy I Blli1'1ka, Szybkaobeługal 

\w a &MMM wu Wt M ...J 
Syndycy Tymczasowi Masy Upadłości Towarzystwa 

Zarziłd Spółki Akcyjnej Akcyjnego Manufaktury Bawełnianej JAXÓB KESTEN-

K I · El kł BERG w ŁODZI. Na zasadzie art. 502 Kod. Hand. wzywają 

„ o ej e ryczna Łódzka, ~c." wszystkich wierzycieli upadłe.~o Towarzystwa, by stawili się w 

ma zassczyt zawiadomić P. P. Akcjonarjuszów że eiągu dni czterdziestu osobiście lub przez pełnomocników przed 

w czwartek, dnia 30 czerwca 1J27 r. 0 godz. '.5-ej syndykami upadłości celem oświadczenia tym ostatnim, z jakiego 

po południu odbędzie się w lokalu Banku Handlo- tytułu ł jakiej sumy są wierzycielami i celem złożeni a im lub w 

wego w Lodzi przy Al. Tadeusza Kościuszki N"t 15 kancelarii Wydziału Handlowego Sądu Okręgowe~o w Lodzi za 

stos0wnie do §§ 30 i 31 statutu Spółki pokwitowaniam tytułów swoich wierzytelności, poc:r:em w ciągu 

XXVll zwyczajne Walne Zgromadz-n·ie następnych 15 dni będzie się odbywało sprawdzanie ~wlerzytel-
"'" ności stosownie do przepisu art. 503 i nast. Kod Hand. 

s naatępującym porządkiem dziennym: . Do sprawdzania wierzytelności Sędzia Komisarz Upadłości 

1. Rozpatrzenie ł zatwierdzenie sprawozdania, bllan1u Sędzia Handlowy D. Fuks wyznaczył następujące stałe terminy: 
oraz rachunku zy1k6w i strat za rek 1926. 2. Podział zyiku za 16 20 23 27 • 30 l' b Ił d 12 ł k 1 •• W 
•ok 1926. ~· Wybór 2 członlrów Zuztdu i 1 za1tępcy na miej- ' ' ' , 1 ipca r. • .sO z. W po • w ance aqt Y-

1ee ustęp111tcych: 4, ~ybór Komisji Rewłzfinej na rok 1927. działu Handlowego Sądu Okręgowego w Lodzi. • 
P. P. Akc1onar1u1ze, zamierzający ucaeatnlczv-' w tern Syndycy Tymczasowi Adwokaci (-) Antoni Zelazowskl 

Zgromadzeniu, winni eto1ownla do § 38 statutu złofyć swe air- (Łódź. Moniuszki 10) (-) Maurycy Kon (ł..ódź, Sienkiewicza 4) 

cf• lub kwity depozytowe w bluze zarządu Sp6łki w ł.odzi Lódt, dnia 1 czerwca 1927 r. 
prr, ni. Tramwajowe! nr. 6 naJpóinief do dnia 23 czerwca 
1~7 r. właezriie. 

Gdyby naznaczone na dzied 30 czerwca 1927 r. Walne 
Zgromadzenie nie doszło do skutku z powodu przedstawienia 
niede1tałeczn•I ilości akcyj, to z!lodnie a § 46 stafatu odbędzie 
się ono w drugim terminie we wtorek. dnia 19 lipca 19J7 r. o 
tej samej godzinie I w tymłe lQkalu i będzie prawomocne ben 
wz~lędn na Ilość złotonych akcyj. 

Ostateczny termin składania akcyj na \Valne Zgroma
dzenie w drugim tcrmlńla upływa z dniem 12 Upea 1927 r. 

Ogłoszenie. 
Magistrat m. Łodzi ogłasza konkurs na 

urządzenie zlewisk nieczystości w czterech pun
ktach poza granicami miasta. Wszelkich wy
jaśnień i niezbędnych informacyj udzieli Wy
dział Gospodarczy, Plac Wolności Nr. 14, po· 
kój Nr. 35. 

Oferty składać należy w tymże Wydziale 
do dnia 15 czerwca r. b. 

Magistrat m. l:.odzl. 

Kupi~ fortepian ~ ~1;1:~i:~nj.: 
w dobrym stanie NIEDROGO. 

Oferty wraz z cenami sub ~z. P. 93" do adm. 
niniejszego pisma. 

„ ... „ ... !l'm....,illB .......... :!IBI ................ „ .................. . 
Doakt. NT.1624/25 r. 

Db•IJIOS~rzonle. ObOJIB!llllnle 
Kom nr2ll. t>rzy 

Sądide Okręgowym 
w ł.od1i na 1taro
stwo Laskie AloJ· 
:ZJ' GałCZJ'lli&kł. 
11r1ęd11f ący w La
sku, ogłaau, te dn. 
:;i3 cserwca 1927 r. 
od godz. 10 rano 
w Grzeszynie, gmł-

nf Buenk -
odbędzie się 1pne· 
dał przea publłcan, 
llcytacfę ruchomo· 
Aci: pl(ćdalesięclu 
11tuk towaru dam
skiego półwełniane
go, w różnyc'h •o
loraeh, nalełącego 
do firmy "B - cia 
Basse", 01zacowa
nef<> na d . 3100.
taek. dn. /17V-19l7 

Komornik 
.A. Galemyli•kL 

Do akt. Nr.16l4/25 r· 

IDUJIBUllUll. 
Komornik prsy

S"dale Okr„gowym 
w todllł TEOFIL 
STANISZ, sam, w 
ł.od:11!, przy ul. Kora 
słantynowsklef 51. 
obwieucza, •e w d. 
20 czerwca 1927 r. 
r. od godz. 10 rano 
w ł.odsl przy ulicy 
6 Sierpnia Nr. 20, 
odbęd1ie się aprse
dat przez licytację 
ruchomodcl: mebli 
nalełllCYCh do W o.
cła wa Karwowakie
J!o wepółwła6cicie
la upadlef firmy 
„W. Karwowski I 
S-ka" - ossacowa
nych na sł. 1780.
ł.ódi, d. 3.VI. 27 r. 
Komornik 

Teofil StanlH. 

Komornik pr:1y
Sądzłe Okrę~o11rym 
w lod11l, Teoftl 
.Słanlas, mam. prsy 
ni. Kon11łanłynow-
1klef 51 obwin1Ha, 
ła w dn. 20 caerwca 
da 1917 r. od Ił· 10 
rano w ł.odsl przy 
6-go Sierpnia ped 
Nr. 10 odbędsle się 
1przedat pran pu· 
bl111n1l llcytacfę r11 

ohomoGcl mebli, na 
let!lCTCh do Józe
fa Wolfa współ
włdclclela u padłej 
firmy •W. Karwow· 
skJ• l S-ta oszaoo
wuyeh na d. 3960 
ł.ódt, d. J.VI 1917 r. 
IComomlk 

T. lłaniez. 

złotych 
dam aa2lub3 
pokof a • kuchnlll 
1 wyfodami w so-

lidnym demu. 
Oferty pod „X. X." 
do adm. "Knrfera" 
lub telefonicznie 
52 - 31 codz anie 

prócz świtt od U 
do J po poładniu 

Dr. med. 

UJ[ftlfl 
Kon1tantJno11h 11 g 

Tel '49-66. 

Sfomatotog 
Chnr. smczęk, dzią
seł. podniebienia -
:zębodołów I ł. p. -
Od 11/a-S. W nl•
dalelę i święta 9-11. 

R11nn 1 snnldat 
DIAIR! ~~:~n~. 
ł.ótka metalowe, o
tomany, letankl ma 
terace patentowa
ne i miękkie, krze
sła gięte, meble ku
chenne. biurowe, 
biurka. bibliotekl. 
etalerki, WIHzad· 
ła, białe saloniki
-W dutym wyborze 
poleca na raty Ma
gazyn Mebli Wł. 
Romiszowsldego -
Piotrkow1ka 116 I 
p, front, tal. 2161. 

no sprzedania 
sklep rsetnłczy 

w śródmieściu z 
elekłryc:inem o~włe 
tle niem, plerwuo
rsędnym un:,dsa
nlem. Wiadomość : 
K. Chofnackl, Po
monka 81. 3701 
lóa-do sprzedania 
U w większej iloś
ci. Wiadomołć ul. 
Brzesll\ska 25. 3697 

B. ryczka, styl ame
rykański, na gu

mach do 1prnda
nla. Wiadomość ul. 
Kllit\eld~o L 104, 
u dozorcy. 3717 

Hawiarnła plwlar
ola wraz • mie

szkaniem do sprze
dania. Wiadomość 
róll Lenno ł Kon
stantynowskieJ. 

3730 

Motocykl .A 1 b a• 
w dobrym 1ta

nłe tanto do sprz-e
danla. Ul. Rz~w
ska 61, A. Roman. 

3716 

ftkazyfnłe gardero• 
U ba, tremo, lre
dens, kanapa i ko
zetka do SIJrzeda
nia. W bardzo do
brym stanie. T aalo 
Ulica Koperalka 61, 
m. 9. od 1-3 po 
południu. 

Do sprzedania 174 
domu ewentual

ni• cał!Hć pny •I. 
Rokłcld1klef Jl. za 
2700zł., tamte sklep 
1 3 pokofami do 
odat,pienia. Wlado 
mość Przędaalnlana 
42. n Nowakowekle
go. 3735 

Do sprzedania dwa 
place około 5-n 

tys, łokci, ogrodzo
ne. W iadomość ni. 
Bra!ern 50 u pana 
Kołodsiefczaka. -
Po~rednicy potąd.-
ni. 3719 

Ollasylnie 1prse-
dam kredens, o

tomanę. stół. krse
ała. garderobę. ł6ł· 
ka, uafę, tremo -
materace, • ł • p-kL 
Sienklawłcza L. 59, 
m. 42,oficraa. 1-aH 
piętro, drugie -i
ście. 3752 

P:t::la~~~~=~Ł 
N. Cagielntana 48. 

3762 

l!"zedam plwlarale 
. al' z powodu wyfll&· 
du. Wiadomość na 
m!11iscu ul. Żerom
eklol!o Nr. 3. 

Do11ukaję mł•ezka
t' nia 4-5-clo po
kojowego ze wszyst 
!demi wy11,oda111i.
\1Vnrunki I adres 
proesę podać piś
mienne Piotrkow
ska TT, n por. Ko. 
ml11kiego dla in1y
n 'era. 3761 

a"Pr~d;",;;=karbów-
81 kę i irysowkę. 
Wiadomość. Pne
fnd 86, (cukierni:< ) 
fto' sprzed~";i;-'°d°';~ 
llJ folwarki w Plotr
lrowskiem, obsaaru 
po 7 włók ziemi' z 
lfthudowani11ml, in
wentarzami żywe

mł i marlwaml. -· 
Bl1:11:1ych władomo
Acl uditlela biuro 
polrednien Boro
wieckJeiZo, Zgieu, 
Panęe.sew1ka nr. 3, 
obok magiatratu. 

letnie migszkania 
Przyjmujemy l11łnl

lrów z utrzyma
niem. Okolica su· 
cha lasllłła. Kolnaz
kł Regny W arnle. 

Olf tłm Z a k ł a d 
UWe HTdropa

lyezny „G OPLA
N A• po grnntow
nym remoncie urn· 
chomlony 1to1tał 
du. 1•fo nerwca 
- pod kłerownlc
hrem prof, d-ra L. 
Korczydskla!fo. In
formacji ud:ilela co 
do zakładu I pen
•lonałów Zanąd 
Uzdrowi1ka 0fc6w 
S-ka Altc. w Of
cowle, 

POSDdf i prm. 
Zaofłar()wane. 

Potrzebny chłopiec 
do pasenia kro

wy, Brzesldska 110 
a gospodana. 3720 

Potrzebna 1tdolna 
do pracowni eu

lden, Sskołna 27, 
Zlelldalra. 3727 

Inteligentnej panny 
z niewielką go

tówkll falco ....-spól
nlcskl do prowa· 
dzenia sklepu po
az11kafę Udział w 
pracy konieczny.
Oferty sub "Praca" 
do adminiatracji pl• 
ima. 3736 

botri"ebny csłowiok 
~ (obeznany z o
grodnictwem) do o
J!rodu poaamfoat.m 
Potądany bezdziet
ny. Dobre świade
ctwa konieczne. -
Zgłasuć się od 7 
czerwca do sklepu 
ul. Kllidsklago 213, 
od 1-el do 3-ej. 

3692 

Poaauklwany 1pec· 
falista do urzą

dzenia placu tennł· 
sowego. Aleje I-!!o 
Mafa 34, m. 4. 3750 

3750 
~anienka łnteHg11nt 
~ na ze skromnemi 
wymag. potrzebna 
do sltładn obrazów. 
Wladomołć Gdań
ska 1::i3. m. 8 od 
t_odz. f - 6. 3760 

lUyltwaUfikowane 
falcowacsk! orait 

dzlewc1ęta do na
uki znafdll :nfęclo 
w Drukarni Padst
wowef w ł.od1l ul. 
Piokowska Nr. 85. 

2866 

Potrzebny inkasent 
z kaucj- 2,000 

zł. Oferty pod "L. 
L,•. 

la•a11 i mieszkania. 
Prsyfmę dwóch pa

nów na młetz· 
kasiie, do poltofn 
umeblowanego pny 
roc!:thrle Główna 46 
m. 29, lewa oflc"l'
na. 3734 
ftok6f amebto';any 
l' :i wygodami nie 
drogo do wynalęcla 
natychmlalł (Pad-
1ka) teromakfego 3 
m. 16. 

Do wynafęcla 2 po
•oJe • ltnchnią. 

Wiadomość Lódź
(Mllnła) ul. Soloc 
Nr. 9, 3612 

Pokóf umeblowany, 
ałonec111.y, bal

konowy na żądanie 
z pianinem do od
dania. Gdadska 113. 
m. 8. 3598 

Dd~tąpie tallłó~;: 1zkania 4-ro po
kojoYa na I-Hem 
piętrze z balkonem, 
....,.godami - elek
trycsnołcl, w po· 
blim parku Ponia
towskiego. Oferty 
pod „H. J," 3763 

l!dynla. Polska RI
O viera hotel Pen
slon bezpołrednio 
przy platymOrskłef. 
Reatauracra - aale 
dancln:{owe, place 
tennłaowe. Wyk
wintna I obfłta kuch 
nła waruawska. -
Amerykadski kwin
tet mur,czny, co· 
ds!ennie koncerty. 
Warszawscy fryzje
rzy damek! ł mę
eki. - Zgłoszenia 
Gdynia-Rivłera. 

2844 

r.etnle mleszkanle-
11 w Gałkówku do 
wynajęcia. stacfa 
kolei ł.ódź-Kolu11-
kl. 2 pokoje z ku
chnią i werandll 
w ła'!!nym dułym 
o~rodzie od stacjl 
2 minuty drogi, oa
łe mieazkanle śwle
to odnowione, mo
że być I na złmę 
16 par pocilt![ów. 
Wiadomo•ć na miej 
scu u p, Gnlazdow 
skiel wilta p. Pla
seckiege. 3721 

Tatarów koło W o
roahty, Wschod

nie Karpaty Penejo
nat Zofiówka, llła
r1nnie urs,dzony, 
bardzo pltknie po
łotony, kuchnia ob
fita ł smaczna, wo
dociągi, piękne o
toczenie, ssla, for
tepian, radio, wy
cieczki. Wiadomość 
Int. Zofia Zarańslta 
Krynica willa "Świt' 
(Złoty Krsyt) od 1 
cserwca na mief1cn 
w Tatarowie. 
r.";łui e miasaknnla 
li do wynajęłłla w 
leaie. Mlefscowość 
bardzo sucha, Wia
domość . W ólcnA
ska 212, m. 7. 

·1n-owroeław, ut ' 
Torndska 4. Za

kład leczniczy pod 
"Piastem", otwarty 
cały rok, na prze
uło 100 oaób. Ką
piele solankow11 -
ługowe - gazowe, 
11lektrycan11 parowe 
okłady borowinowe 
Hydro i eleklrote
ra9ja, mMat i lam
py:K w:::-cowa i Sol
lux. L'~cunie artre• 
tyzmu, reumaty1-
mu, wadliwej prze
miany materjl, cho
rób nerwowych -
kobiecych i rekon
walescentów. Stała 
opieka lekarska. -
InformacjQ: Waraa:a 
wa, telefony: 72-57, 
45-73. 

lU in~j,tltu z!e111 • 
' •kim. oddało. 

nvm 7 kim, od Ila 
cli fest do 11j'nafę. 
cła .na lato mieu. 
kan:Q 3 Pokojowe 
oduowiecln!e dt.' 
ro~zl~y składaf,. 
ce1 "' z 6-ciu .,. 
16b0 ! ca!odziei:. 
nem utrzymanłe!I! 
po 8 zł. daienia od 
01oby, Wiadomo~ 
udalell: Jan Brus! 
Główna 17. ' 

~etnlsko 8 pokojo„ 
od~zielnych ceny 

nialrie, priysłanek 
Wol11-Męgka mię. 
d1y Sieradzem , 
Zd•61ką- Wolll· _ 
Okolica lesista ma. 
iątek Męcka-Vl ola, 
Jarocki. 3~95 

ftknsurb Dny. 
Ił małowa prayj. 
mnfe zam6wienia
Plotrkowska L. 223, 
m. 25. 2271 

Akaaze•ka 111: 
lewska pravi· 

mafe zam6wleDia
Żerom1kiego Nr. 9, 
front, I pi,tro. 2836 

Przybłąkał 1ię ple'i 
rasy wilcztf. Do 

odabruia ia zwro. 
tem ko11l6w w 4 
S :tp I ta 111 Oll:r,go. 
wym, Żero111Jk!ego 
113, Il por. Ma\czu. 
ka. 3753 

Sad owocowy, 70 
drzewek owoco• 

wych, wydaierb 
wl•, oraz 3 polroj 
11 odddslelntm wei 
Aclem nadai11ce się 
na letnisko, Pół go. 
dziny do tramwaj1 
Nr. 11, I 4 na Cho!· 
ny. Wiadomość •l 
Raweka 11, goepo. 
darz, 3751 

Poszutaję 1,000 zl 
na wykoll.e1enie 

hodowli, procant oJ 
umewy. Dowieddel 
1lę Rzgoweka 9~ 
„Biuro Dzienników 

zagubione dokam 

Bonifacy P11lewlc 
zgubił dow6d o· 

sobfety polski, Nr 
81943, wyaany 
ł.odsł. 375 

11off'i'"'Jlworsb= 
0 Konatanty11ow
sb 95, •iubił k1~ 
ł'ł od dowodu 010 

białego, wydan, 
fabryce I. K. Poi 
nad1ldego. 37 

Jó;;f-J"i"i:rikC ' 
Rok!cill.ska L. 6 

zgubił legit-,macj 
zapomogową NrJe 
wydaną w ł.odal. 

37 

„ Tanie dzlertawJ" 
y 

' W „Daliko"fie" HO\ 

•- 16·e kllomctrół 
kilometr od Alek 
eandrowa ·~ na
tych111łast 1a Qot6 
k• do wyd1łed1 
wienia: I) pr1111.łc 
morga truskawek-
2) malin trzy morf 
3) czereśni z owo
oem utrsjrtnanym
plęknycb sto mlo 

dych drzew. 
i1 

tamie równid je!l 
do wyd1ierż11wienil 
płze11ło ty 1 lą1 
dr11w okwitniętycł 
z utr1ymanym owo 
cem - najpiękni•· 
szych odmian I Il 
przeważnie zim~ 
wych jabłek, naslt 
pnie gruu oraz śllt 
nafrozmaltnych o& 
mian. - Mieszianl• 
orai o:ipowlednl1 
dodatki dla dzir~ 
żawcy zapewnltn• 

At™"""""""" __ .., ____ .. „ __ .,._ ---..... --------------------·-----------------------~-----------------------------------------------------------------CENY OOtOSZE~ MIEJSCOWYCH: Ogłoszenia firm zamiejscowych, chociażby pos!2dających f~ lf 

Przed tekstem 40 groszY za wiersz milimetr. 1 lam. (strona 4 lamy) Łodzi, a centrale gdzie indziej, o 50 proc. drożej od cen m!eiscoWl'th 

l(onto cze- w tri łzt • nre-! -'~il nustr. mlesłęanle d. 4.20 w tekście 40 „ • „ „ 1 • „ 4 " Firmy zagraniczne o 100 proc. drożej. 
Za tekstem 30 fi „ „ „ 1 „ „ 4 „ Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogb 

-. 3.70 Nekrologi 30 fi „ „ „ 1 „ 4 szenia do zmiany c„n bez uprzedniego zawiadomienia. 

Komunikaty 30 „ „ „ l „ „ 4 „ Za terminowY druk ogłoszeń, komunikatów I ofiar admin'.-frarl 

P. K. O. Na prowinc.Jf • • " S.OO Zwyczajne 8 „ „ „ „ 1 „ „ 10 lamów nie odpowiada. 

kow e 

':Enr ;'QENUMERATY: 

Dla robołnlkńw • • 

zairranlc• • • • 10.50 Drobne 10 gr., poszukiwania pracy 5 gr. za wyraz -- najmniejsze ogło- Artykuły, na.de>tane bez oznaczenia honorarium, uwatane 5' 7 

.Ne 617 4 7. szenie 1 zt, dla bezrobotnych - SO gr. Ogłoszenie nadesłane po bezpłatne. 

Odnoszenie do domu • " " 0.40 gcdz. 7 wiecz. o 30 proc. drożeJ. Rękopisów zar6 wno uzytycli j:;k i odrzuconych redakcja nie zwraa 

MKurier Łódzki i .,Łódzkie Echo Wieczorne" łącznie z odnoszeniem do domu zt. 7.10 miesięcznie. Prenumeratę można przerwać tylko 1-go i 15-go każdego miesiąca, 

Redaktor Naczelny: 

Czesław Gumkowski. 

-Odbito we własnej drnkarni7. Zawadzka Nr. ~ Wvdawca: .Jan Stypułkowski. . 
s UPoważnienla T-wa Drukarsko-WytiawnJcieeo SJ). s. oir. ~P. 

' 


